
„Czterej pancerni” —  fikcja i rzeczywistość

Lidka mieszka w Szczecinie!
Prawdziwe losy 
załogi „Rudego“

S Z C Z E C IŃ S K I D Z IE N N IK  A R Z , re d a k to r A n d rze j A ndro- 
ohowicz z O śro dka  T V  podczas sw o ic h  re p o rte rs k ic h  w ę d ró ­
w e k  po Z ie m i S zczec ińsk ie j odnalazł ludzi k tórzy płk. Ja­
nuszowi Przym anow skiem u posłużyli jak o  litera c k i p ierw o­
wzór podczas pisania książki o czterech pancernych i  ich 
w iernym  towarzyszu —  psie.

W  D N IU  d z is ie jszym  o godz. 21.45 T V  Szczecin nada  re ­
p o rta ż  red. A n d ro c h o w ic z a  z a ty tu ło w a n y  „F ikc ja  i rzeczy­
wistość” pośw ięcony  p ra w d z iw y m  b o h a te ro m  za łog i „R u d e ­
go”  —  jednocześnie od dziś rozpoczynamy na lam ach „K u­
riera” (patrz str. 2) d ruk  obszernej re lac ji tegoż autora, w  
k tó re j znajdą nasi Czytelnicy szczegółowe relacje dotyczące 
osób —  literackich p ierw ow zorów  książki J. P rzym anow - 
skiego oraz popularnego seria lu  „Czterej pancerni i  pies”.

P IĄ T E K . 20 
S O B O TA, 21 

L U T E G O  
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urier
N r  43 (7919) Rob założenia 1945 Cena 50 gT

Zakończenie obrad Plenum KW PZPR

Nsv.'oczesna szkoła
synonimem socjalizmu

Dziś obraduje
Plenum OK FJN

J A K  JU Ż  inform ow aliśm y, w czora j obradowało P lenum  Ko­
m ite tu  Wojewódzkiego P Z P R  poświęcone w ęzłow ym  proble­
m om  oświaty szczecińskiej. W  posiedzeniu w ziął udział czło­
nek B iura  Politycznego, sekretarz K C  P Z P R  Józef T E J C IIM A .

O B R A D Y  o tw o rz y ł I  sekre ­
ta rz  K W  P Z P R  A ntoni W a la ­
szek. N a stęp n ie  s e k re ta rz  K W  
P Z P R  H e n ry k  H uber w y g ło s ił 
p rze m ó w ie n ie  w p ro w a dza ją ce  
do d y s k u s ji. Z a b ra ło  w  n ie j 
g łos 20 osób: Tadeusz Jaguś, 
Czesława Baran, W iesław  Ro­
gowski, Zygm unt Szydłowski, 
Bogusław Karandyszowski, Hen  
ry k  Lesiński, Zdzis ław  Zacha, 
Jerzy Bochnia, Ryszard S ło jcw - 
ski, A nton i Cichoński, S tanisław  
Stolarczuk, Zdzisław  Chm iel, 
Edm und Adam ski, Ryszard L is- 
kowacki, W iesław  G rabowicz, 
P io tr Łapa, H ieron im  M irow ski, 
Zbign iew  Turk iew icz, Leszek Ja 
w orski i  S tanisław  Stachelek.

u czy cietac h
zn ió w .

i  d o m ac h  ro d z in n yc h

W A R S Z A W A  P A P . D z iś  w  
W a rsza w ie  rozpoczyna  się po­
siedzen ie  p len a rn e  O gó ln op o l­
sk iego  K o m ite tu  F ro n tu  Jedno­
śc i N a rodu .

R e fe ra t p t. „Aktua lne  zadania  
Frontu  Jedności Narodu” w y g ło  
s i p rze w od n iczący  R ady P ań ­
s tw a , p rze w od n iczący  O K  F JN , 
M a rs z a łe k  P o ls k i M a r ia n  S py- 

. c h a lsk i.
P orządek o b rad  o b e jm u je  ta k  

że p od ję c ie  u c h w a ł przez P le ­
n u m  O K  F J N  i  ro zp a trze n ie  
S p raw  o rg a n iza cy jn ych .

EI€!S®L@ZJE 
w BaifaScie
L O N D Y N  P A P . W  n o c y  z  c zw a rt  

k u  n a p ią te k  n a te re n ie  u n iw e rs y ­
te tu  w  B e lfa śc ie  e k s p lo d o w a ły  b o m ­
b y . N a  m ie js ce  w y p a d k u  n a ty c h ­
m ia s t p rz y b y ły  o d d z ia ły  p o lic ji, n ie  
zd o łan o  je d n a k  u ją ć  sp ra w c ó w  pod­
ło ż e n ia  bom b.

W  c z w a rte k  b o m b y  w y b u c h ły  t a k ­
ż e  w  s ied zib ie  sądu, k ie d y  to c zy ł 
się ta m  proces sa b o ta żys tó w , o s k a r­
ż o n y c h  o w y s a d ze n ie  w  p o w ie trze  
w o d o c ią g u . *

W a rto  podnieść p o w ta rza ją c e  się 
w  w ie lu  g ło sa ch  sy g n a ły  o zag a d ­
n ie n ia c h , k tó ry c h  ro zw ią zan ie  w y ­
m a g a  o b ec n ie  n a jw y ż s z e j u w a g i ze 
s tro n y  za ró w n o  w ła d z  ośw iatow ych*  
ja k  i  ca łego społeczeństw a.

S ą to  s p ra w y : tw o rze n ia  w ię k ­
szych  szk ó ł d la  d z ie c i z  k i lk u  w s i 
o p e łn e j i spe c ja lis tyc zn e j obsadzie  
k a d ry  n a u c zy c ie ls k ie j (zam iast m a ­
ły c h  szk ó ł o  1 n a u c zy c ie lu ), z w ię k ­
sze n ia  o d p ow ied z ia ln o śc i rodzic ów  
za  w y c h o w a n ie  d z ie c k a , zapob iega­
n ia  d ru g o ro czn o śc i, s tw o rze n ia  z in te  
gro w a ne g o  sy s te m u  w ychow aw czego  
w  szk o ła ch , p rzy g o to w a n ia  nau c zy ­
c ie li —  sp e c ja lis tó w  n a p o trzeb y  
szk ó ł p o d staw o w yc h  naszego w o je ­
w ó d z tw a , ro z to c ze n ia  o p iek i nad  
u c z n ia m i szczegó ln ie  u zd o ln io n ym i,

(Dokończenie na  str. 2)

N A  Z D J Ę C IU : fra g m e n t 
p re z y d iu m  p len a rn eg o  po ­
siedzeniu. K o m ite tu  W o je ­
w ó dzk iego  P ZPR . N a  p ie rw  
szym  p la n ie  od p ra w e j:  
I  se k re ta rz  K W  P Z P R  —  
A . W alaszek i  cz łonek  B iu ­
ra  P o litycznego , sekre ta rz  
K C  P Z P R  —  J. Te jchm a.

F o to : St. C ieś lak

D Y S K U T A N C I k o n c e n tro w a li się 
g łó w n ie  w o k ó ł cz te rec h  p ro b le m ó w :  
p rze b u d o w y  i  p o d n ies ien ia  n a  w y ż ­
szy p o z io m  w ie js k ie j sieci szk o ln e j, 
p o c zy n ie n ia  k ro k ó w  m a ją c y c h  do­
p ro w a d z ić  do po lep s zen ia  w y n ik ó w  
n a u c za n ia  i  w y c h o w a n ia  naszej m ło  
d zie ży , u p o w sze ch n ie n ia  społecznego  
ru c h u  so juszn iczego n a rzecz szko­
ły  o ra z  zad a ń  sp o c zy w a ją c y c h  n a

N A R C IA R S K IE  m is trz o ­
s tw a  ś w ia ta  w  k o n k u re n ­
c ja ch  k la s y c z n y c h  F IS  1970 
—  S z ty rb s k ie  P leso.

N a  z d ję c iu : ta k  ub ran e  
są tu  hostessy.

(C A F  -  O lsze w sk i)

S ędziow ie  n ie  u w ie rz y li
w  „m iędzjjs tanow ą ko n sp irac ję“

Ditkliwa porażka
organizatorów chicagowskiego 

procesu politycznego
N O W Y  JO R K  PAP. Red. S. G łąbiński donosi z Nowego Jorku: 
—  Po czterech miesiącach burzliwego przebiegu zakończył 

się proces chicagowski, w  toku którego przed sądem przysięg­
łych stanęło siedm iu organizatorów antyw ojennej i  anty rasis­
tow skiej dem onstracji, która odbyła się latem  1968 r. podczas 
konw encji p a rtii dem okratycznej w  Chicago.
W  P R O C E SIE  ty m , ja k  w ia d o  s ięg łych . N a jw a ż n ie js z y m  za rzu - 

m o, zapad ły  p o d w ó jn e  w y ro k i,  te rn  s ta w ia n y m  o ska rżon ym  
Sędzia  z  w ła s n e j in ic ja ty w y  p rzez  w ła d ze  fed e ra lne  by ła  
skaza ł na  k a ry  od  pó ł ro ku  do „m ię d zys ta n o w a  k o nsp ira c ja , 
4 la t  w ię z ie n ia  poszczególnych m a ją ca  n a  ce lu  w y w o ła n ie  roz- 
o skarżonych  o raz  dw óch  o b roń  ru c h ó w  w  C h icago” . Z a rz u t ten  
ców  za obrazę  sądu. Ponadto  zosta ł p rzez ła w ę  p rzys ię g łych  
sąd p rzys ię g łych  u zna ł p ię c iu  u c h y lo n y  wobee w szys tk ich
o skarżonych  w in n y m i narusze­
n ia  p rze p isó w  porządkow ych

oskarżonych.
O Z N A C Z A  T O , że ła w a  p rzys ię g -

m ias ta , za CO g ro z i im  w ię z ie n ie  ły c h  o d rzu c iła  c a ły  o g ro m n y  m a te -  
,  , . b- r ia ł  d o w o d o w y  ze b ra n y  p rzez  F B I.

CIO l a t  o. M a te r ia ł  te n  m ia ł d o w odzić , że
N IE  U L E G A  w ą tp liw o ś c i, że p ro -  w s zy s tk ie  o ra g n iza c je  i  u g ru p o w a -  

ces z a jm ie  szczególne m ie jsce w  h i  n ia  a n ty w o je n n e  i  an ty ra s is to w s k ie  
s to r ii a m e ry k a ń s k ie g o  sąd o w n ic tw a , m a ją  c h a ra k te r  k o n s p ira c ji a n ty p a ń  
O s o bliw ośc ią  procesu je s t fa k t  u ż y -  s tw o w e j. G d y b y  ła w a  p rzys ię g łyc h  
c ia  m a c h in y  są d o w ej do zw a lc za n ia  u zn a ła  ten  m a te r ia ł ja k o  o b c ią ża ją -
ru c h u  an ty w o je n n e g o  i  p rzec iw n i­
k ó w  d y s k ry m in a c ji  rasow ej. S tano ­
w i  to  p o w ażn e  n a ru s ze n ie  w y s o k ie ­
go do te j p o ry  a u to ry te tu  sądu w  
oczach spo łeczeństw a a m ery ka ń sk ie  
go. U ja w n io n o  w  to k u  przew odu  ra  
żącą s tronn iczość sądu, dzia łającego  
z m y ś lą  o o b ro n ie  stanow iska p o li 
tycznego  rzą d u  w  W aszyngton ie .

P rze w ó d  są d o w y w  oczach znacz­
n e j części spo łeczeństw a uznany zo­
s ta ł za b ru ta ln y  p roces p o lityczny* 
sprze czn y  z  t ra d y c ją  i  duchem  p ra  
w a  a m e ry k a ń s k ie g o .

F IA S K O  zorganizowanego 
p rzez a d m in is tra c ję  procesu 
p o d k re ś lił jeszcze m o cn ie j w y ­
ro k , w y d a n y  p rzez  ław ę  p rz y -

. .  b y łb y  to  precedens, n a  podsta­
w ie  k tó re g o  pociągano  b y  do odpo­
w ie d z ia ln o ś c i sądow ej o rg a n iza to ró w  
w s zy s tk ic h  in n y c h  a n ty w o je n n y c h  
d e m o n s tra c ji w  U S A .

O D R Z U C E N IE  tak ieg o  za rzu ­
tu  je s t d o tk liw ą  p orażką  w ła d z  
fe d e ra ln y c h  i  o rg a n iz a to ró w  
procesu.

W  C Z W A R T E K  o d b y ła  się w  W a ­
s zy n g to n ie  po tę żn a d e m o n s tra c ja  
m ło d z ie ży  p rze c iw k o  k o m p ro m itu ją  
ce m u  p ro ce so w i p rz e c iw n ik ó w  w o j­
n y  w  C h icago . D o a k c j i  w k ro c z y ła  
p o lic ja , u s iłu ją c  w  b ru ta ln y  sposób 
ro zp ęd z ić  d e m o n s tra n tó w . A res ztow a  
no  o k . 100 osób.

Nowa fala napięcia
w  Jo rd an ii

P A R Y Ż  P A P . A ge n c je  praso­
w e  donoszą, że w  o s ta tn ich  go­
d z inach  w  m ia rę  z b liż a n ia  się 
n o w e j fazy  ro ko w a ń  m ięd zy  
k ró le m  H u sa jne m  a kom andosa  
m i w z ra s ta  zn ów  n ap ięc ie  na  
te re n ie  J o rd a n ii.  O d ś rody  w ie ­
czorem  a rm ia  jo rd a ń s k a  o tacza 
s to licę  k ra ju ,  a  do  A m m a n u  
w k ro c z y ły  je d n o s tk i pancerne. 
S tan  p og o to w ia  ogłoszony zo­
s ta ł także  w  odd z ia ła ch  fe d a i-

W  C Z W A R T E K  zjed no c zo n e  do­
w ó d z tw o  10 o rg a n iza c ji p ow stań ­
czy ch  w y d a ło  ro zk a z , n a k a z u ją c y  
zac ie śn ie n ie  d y s c y p lin y  i  u n ik a n ie  
w s ze lk ic h  s y tu a c ji, k tó re  m o g ły b y  
być in te rp re to w a n e  ja k o  „ ła m a n ie  
obo w ią zu jąc eg o  w  J o rd a n ii u staw o ­
d a w s tw a ” . A g e n c je  p o d k re ś la ją , że 
ty m  s a m y m  k o m a n d o s i z  w ła sn e j 
w o li p o d p o rzą d k o w u ją  się n ie k tó ry m  
d e k re to m  w ła d z  jo rd a ń s k ic h  w y d a ­
n y m  w  u b ie g ły m  ty g o d n iu . W  d a l­
szy m  ciągu  je d n a k  k o m a n d o s i n !e 
za m ie rz a ją  z re zy g n o w a ć  z  g ro m ad zę  
n ia  b ro n i, a m u n ic ji i  sp rzę tu  w o j­
skow ego, p o trzebnego  do w a lk i  z 

iz ra e ls k im .

U w a g a  o b s e rw a to ró w  p o lity c zn y c h  
k o n c e n tru je  się n a  osobie k r ó la  H u ­
s a jn a . Z d a n ie m  ko m e n ta to ró w , p o zy  
c ja  H u s a jn a  je s t o b ec n ie  m ocno za ­
c h w ia n a  i  w  A m m a n ie  m ó w i się o 
m o żliw o śc i je g o  a b d y k a c ji .

Pornograficzna

ofensywa Duńczyków

„Sex ilia milionów”
K O P E N H A G A  P A P . D ru g ie  św ia ­

to w e  ta rg i p o rn o g ra fic zn e  odbędą się  
pod k o n ie c  m a rc a  w  O dense, m ie ­
ście ro d z in n y m  znanego b a jk o p is a ­
rz a  C h ris tia n a  A n d ers en a . O rg a n iza ­
to rz y  te j im p re z y  o b iec u ją , iż  tego ­
ro czne ta rg i, k tó re  odbędą się pod  
has łe m  „se x  d la  m il io n ó w ”  będą  
„ le psze j ja k o ś c i”  i n a  w y żs zy m  po ­
zio m ie , n iż  p ie rw s za  tego ro d za ju  
im p re za , zo rg a n izo w a n a  w  p aźd z ie r­
n ik u  zeszłego ro k u  w  K o p en h ad ze . 
S w ó j p rz y ja z d  n a  ta rg i zg łosiła  ju ż  
zn ac zn a ilość ch ę tn y ch  z całego św ia  
ta . Z  N R F  n p . zgłoszono p rz y ja z d  
86 a u to k a ró w  z w y c ie c z k a m i. Je d n a  
z  l in i i  żeg lug o w y ch  o tw o rzy  spe c ja ł 
n e po łąc zen ie  z K ilo n ią  n a czas 
trw a n ia  ta rg ó w .

P rz y p o m n ijm y , że  w  ro k u  1967 
zn iesiono  w  D a n ii  w s ze lk ie  za k a z y  
do ty czą ce  p o rn o g ra fii.

*w‘numerze: ♦ Sprawiedliwy obrońca ♦ Kosztowna bezczynność ♦  W naszej kudini ♦ I
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„Sprzedana Narzeczona"

Występy Państwowej 
Opery Objazdowej

P R Z E B Y W A J Ą C A  n a gośc innych  
w y s tę p a c h  w  n as zy m  m ieśc ie  w a r ­
sza w s ka  P a ń s tw o w a  O p e ra  O b jazdo  
w a  p re ze n tu je  szc zec iń s k im  w id zo m  
t r z y  poz3'cje re p e rtu a ro w e , w  ty m  
„S p rze d a n ą  n arze czo n ą”  B . S m e ta ­
n y  — je d n o  z k la s y c zn y c h  d z ie l l i ­
te ra tu ry  o p e ro w e j. N a  w c zo ra js zy  
s p e k ta k l „S p rze d a n e j n a rze c zo n e j”  
p rz y b y li  p rzed s ta w ic ie le  K o n s u la tu  
G e n era ln eg o  C SR S w  Szczec in ie  z 
ko n s u lem  g e n e ra ln y m  A . T v a rd i-  
k ie m  n a  czele . P rze d s ta w ie n ie  og lą­
d a ła  ta k że  lic z n a  g ru p a  p ra c u ją c y c h  
i  m ie s zk a ją c y c h  w  Szczec in ie  o b y ­
w a te li  C SR S.

O b e cn y  b y l ró w n ie ż  w ic e k o n s u l 
Z S R R  W . G . F ila to w .

( ru )

^  SPORT +  SPORT ♦

In au g u rac ja  M Ś  
w  b ia th lo n ie

M IS T R Z O S T W A  ś w ia ta  w  b ia th lo ­
n ie  z a in a u g u ro w a li w c z o ra j jutniiorzy. 
W  p ie rw s ze j d z ie s ią tc e  z n a le ź li się  
d w a j P o la c y . W  in d y w id u a ln y m  
b ie gu  n a 15 k m  S z p u o a r z a ją ł  7 
m ie js ce . Z ię b a  b y !  — 8. S ta r to w a ło  
27 z a w o d n ik ó w  z 9 k r a jó w .

Z w y c ię ż y ł B u ra n o w  (Z S R R ) p rzed  
S ta tt in e m  (S zw e c ja ) i  B jo e m a e d a -  
le m  (N o rw e g ia ).

Z boisk piłkarskich
R E W A N Ż O W E  s p o tk a n ie  p iłk a rs k ie  

m ię d z y  ch o rzo w s k im  R u c h e m  i  P a ­
m ire m  Duszantoe (Z S R R ) z a k o ń c zy ło  
się w y n ik ie m  b e z b ra m k o w y m .

R O Z E G R A N E  w  L e o n  re w a n żo w e  
to w a rz y s k ie  s p o tk a n ie  m ię d z y p a ń ­
s tw o w e  M e k s y k  — B u łg a r ia  z a k o ń ­
c z y ło  się zw y c ię s tw e m  M e k s y k u  2:0. 
P ie rw s z y  m ecz ty c h  d ru ż y n  w  M e k  
s y k u  z a k o ń c z y ł się  re m is e m  1:1.

*  *  *
W  D R U G IM  m eczu  tu rn ie ju  p i łk a r ­

sk iego w  C o n io p c io n .w  k tó ry m  b ie rze  
u d z ia ł G ó rn ik  Z a b rze , m ie js c o w a  
d ru ż y n a  D e p o rte s  C o n cep c ió n  p o k o ­
n a ła  H u a c h ip a to  2:0. P o  ty m  m e­
czu  w  tu rn ie ju  p ro w a d z i G ó rn ik  — 
3 p k t. p rzed  D ep o rtes  -  ta k ż e  3 
p k t .  o ra z  H u a c h ip a to  i  C o lo  C olo  
— po 1 p k t . D z iś  G ó rn ik  z m ie rz y  się  
z H u a c h ip a to .

P IŁ K A R S K A  re p re z e n ta c ja  CSRS, 
z m ie rz y ła  się w  s p a rr in g o w y m  spot 
k a n iu  z p ie rw s zo lig o w y m  zespołem  
h is zp a ń s k im  F C  S e v illa . M ec z  zak o ń  
c z y ł się z w y c ię s tw e m  C zec hos łow a- 
k ó w  2:1 (2 :0).

P R Z E B Y W A J Ą C A  w  B ra z y li i  p il 
k a rs k a  re p re z e n ta c ja  R u m u n ii p o ko ­
n a ła  d ru ż y n ę  V a sc o  d a G a m a  2:0.

W  M IĘ D Z Y P A Ń S T W O W Y M  spotka  
n iu  p a łk a rs k im  d ru ż y n  s k ła d a ją ­
cy c h  się z z a w o d n ik ó w  do  23 la t  
W ło c h y  p o k o n a ły  H is zp a n ię  1:0.

R E W A N Ż O W E  s p o tk a n ie  ć w ie rć f i­
n a łu  P u c h a ru  E u ro p y  w  k o s zy k ó w ­
c e  m ę żczy zn  m ię d z y  D y n a m o  T b il i­
s i i  P o lo n ią  W a rs z a w a  za k o ń c zy ło  
s ię  zw y c ię s tw e m  k o s z y k a rz y  ra d z ie ­
c k ic h  92:82 (37:39). D o  p ó łf in a łu
a w a n s o w a li w ię c  z a w o d n ic y  D y n a ­
m o , k tó rz y  w y g ra li  ró w n ie ż  p ie rw ­
s z y  m e c z  w  W a rs za w ie  82:77.

W  Ć W IE R Ć F IN A L E  g ry  p o je d y n ­
cze j m ę żczy zn  m ię d zy n a ro d o w e g o  
tu rn ie ju  ten is o w eg o  w  M o s k w ie  re ­
p re z e n ta n t P o ls k i R y b a rc z y k  p rz e ­
g ra ł z  L e ju s e m  (Z S R R ) 3:6, 2:6.

N A  Z D J Ę C IU : w id o k  s a li o b ra d  wczora jszego P le n u m  K W  
P ZPR . Fo to  S t. C ie ś la k

P l e n u m  K W
(Dokończenie ze str. 1)

zw ię k s z e n ia  ro li  o rg a n iz a c ji m ło d z ie  
żo w y c h  w  szk o le , tw o rz e n ia  Z a s a d ­
n ic z y c h  S z k ó ł R o ln ic zy c h  w  o p a rc iu  
o P a ń s tw o w e  G o s p o d a rs tw a  R o ln e .

P O  D Y S K U S J I g łos z a b ra ł 
cz ło ne k  B u ra  P o lityczne go , se­
k re ta rz  K C  P Z P R  Józef T e jc h ­
m a, k tó re g o  p rz e m ó w ie n ie  za­
m ieszczam y osobno.

Z  k o le i P le n u m  K W  p o d ję ło  
u c h w a łę  w  s p ra w ie  dalszego roz 
w o ju  o ś w ia ty  szczec ińsk ie j. W  
u c h w a le  p o d ję te  zos ta ły  do  rea ­
liz a c j i  za da n ia  p rze ds ta w io ne  w  
re fe ra c ie  E g z e k u ty w y  K W  i  w  
to k u  d y s k u s ji.

N a  w s tę p ie  u c h w a ły  p o d k re ­
ś lono os iąg n ię c ia : w z ro s t s z k o l­
n ic tw a  zasadniczego i  ś re d n ie ­
go, u m o ż liw ia ją c y  dalsze k s z ta ł­

cenie 82 p roc. a bso lw e n tó w  
szkó ł p od s taw o w ych , podn ies ie ­
n ie  w y n ik ó w  nauczan ia  i  w ych o  
w a n ia  d z ię k i p odw yższen iu  k w a  
l i f ik a c j i  n a u c z y c ie li i  ro z w o jo w i 
postępu pedagogicznego, ż y w y  u -  
d z ia ł o rg a n iz a c ji m łod z ie żow ych  
w  życ iu  szko ły , u m o cn ie n ie  o rga  
n iz a c ji p a r ty jn y c h  w  o św iac ie .

P ro g ra m  p o d ję te j p rze z  P le n u m  
K W  P Z P R  u c h w a ły  p rz e w id u je  w ie ­
lo k ie ru n k o w ą  d z ia ła lno ś ć  w  za k re s ie  
o rg a n iza c ji sieci szk o ln e j i p rzy g o ­
to w a n ia  k a d r  d la  g o sp o d ark i w o je ­
w ó d ztw a , ro zb u d o w y  i  m o d e rn iza ­
c j i  bazy m a te r ia ln e j s z k o ln ic tw a , w  
d zie dz in ie  k s z ta łc e n ia  i  d o sk o na le ­
n ia  n au c zyc ie li, w  d o sk o na le n iu  p ra  
c y  d y d a k ty c zn o -w y c h o w a w c ze j szk ó ł. 
W  p o d jęte j u c h w a le  P le n u m  w y z n a ­
cza tak że  za d a n ia  ru c h o w i p rz y ja ­
c ió ł szk o ły  i  m ło d z ie ży  o ra z  id e o -  
w o -p o łity c zn e m u  k ie ro w n ic tw u  in -

Z udziałem wiceminisłra Komunikacji

Zakończenie prac
nad nowym rozkładem jazdy

W C Z O R A J  W  S Z C Z E C IN IE
o db y ło  s ię  zakończenie , t rw a ją ­
ce j od lis to p a d a  ub . ro k u  k o n ­
fe re n c ji p ośw ięcone j op raco w a ­
n iu  ro z k ła d u  ja z d y  na  sezon 
1970/71.

U D Z IA Ł  w  zak o ń cze n iu  k o n fe re n ­
c j i  w z ię li:  p o d s e k re ta rz  s ta n u  M in i  
sterstrwa K o m u n ik a c ji , Łnż. S ta n i­
s ła w  C z e rn ia k , d y re k to r  C e n tra ln e ­
go Z a rz ą d u  H a n d lo w o -P rz e w o z o w e -  
go, m g r K a z im ie rz  R a ta jc z a k , d y ­
re k to r  C e n tra ln e g o  Z a rz ą d u  T r a k c j i ,  
m g r in ż . F ra n c is ze k  R y c h lik ,  d y ­
re k to r  C e n tra ln e g o  Z a rz ą d u  R u c h u  
K o le jo w e g o , in ż . S ta n is ła w  B a c ia .

O C E N Y  p rze b ie g u  k o n fe re n ­
c j i  d o k o n a ł d y re k to r  S. B acia. 
W  d y s k u s ji z a b ie ra li g łos p rze d ­
s ta w ic ie le  w s z y s tk ic h  D O K P . 
S tw ie rdzo n o  ogó ln ie , że n o w y

ro zk ła d  ja zd y , k tó r y  w e jd z ie  w  
życ ie  z d n ie m  31 m a ja  b r. zb u ­
dow any zosta ł w  o p a rc iu  o rea l 
ne zdolności p rzew ozow e  ko le i, 
za rów no w  ru c h u  pasażerskim , 
ja k  i to w a ro w y m . P rzyn os i on 
lepsze po łączenia  k o m u n ik a c y j­
ne, u w zg lęd n ia jąc  p rze w ozy  p ra  
c o w n ik ó w  i  m łod z ie ży  szko lne j 
oraz w czasow iczów .

W  R U C H U  T O W A R O W Y M  z w ię k ­
szono często tliw ość p rze w o zu  ładu.n  
kó w , zs y n c h ro n izo w a n o  z a ła d u n e k  
z m ożliw ośc ią  je g o  od w o zu , skróco ­
n o  czasy a k u m u la c ji w a g o n ó w  na  
stacjach  ro z rzą d o w y c h , d z ię k i cze­
m u  zw o ln io n e  zo s ta ły  d o d a tk o w e  re  
z e rw y  tab o ru  ko le jo w e g o . N o w y  ro z  
k ła d  ja z d y  w  ru ch u  to w a ro w y m  z a ­
k ła d a  p rzys p ie sze n ie  p rze w o zó w  w e  
w s zys tk ic h  re la c ja c h . (ta w o )

Ś ladam i b o h a te ró w  za ło g i „Rudego“ (0

Kto istniał naprawdę?
OD  P IE R W S Z E J  C H W IL I,  

k ie d y  p o k a z a li się n a  m a ­
ły m  e k ra n ie  z d o b y li sobie  s y m ­
p a tię  m ilio n ó w  w id zó w . Ba, 
z d y s ta n s o w a li o k i lk a  d ług o śc i 
uznane te le w iz y jn e  g w ia z d y  —  
C a rtr ig h tó w , K ild e ró w  i  in n y c h  
Ś w ię ty c h . S ta li się n am  b liscy , 
i  co tu  dużo m ó w ić , p o trze b n i. 
O ka zu je  się, że c z e k a liś m y  na  
n ic h  od b ardzo  d aw n a . T a k , 
a le  k to  m ó g ł p rz e w id z ie ć , że 
w ła ś n ie  o ta k ic h  b o h a te ró w  
chod z iło . N a w e t sam  p u łk o w n ik  
Ja nu sz  P rz y m a n o w s k i n ie  p rz e ­
w id z ia ł ta k  tr iu m fa ln e g o  po ­
ch od u  p rzez  k r a j  z a ło g i „ R u ­
dego” . W  je d n y m  z w y w ia d ó w  
p rz y z n a ł, że k s ią żkę  „C z te re j 
p a n c e rn i i  p ies ”  n a p is a ł na  ko n  
k u rs  w y d a w n ic tw a  M O N , a le  
n ie  w z b u d z iła  ona z a c h w y tu  
ju ro ró w . P ow ieśc ią  je d n a k  za ­
in te re s o w a ł się re żyse r K o n ra d  
N a łę c k i,  k tó r y  po p rz e c z y ta n iu  
p rz y g ó d  z a ło g i „ R udego ”  d o ­
szed ł do w n io s k u , że m a  w  rę ­
k u  p ra k ty c z n ie  g o to w y  scena­
r iu s z  f ilm o w y .

N A  E K R A N Y  T E L E W IZ O R Ó W  
W S Z E D Ł  p ie rw s zy  o d c in e k  i  w te d y  
o k a z a ło  się, że w ła ś n ie  o to  ch o ­
d z iło . Z  in ic ja ty w y  T V  ja k  g rz y b y  
po  deszczu p o w s ta w a ły  za ło g i p a n ­
c e rn y c h , ro zp o czę ła  s ię  pogoń  za  
S z a r ik a m i, h e lm o fo n a m i. N a  szczę­
ście czo łgó w  w  sp rze d a ży  n ie  b y ło . 
M ło d z ie ż  i  d o ro ś li s zy b k o  u w ie rz y l i  
w  is tn ie n ie  sw o ich  b o h a te ró w  n a ­
p ra w d ę  i  te ra z  ju ż  n a w e t t ru d n o  
lu d z io m  t łu m a c z y ć  ró żn ic e  m ię d z y  
f ik c ją  lite ra c k ą  a  rz e c z y w is ty m i 
zd a rz e n ia m i, k tó re  z n a jd u ją  p o tw ie r  
d zen ie  w  d o k u m e n ta c h  n ie d a le k ie j  
p rze c ie ż  p rzeszłości.

P y ta n ie  p o d staw o w e, k tó re  w id z o ­
w ie  za d a ją  sob ie , a  ta k ż e  c a łe m u  
zes po łow i re a liz a to ró w  f i lm u  łą czn ie  
z  a k to ra m i b rz m i:  C zy  is tn ie li n a ­
p raw d ę?  C zy  is tn ia ł J a n e k  K os, 
L id k a , M a ru s ia , O lg ie rd , G u s tlik ,  
S z a rik ...?

O T Ó Ż  N A P R A W D Ę  IS T N IE ­
L I !  J e ś li n a w e t n o s il i in n e  
im io n a  i  n a z w is k a , je ś l i  w y ­
g lą d a li n ieco  in a c z e j n iż  ic h  
f i lm o w e  w c ie le n ia , je ś l i  n a w e t 
n ie  p rz e ż y w a li d o k ła d n ie  ty c h  
sa m ych  p rz y g ó d  co w  f i lm ie .  I s t  
n ie l i  n a p ra w d ę : ż o łn ie rze  I  B ry  
g ad y  P a n c e rn e j im . B o h a te ró w  
W e ste rp la tte . W a lc z y li pod  S tu ­
d z ia n k a m i, n a  P ra dze , zd o b y ­

w a li  G dańsk. K a ż d y  z cz ło n ­
k ó w  z a ło g i „ R udego”  s ta n o w i 
swego ro d z a ju  syn tezę  cech 
c h a ra k te ru , w ie d z y  i  d o ś w ia d ­
czenia, w  ko ń c u  w o je n n y c h  
a u te n tyczn ych  p rzeżyć  w ie lu  
k o n k re tn y c h  ż o łn ie rz y  I  B ry g a ­
d y  P ance rne j.

W  lite ra tu rz e  n ie  m a  d o s ło w ­
n y c h  p os ta c i p rze n ie s io n ych  z 
ż y c ia , ale są w zo rce  lite ra c k ie .  
I  ta k ie  w  o d n ie s ie n iu  do boha ­
te ró w  za ło g i „ R udego”  is tn ia ły  
( is tn ie ją ? ) n a p ra w d ę . A  W IĘ C  
IS T N IA Ł A  L ID K A  i  ta k ie  im ię  
n os iła  . w  rze czyw is to śc i, b y l 
o d p o w ie d n ik  J a n k a  K osa , do ­
w ó dcy  b ry g a d y , a i  S z a r ik  n ie  
je s t zm yś lony . L id k a  np. m iesz­
k a  w... S zczecin ie  i  c ieszy się  
dosko na łym  z d ro w ie m . N a zyw a  
się L ID IA  M O K R Z Y C K A . J e j 
lo sy  u ło ż y ły  się n ieco  in a c z e j 
n iż  tego c h c ia ł a u to r  k s ią ż k i i  
scenariusza film o w e g o . In a cze j, 
a le  k to  w ie  czy  n ie  c ie k a w ie j?

(c.d .n .)

A . A N D R O C H O W IC Z

Czyn Zwycięstwa

Wzmożona praca, nauka
i społeczne działanie

N A  ape l g ó rn ik ó w  ‘lu b iń s k ie ­
go zag łęb ia  m ied z io w eg o  odpo­
w ia d a  coraz w ię c e j za łóg p rzed­
s ię b io rs tw  Pom orza  Za cho d n ie ­
go,

18 b m . zg ro m a d ze n i n a u ro czy ste j 
m asów ce studenc i i  p ra c o w n ic y  nau  
k o w i W yższe j S zk o ły  R o ln ic ze j w  
Szczec in ie  p o d ję li p ię k n y  c zy n  spo ­
łe czn y . Z o b o w ią z a li się  m . in . zo r­
g an izo w ać  10 obozów  n a u k o w o -b a ­
d aw czy ch  n a  te re n ie  P o m o rza  Z a -  
chodniegcą n a  k o n k re tn e  z a p o trze ­
b o w a n ie  w ła d z  te re n o w y c h , dać 8 
b e zp ła tn y c h  w y s tę p ó w  stu d en c k ic h  
zespołów  a rty s ty c zn y c h  d la  m ie sz-

P Z P R
s ta n c ji p a r ty jn y c h , o ś w ia ty  c ra z  pod  
s ta w o w y c h  o rg a n iz a c ji p a r ty jn y c h  w  
szko łach .

O B R A D Y  P lenum  były nader 
pożyteczne i  na czasie —  p ow ie  
d z ia ł w  pod sum ow an iu  I  sekre ­
ta r z  K W  P Z P R  A n to n i W a la ­
szek —  b ow iem  w y s z ły  naprze­
c iw  społecznem u za in te re sow a ­
n iu  i  spo łecznej p o trze b ie  syn ­
c h ro n iz a c ji założeń p ro g ra m o ­
w y c h  sz k o ln ic tw a  z p e rspe k ty ­
w a m i w szechstronnego ro z w o ju  
naszego re g ion u . W  ro k u  sre­
b rnego  ju b ile u s z u  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j n ie  sposób przecen ić  
r o l i  n a u czyc ie li w  ro z w o ju  n a ­
szego re g ion u . W  im ie n iu  szcze­
c iń s k ie j w o je w ó d z k ie j o rg a n iz a ­
c j i  p a r ty jn e j A . W a laszek  po ­
d z ię k o w a ł nau czyc ie lo m  za ic h  
tru d , w y s iłe k  i  d otychczasow y 
d o rob ek  i  w y ra z i ł  g łęb o k ie  p rze 
św iadczen ie , że n auczyc ie le  n ie  
będą szczędzić n i s ił, n i ta le n ­
tów , n i u m ie ję tn o śc i w  dz ie le  
soc ja lis tycznego  w y c h o w a n ia  
m łodego  p oko le n ia  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j.

P le n u m  p rz y ję ło  n as tępn ie  je ­
d n o m y ś ln ie  u c h w a łę  o w p ro w a ­
d zen iu  w  s k ła d  w o je w ó d z k ie j 
in s ta n c ji p a r ty jn e j F e lik s a  U cie  
chow skiego , I  s e k re ta rza  K P  
P Z P R  —  Szczecin. ( j f)

k a ń c ó w  Z ie m i S zc zec iń sk ie j i  10 bez  
p ła tn y c h  w y k ła d ó w  i p o ra d  z  za ­
k res u  ra c jo n a ln e j h o d ow li z w ie rz ą t  
d la  o s a d n ikó w  w o js k o w y c h  o raz  
p rze p ra c o w a ć  10 tys . g o d z in  p rz y  
p o rzą d k o w a n iu  S zczecina. W ezw a n o  
w s zy s tk ie  pozostałe u cze ln ie  szcze­
c iń sk ie  do  p o d jęc ia  zo b o w ią zań .

Z  a p e le m  o p o d e jm o w a n ie  zobo­
w ią z a ń  z w ró c iła  się ró w n ie ż  pod  
a d re se m  w s zys tk ic h  p rzed s ię b io rs tw  
h a n d lu  o b u w ie m  w  k r a ju  za ło ga  
W o je w ó d zk ie g o  P rze d s ięb io rs tw a  
H a n d lu  O b u w ie m  w  S zczec in ie . 
S zczec ińscy h a n d lo w c y  zo b o w ią za li 
się  in . in . zw ię k s zy ć  w  p o ró w n a n iu  
do  ro k u  1969 o b ro ty  w ła s n e j siec i 
d e ta lic zn e j o 9,3 p ro c ., c zy li o po­

m a d  12 m in  z ł, zw ię k s zy ć  w y d a j­
ność o b ro tó w  o gó łem  n a 1 p ra c o w ­
n ik a  o 50 tys . z ł ,  zw ię k s zy ć  z y s k  
i  p o p ra w ić  za ró w n o  po zio m  obsług i 
ja k  i w a ru n k i p ra c y  s p rze d aw có w .

Z A Ł O G A  P rze d s ię b io rs tw a  P o ło ­
w ó w  D a le k o m o rs k ic h  i  U sług  R y ­
b a c k ic h  „ G r y f “  w  S zc zec in ie  zobo­
w ią z a ła  się n a u ro czy ste j m asów ce  
d o starc zyć  d o d a tk o w o  w  b r. d la  
p o trze b  ry n k u  25 ton ko n s erw  i 25 
to n  ry b  w ę d zon y ch  o raz  k ilk a s e t ton  
ry b  św ieży ch  i so lon y ch . O p ró c z  
tego  za ło ga o b n iż y  k o s z ty  p ro d u k ­
c j i  o  o ko ło  p ó ł m Ik o n a  z ł, d o s tar­
c zy  10 n o w yc h  a s o rty m e n tó w  k o n ­
s e rw  i  p rz e tw o ró w  ry b n y c h . R y b a ­
cy  ze s ta tk ó w  ło w c zyc h  o d ło w ią  do ­
d a tk o w o  20 to n  s k o ru p ia k ó w . P o ­
n ad to  p ra c o w n ic y  tego p rzed s ię b io r  
stw a  p rz e p ra c u ją  n a  rze cz  m ia s ta  7 
tys . go d zin .

Z A Ł O G A  S ta rg a rd z k ic h  Z a k ła d ó w  
C h e m ii G os po d a rcze j „ P o lle n a “  w  
S ta rg a rd z ie  S zc zec iń sk im  zo b o w ią ­
za ła  się w y p ro d u k o w a ć  d o d a tk o w o  
po n ad  p la n  10 ton  m y d ła  to a le to ­
w e g o  n a  ek sp o rt. P ra c o w n ic y  tego  
z a k ła d u  p rz e p ra c u ją  ta k ż e  ponad  ty  
siąc g odzin  p rzy  p o rz ą d k o w a n iu  
s w e j fa b ry k i.

W  h a li p ro d u k c y jn e j w y d z ia łu  m e  
chanlcanego  F a b ry k i M a s z y n  B udo'w  
la n y c h  „ F a m a b u d “ w  S zc zec in ie  od ­
b y ła  się u ro czy sta  m a s ó w k a  z u d z ia  
łe m  p rz e d s ta w ic ie li ca łe j za ło g i. O -  
b eo n y  b y ł m . In . p rze w o d n ic zą c y  
Z O  Z Z M  — W a c ła w  S ta n k ie w ic z . 
P o  w y s tą p ie n ia c h  d y re k to ra  -  in ż . 
J a n a  Ż a rs k ie g o  i  p rzew o dn iczą ce go  
R a d y  Z a k ła d o w e j -  R y s za rd a  K o -  
rzu ch o w s k ieg o , głos z a b ra ł p rzo d u ­
ją c y  ś lusarz z w y d z ia łu  m o n ta żo ­
w ego  -  J a n  F a b is ia k , k tó r y  o d c zy ­
ta ł w  im ie n iu  p ra c o w n ik ó w  treść  
p o d ję ty c h  zo b o w ią zań . Z a ło g a  „ F a -  
m a b u d u “  w y p ro d u k u je  d o d atko w o  
ponad  p la n  1 ż u ra w  b u d o w la n y  ty p u  
ZB -50 o  w a rto ś c i 800 tys . z ł, w y k o ­
n a  d o d a tk o w o  n a  ek s p o rt  do C ze­
ch o s ło w a c ji 2 ż u ra w ie  ZB -5 0 w a r ­
tości 170 tys . z ł d e w izo w y c h  i  p rze  
p ra c u je  3 tys . g o d z in  p rz y  p o rzą d ­
k o w a n iu  m ia s ta  i  z a k ła d u . Z o b o ­
w ią z a n ia  p o d ję ła  ta k ż e  za ło ga O d ­
d z ia łu  „ F a m a b u d “  w  C hoszczn ie.

(k k )

Wystąpienie I. Tsjchny
W  C Z A S IE  o b rad  P le nu m , 

g łos za b ra ł cz łonek  B iu ra  P o li­
tycznego, s e k re ta rz  K C  P Z P R  
Józef Te jch m a . O c e n ił on  pozy­
ty w n ie  d z ia ła lność  szczecińsk ie j 
o rg a n iz a c ji p a r ty jn e j w  dz iedz i 
n ie  w y c h o w a n ia  m łod z ie ży , ro z­
w o ju  s z k o ln ic tw a  i  ro zb ud ow y  
o ś ro d kó w  nau kow ych .

O ś w ia ta  i  s z k o ln ic tw o  —  
s tw ie rd z ił s e k re ta rz  K C  —  speł 
n ia ją  różne  fu n k c je  w  ż y c iu  na  
ro d u . O becn ie  w id z ie ć  w  n ic h  
n a le ży  p rzede  w s z y s tk im  jeden  
z  g łó w n y c h  c z y n n ik ó w  .postępu 
społeczno-gospodarczego. Z  tego 
p u n k tu  w id z e n ia  is tn ie ją  t rz y  
w ę z ło w e  p ro b le m y  s z k o ln ic tw a ; 
po p ie rw sze  —  p ra w id ło w e  p la ­
n ow a n ie  ksz ta łcen ia  w  dz ied z i­
n ie  ró żn ych  za w o d ó w  i  s p e c ja l­
nośc i zg od n ie  z  fa k ty c z n y m i, 
lecz z m ie n ia ją c y m i s ię  po trzeba  
m i gospoda rk i, u s ług  i  k u ltu r y ;  
po d ru g ie  —  ks z ta łto w a n ie  pod  
k ą te m  ty c h  p o trze b  za in te reso ­
w a ń  m ło d z ie ż y  i  u m o ż liw ia n ie  
je j bezb łędnego w y b o ru  k ie ru n ­
k u  ksz ta łc e n ia  w  ram ach  is tn ie ­
ją c y c h  m o ż liw o ś c i; po trze c ie  —  
dbałość o  w ła ś c iw e  w e jś c ie  m ło  
d z ieży  po szko le  w  życ ie  za w o ­
dowe, przede  w s z y s tk im  o t rw a  
łą  s ta b iliz a c ję  w  w y b ra n y m  m ie j 
scu p ra c y  i  zawodzie . W  ka ż ­
d y m  z  ty c h  o g n iw  is tn ie ją  jesz­
cze za n ie d ba n ia  i  zak łócen ia , 
k tó re  n a le ży  usunąć.

J. T e jc h m a  o m ó w ił n as tępn ie  
p ro b le m y  w y c h o w a n ia  m ło d z ie ­
ży w  d uch u  id e a łó w  so c ja lizm u , 
p o d k re ś la ją c  k lu czow ą  ro lę  n au  
c z y c ie li w  te j d z ie d z in ie ; s tw ie r  
d z ił, że w ś ró d  u c z n ió w  ro z w ija ć  
n a le ży  a m b ic je  d o b re j n a u k i, 
a le  rów nocześn ie  poczucie  s o li­
d a rno śc i i  zespo łow e j o dp ow ie ­
d z ia lno śc i za n a jlep sze  postępy 
w  nauce  k o le g ó w  z te j sam ej 
k la s y  i  szko ły . W  ty m  aspekcie

w ie lk ie  znaczenie  m a  d z ia ła l­
ność m łod z ie ży  w  zakres ie  sa­
m opom ocy w  nauce, je j  a k ty w ­
ność społeczna w  ZM S , Z M W , 
Z H P  o ra z  w  sam orządzie  ucz­
n io w s k im  pod  k ie ru n k ie m  n a j­
b a rd z ie j dośw iadczonych  peda­
gogów .

W  zakończen iu , J. T e jc h m a  
p o d k re ś lił,  że w  w o je w ó d z tw ie  
szczecińsk im  duże znaczenie  m a  
ksz ta łcen ie  za w odow e  m ło d z ie ­
ż y  w  d z ied z in ie  ro ln ic tw a . C ho­
d z i tu  zw łaszcza  o  k s z ta łc e n ie  
m ło d y c h  ro b o tn ik ó w  d la  P G R ,1* 
k tó ry c h  postęp p ro d u k c y jn y  v  
k u ltu r a ln y  może b.\ć znaczn ie  
p rzysp ieszony  p rzez lepszą p ra ­
cę szkó ł zaw odow ych .

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

s/s „S fe ls rk a“  z  R o tte rd a m u  
v ia  G d y n ia  z  d ro b n ic ą  

m /s  „ S ło w a c k i“  z  S a fi z  fos­
f o r y ta m i

mis „ J e le n ia  G ó ra “  z  A f r y k i  
za c h o d n ie j z d ro b n ic ą  

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra “  z  D a n ii  
pod b a las te m

m /s „ C h rz a n ó w “ z  D a n ii  pod  
b a las te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „E lb lą g ”  do L o n d y n u  *  
d ro b n ic ą

m /s  „ Ś w ie t l ik “  do  A n g li i  za ­
c h o d n ie j z d ro b n ic ą  

m /s „ G d y n ia  11“  d o  A f r y k i  
za c h o d n ie j z d ro b n icą  

s/s „ S o łd e k “  do  D a n ii  z  w ę ­
g lem

s/s „ B ie ls k o “  do D a n ii  z  w ę ­
g lem

s/s  „ M a lb o rk “  d o  D a n ii  z
w ę g lem

s/s „ C ie s zy n “  do  D a n ii  z  Wę­
g lem

s/s „ B ry g a d a  M a k o w s k ie g o “  
do D a n ii  z  w ę g lem .
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Po odpowiedzi W . Brandta na list W . Stopha

S tm e w is to  l i i
B E R L IN  P A P . 19 bm . agencja A D N  opublikowała pełny tekst 

lis tu  kanclerza rządu zachodnioniemieckiego W illy  Brandta  
oraz zaopatrzyła ten tekst w  kom entarz w  k tó rym  czytam y

—  W IL L Y  B R A N D T , ja k  po­
p rz e d n io  w  s w o im  p iś m ie  z  22 
s tyczn ia  1970 ro k u , n ie  ustosun

♦  P re z y d e n t K e n ii Jo n io  K e  
n y a tta  i  p re zy d e n t J u g o s ła w ii 
m a rs z a łe k  J. B ro z -T ito  o d b y­
l i  w  c z w a r te k  ro z m o w y  o f ic ja ł  
n e  w  N a iro b i, p rzed  od lo tem  
m a rs z a łk a  T ito  w  p ią te k  z  4- 
d n io w ą  w iz y tą  do Sudanu .

♦  A m e r y k a ń s k i rze c zn ik  w o j  
s k o w y  po d a ł k o le jn y  k o m u ­
n ik a t  o  s tra ta ch  w  W ie tn a m ie . 
O d  8 do  14 bm . w  w a lk a c h  w  
W ie tn a m ie  P o łu d n io w y m  pole­
g ło  96 w o js k o w y c h  a m e ry k a ń ­
s k ic h , a 589 zosta ło  ra nn y ch .

T y m  s a m y m  podczas obec­
n e j w o jn y  poniosło  w  W ie tn a ­
m ie  śm ierć  40 562 w o js k o w y c h  

W o js k a  sa jg o ń sk ie  s tra c iły  w  
ub. tyg o d n iu  222 żo łn ie rzy  za­
b ity c h  i  710 ra n n y c h . Łąc zn e  
s tra ty  w o js k  re ż im o w y c h  w  
w o jn ie  w ie tn a m s k ie j w yn os zą
— w e d łu g  o f ic ja ln y c h  d an y ch
— 100 295 zab ity c h .

♦  W ie lk i p o ża r o g a rn ą ! w  
środę część b e jru c k ie j d z ie ln ic y  
K a ra n tin a  w  p o b liżu  p o rtu . D o  
w ie c zo ra  t rw a ła  w a lk a  s tra ż y  
po żarn e j z  ży w io łe m .

♦  W  1972 ro k u  fran c us cy  
d z ie n n ik a rz e  n areszc ie  o trz y ­
m a ją  sw ó j „ d o m ” . P a ry s k i  
d o m  d z ie n n ik a rz a  p o w sta n ie  w  
za b y tk o w e j d z ie ln ic y  M a ra is  w  
d a w n y m  H o te l d ’A lb e r t  z re ­
k o n s tru o w a n y m  i ad a p to w a ­
n y m . B ęd z ie  on  p o s ia d a ł 2 sa­
le  k o n fe re n c y jn e . 2 re s tau ra c je , 
basen  p ły w a c k i, sa lę  p ro je k ­
c y jn ą , sa lę -s tu d io  ra d ia  i T V ,  
b ib lio te k ę , 2 p a rk in g i i  k s ię ­
garn ię .

Wielki przemysł
nad Amurem

M O S K W A  P A P . Z ie m ie  n ad  A m u ­
re m  n a  ra d z ie c k im  D a le k im  W scho­
d z ie  s ta ły  się  o ś ro d k a m i w ie lk ie g o  
p rze m y s łu . P o w s ta ją  tu ta j ko p a ln ie  
w ę g la  i  z ło ta , z a k ła d y  b u d o w y  m a­
s z y n . o b ró b k i d re w n a , a r ty k u łó w  
sp o ży w czy ch  i to w a ró w  ry n k o w y c h  
o ra z  o b ie k ty  en e rgetyczne.

W  z w ią z k u  z p rz y p a d a ją c ą  o stat­
n io  50 roczn icą  w y zw o le n ia  ty c h  te ­
re n ó w  od b ia ło g w a rd z is tó w  i zag ra ­
n ic z n y c h  in te rw e n tó w , d o ko n an o  eie 
ka w e g o  o b lic zen ia . O k a z u je  się. iż  
200 now oczesnych  fa b r y k  tego regio  
n u  p ro d u k u je  obecn ie  65 -k ro tn ie  w ię  
cej to w a ró w  n iż  u zy s k iw a n o  tu ta j 
p rze d  R e w o lu c ją  P a ź d z ie rn ik o w ą .

W  d o b ieg a jąc e j ob ec n ie  ko ń c a  pię  
c io la tc e  w  obw o d zie  A m u rs k im , k tó  
r y  je s t  p o łożony o k . 8 tys . k m  od  
M o s k w y , w y b u d o w a n o  i  o ddano  do  
e k s p lo a ta c ji 35 n o w y c h  p rzeds ię­
b io rs tw  p ro d u k c y jn y c h  i o k . 3 tys. 
k m  l in i i  w y so k ieg o  n ap ię c ia

k o w a l s ię  do p ro p o z y c ji p rzew o  
dniczącego R ady P ań s tw a  N R D , 
W a lte ra  U lb r ic h ta , n a w ią za n ia  
ró w n o p ra w n y c h  s tosu n ków  m ię ­
dzy  N R D  i  N R F . J a k  o gó ln ie  
w ia d om o, rząd  N R D  w ska za ł na 
n iezbędną i  n ie  d a jącą  się 
obe jść konieczność z a w a rc ia  ta ­
k iego  u k ła d u , opartego  na  n o r­
m ach  p ra w a  m iędzynarodow ego.

N IE  M O Ż N A  b o w ie m  s tw o rzy ć  w a  
ru n k ó w  p o ko jo w e g o  w s p ó łis tn ie n ia  
m ię d zy  p a ń s tw a m i o ró żn y c h  ustro  
ja c h  sp o łecznych  w  in n y  sposób, n iż  
o p ie ra ją c  się n a  o g ó ln ie  u zn an y ch  
n o rm ac h  p ra w a  n a ro d ó w . Z ab e zp ie ­
czen ie  p o k o ju  w y m a g a  w y rze c ze n ia  
się w s ze lk ie j p o lity k i o d w e to w e j bez  
żad n y ch  zas trzeżeń . W  ty m  w ła ś n ie  
sensie i  w  ty m  d u c h u  p rze d s ta w ił 
p rzew o d n iczą cy  R a d y  M in is tró w  
N R D  k a n c le rz o w i R e p u b lik i F e d e ra l­
n e j s w o ją  p ro p o zy c ję  z m ie rza ją c ą  do 
n a w ią z a n ia  bezpośredn iego  k o n ta k tu  ■ 
w  ce lu  rozpoczęcia  ro k o w a ń . J e d ­
n a k ż e  pan  B ra n d t  w  sposób oczy­
w is ty  k ie ru je  się  in n y m i za ło żen ia ­
m i.

J A K A  JEST is to ta  rzeczy? 
P ertraktacje  i  rozm owy mogły­
by być jedynie wówczas owoc­
ne, gdyby obie strony trzym ały  
się nie ty lko w  deklaracjach, 
lecz i  w  sw ojej praktyce, zasad 
rów noupraw nienia i  niedyskry­
m inacji.

K T O  d ą ży  do ro zm ó w  i  p rzy s tę ­
p u je  do n ic h  o ż y w io n y  d o b rą  w o lą , 
m u s i się k ie ro w a ć  zas ad a m i, k tó re  
rze czy w iś c ie  s łu żą  s p ra w ie  zab e zp ie ­
czen ia  p o k o ju ; n ie  m o żn a  się p rzy  
ty m  u p ie ra ć  p rz y  d a w n y c h  o d w eto ­
w y c h  za ło żen ia ch  p o lity c zn y c h , zw ła  
szcza, że ja k  w ia d o m o , w s zys tk ie  
d o ty chc zas ow e e k ip y  rzą do w e w  
B o n n  p o n io s ły  k lę s k ę  p rz y  p róbach  
u rze c zy w is tn ie n ia  tego p ro g ra m u . 
N ik t  n ie  m oże p rzeo c zyć  tego fa k tu ,  
że p o lity c zn y  a k o m p a n ia m e n t to w a ­
rzy szą cy  p u b lik a c ji  lis tu  ka n c le rza  
b o ńsk iego , w  postaci c o d z ie n n ie  n ie  
m a i p o w ta rza n y c h  o fic ja ln y c h  o -  
św iad c zeń  ty c h  czy  in n y c h  rze czn i­
k ó w  i  p rze d s ta w ic ie li rzą d u  bońskie  
go, sp ro w ad za  się do tego , b y  n ie  
u zn ać  N R D  n a zasadzie  p ra w a  m ię ­
d zyn a ro d ow eg o . ja k  ró w n ie ż  u c h y lić  
się  od  u z n a n ia  s ta tu s  qu o  w  E u ro ­
p ie.

(C h a rak tery s tyc zn e  d la  p o lity k i o -  
becnego rzą du  bońsk iego  je s t po­
tw ie rd ze n ie  sw e j w ie rn o ś c i t r a k ta ­
to m  p a ry s k im  i  w ie rn o ś c i w o b ec  a -  
g res yw nego  p a k tu  a t la n ty c k ie g o . P o ­
p rzez  te  u k ła d y , ja k  w ia d o m o , N ie m  
cy zac h o d n ie  n ie  ty lk o  zo s ta ły  z w ią ­
zan e  z p a k te m  a t la n ty c k im  i  o g ra ­
n iczone w  s w yc h  p ra w a c h  s u w e re n ­
n y c h ; u k ła d y  te  o zn a c za ją  ró w n ie ż , 
że N ie m c y  zac h o d n ie  z m ie rz a ją  do 
l ik w id a c ji  N R D  i  do  p rzy łą c ze n ia  
je j  te ry to r iu m  do b lo k u  zach o d n ie ­
go. T e n  z a m ia r  zas ta ł w  sposób ja w  
n y  w y ra ż o n y  w  a r ty k u le  7 tz w . „ u -  
k ła d u  n ie m ie c k ie g o ” .

N ie  m o że  s łu ży ć  s p ra w ie  p o k o ju  
to , że p o lity c y  zachodnio  n ie m iec cy  
m ó w ią , m a ją c  n a m y ś li s to su n k i m ię  
d z y  N R D  i R e p u b lik ą  F e d e ra ln ą , o 
„s to su n k ac h  m ię d zy  n ie m ie c k ic h ” . W  
te n  sposób m a ją  o n i n a  m y ś li n ie  
co in n eg o , ja k  ty lk o  p rzeo b ra żen ie  
N R D  z  suw ere n ne g o , n ie zaw is łego  
p ań s tw a  so c ja lis ty czn e go  w  je d n ą  z  
p ro w in c ji za c h o d n io n iem ie ck ie g o

p ań s tw a , zw ią zan e g o  z p ak te m  a t ­
la n ty c k im .

N R D  w y c h o d z i w  sw o je j p o lityc e  
od s tw ie rd ze n ia  fa k tu , źo rządzące  
k o ła  S ta n ó w  Z je dn o c zo ny ch  i N ie ­
m ie c zac h o d n ich  p rzez  u tw o rzen ie  
w  ro k u  1949 zac h o d nioniem ieck iego  
p ań s tw a  separa tys ty czn e go  o raz  
p rze z  pod pisa n ie  u k ła d ó w  pary sk ic h  
w  ro k u  1954 d o k o n a ły  ostatecznego  
p o d zia łu  N ie m ie c , a późn ie j jeszcze  
go p o g łę b iły . T o  w ła ś n ie  rząd  S ta ­
n ó w  Z je d n o c zo n y ch  w e  w s p ó łd z ia ­
ła n iu  z  s i ła m i k a p ita łu  m onopoli­
stycznego  N ie m ie c  zachodnich , po­
n o w n ie  z n a jd u ją c y m i się u steru  
w ła d z y , p rze s zk o d z ił w  zaw arc iu  
t ra k ta tu  po ko jo w e g o  z obu państw a  
m i u tw o rz o n y m i n a  te re n ie  N iem iec . 
T e j w in y  o h is to ry c zn y m  znaczeń iu  
n ik t  n ie  zdo ła  zap rze czy ć  o raz  w  
żad n y ch  w a ru n k a c h  n ie  sposób o 
n ie j zap o m n ie ć ,

W  O B L IC Z U  ta k  u fo rm o w a ­
n e j s y tu a c ji m ożna  dziś je d y n ie  
zm ie rzać  do tego, b y  przez śc i­
s łe  s tosow an ie  n o rm  p ra w a  na 
ro d ó w  p rzyczyn iać  s ię  do um oc 
n ie n ia  p o k o ju  w  Europ ie .

PRO F. C H R IS T IA N  B A R  
N A R D , k tó r y  14 bm . po ­
ś lu b i ł 19 - le tn ią  B arba rą  
Z o e lle r u d a ł się z żoną w  
podróż p oś lu b ną  do W łoch .

Na z d ję c iu : pań s tw o  B ar 
n a rd  w  je d n y m  z rz y m ­
s k ic h  sk lepów .

(C A F  -  U P I  -  te le fo to )

wm

Archeologiczny skandal
w Hondurasie

(Korespondencja „Kuriera“ z Londynu)

BE L IZ E , wegetująca zale­
dw ie stolica tak  zwanego 
Brytyjskiego Hondurasu, 

zapom nianej kolonii w  Środko­
w e j Am eryce, doczekała się nie­
spodziewanie awansu. W  ciągu

W E D Ł U G  o p in ii  ek s p e rtó w  m e k s y  
k a ń s k ic h  i  g w a te m a ls k ic h , w  ciągu  
u b ie g ły c h  4 la t  ry n k o w a  w a rto ś ć  
ta k  w y w ie z io n y c h  z a b y tk ó w  sięga  
k ilk u n a s tu  m ilio n ó w  d o la ró w . O s ta t­
n i  tra n s p o rt , k tó ry  n ie d a w n o  za ła ­
do w an o  w  B e lize  n a  s ta te k  o  n ie  
usta lo ne j n a zw ie , z n a jd z ie  się

sk ie  i  z a c h o d n io n ie m ie c k ie  m u zea  
i  g a le rie  s z tu k i c h ę tn ie  w c h od zą  w  
k o n ta k t  z k a żd y m  h a n d la rze m , k tó ry  
o fe ru je  m odne o b ec n ie  z a b y tk i cy ­
w il iz a c ji  M a y ó w , i n ie  p y ta ją  w  ja ­
k i sposób d o s ta ły  się w  je g o  ręce.

J A N  S Z C Z E R B IŃ S K I

ostatnich 4 la t to n iew ielkie i  b aw em  w  za c h o d n ie j E u ro p ie , gdzie  
rnniprihanp m ia s t e c z k o  nrzem ie- h a n d la rze  d o k o n a ją  s k ru p u la tn e g o  zaniedbane miasteczko przeime p(Xi z ;a tu Jupów. P o m im o  ostrzeżeń
niło się w  główną bazę m iędzy- j a p e li p o n a w ia n y c h  p rzez  rzą d y  
narodowych gangów trudn ią - M e k s y k u  j G w a te m a li, am ery -kań- 
cych się systematycznym rabun  
kiem  bezcennych zabytków in ­
d iańskiej c yw ilizac ji Mayów.

J A K  W IA D O M O , w  o kre sie  sw ego  
ro z k w itu  im p e r iu m  M a y ó w  o b e jm o ­
w a ło  te ry to r iu m  dzis iejszego M e k s y  
k u , G w a te m a li i  in n y c h  państw  
S rod ikow ej A m e r y k i.  J a k  p o d k re ­
ś la ją  h is to ry c y , c y w il iz a c ja  M a y ó w  
o s ią g n ę ła  p o z io m  d o ró w n u ją c y  cy ­
w il iz a c ji  a n ty c z n e j G re c ji. H iszpa ń ­
scy z d o b y w c y  w  c iąg u  n iespełna 100 
la t  n ie  ty lk o  o g n ie m  i m ieczem  w y ­
tę p ili lu d n o ść , a le  ta k że  zn is zczy li 
w s zy s tk ie  n ie m a l p o m n ik i k u l tu r y  
i  c y w il iz a c ji  M a y ó w . C udem  o c a la ­
ł y  ru in y  p o rzu co n yc h  m iast, k tó re  
p o rosłe  gęstą d żu n g lą  po d zw ro tn i­
k o w ą  usz ły  u w a d ze  ra bu s ió w . W ła ś ­
n ie  te  o s ta tn ie  z a b y tk i p ad a ją  obec­
n ie  łu p e m  m ię d zyn a ro do w yc h  gan  
g ó w  arch eo log iczn yc h  ra bu s ió w , k tó  
rz y  w y k o rz y s tu ją c  b ra k  nadzoru  ze 
stro n y  lo k a ln y c h  w ła d z , b ezk arn ie  
o g o łac a ją  za p o m n ia n e  m iasta M a ­
y ó w  z  n a jp ię k n ie js z y c h  rzeźb i  bez­
ce n n yc h  d z ie ł s z tu k i.

J A K  W Y N IK A  z  r e la c ji P. H o p -  
k i r k a  o p u b lik o w a n e j na ła m ac h  lon  
d yń s k ie g o  „ T IM E S A “  gang i te  f i ­
n an s o w an e  p rzez  zn an y ch  h an d la ­
rz y  a n ty k a m i z N o w eg o  Jo rk u , P a ­
ry ż a  i F ra n k fu r tu  n ad  M en em , w y ­
posażane są w  najnow ocześn ie jsze  
ś ro d k i tec hn iczn e . K a żd a  ek ip a  n p . 
m a ta jn e  lo tn is k o -b a zę , w  k tó re j  
so rtu je  się o b ie k ty  w y w o żo n e  z za ­
p o m n ia n y c h  miast, p rz y  pom ocy h e ­
lik o p te ró w . R ab u s ie  n ie  ty lk o  be­
s tia ls ko  n is zczą  n ie p rzy d a tn e  d la  
ic h  ce lów  ru in y  b u d ow li, często  
rozsa d za jąc  je  d y n a m ite m , ale  po­
n a d to  d la  z m n ie js z e n ia  c :ężaru  w y ­
w o żo n yc h  rze źb  o b c in a ją  od nich  
p o s tu m e n ty  p o k ry te  h ie ro g lifa m i.

P O L IC J A  IN D Y J S K A  w
N e w  D e lh i zn a la z ła  w  je d ­
n y m  z dom ów  dużą ilość  
haszyszu w a rto ś c i 1 300 tys. 
d o la ró w , p rzyg o to w an ą  do  
p rz e w ie z ie n ia  za gran icę . 
Jest to  n a jw ię k s z y  tego  
ro d z a ju  łu p  na  ko nc ie  in ­
d y js k ie j p o lic ji.  P rz e m y t­
n ic y  u k r y l i  paczk i z n a rko  
ty k ie m  pod  obrazem  b og i­
n i K a l i ,  k tó ra  je s t h in d u s ­
k im  bóstw em ... o p ie k u ń ­
czym .

(C A F  - A P  - te le fo to )

Woda jako paliwo
M O S K W A . W od y  śc iekow ej z za­

k ła d ó w  w zb o g ac an ia  w ę g la  m o żn a  
u ży w a ć  ja k o  p a liw a . O siągn ię to  to 
po d z ie się cio letn ich  b ad a n iac h  p ro ­
w a d zon y ch  p rze z  M o s k ie w s k i In s ty  
tu t  P a liw . D z ię k i te m u  z a k ła d y  en e r  
g etyc zn e  u z y s k a ją  w ie le  tan iego  pa­
liw a .

W 100-Iecie urodzin Lenina

Stolica N R D
otrzyma

nowe centrum
wielkomleiske
B E R L IN  P A P . 22 k w ie tn ia  b r., w  

setną roczn icę  u ro d z in  L en ina , sto­
lic a  N R D  w zb o g ac i się a  nowoczes­
n y  ko m p le k s  b u d y n k ó w  m ie szk a l­
n y c h . Zespó l za b u d o w a ń  o a tra lccyj 
n y m  u k ła d z ie  a rc h ite k to n ic zn y m  u- 
tw o rz y  je d e n  z n a jb a rd z ie j re p re ­
ze n ta c y jn y c h  c e n tró w  B erlin a  S ta­
n o w ić  go będzie  p lac  nazw an y  im ię  
n ie m  w o d za R e w o lu c ji P a źd z ie rn iko  
w e j G łó w n y m  akcentem - placu bę­
d z ie  p o m n ik  W  L  L e n in a , zbudo­
w a n y  ze ł l t t  g ra n ito w y c h  b loków  po  
ch o d zą cy ch  z  U k ra iń s k ie j S o c ja li­
s ty czn e j R e p u b lik i R ad zie ck ie j. K aż  
d y  z e le m e n tó w  w a ż y  od 4 do 6 ton . 
W  b u d ow ie  p o m n ik a  uczestniczą m . 
in .  s p e c ja liś c i ze Z w ią z k u  R adziec­
k iego . P o n a d to  p la c  sk ła d ać  się b ę­
d z ie  7. 5 zas ad n ic zyc h  ko m pleksów  
m ie s zk a ln o -u s łu g o w y c ft.

@  Profanacje cmentarzy i pomników 
dP 3 0 0  odwetowych gazet i czasopism

Heonazizm w NRF
B E R L IN  P A P , Przed kilkom a dn iam i podpalono w  M ona­

chium  żydowski dom starców. Siedem osób zginęło, w iele  zo­
stało rannych. Polic ja  m onachijska, k tóra  prowadzi śledztwo 
pod bezpośrednim nadzorem M in is terstw a Spraw W ew nętrz­
nych N R F , ogłosiła, że sprawcy nie zostali dotychczas ujęci.

O M A W IA J Ą C  t ło  z b ro d n i, p ra w ie  dw óch  m ilio n ó w  egzem- 
d z ie n n ik  „N eues D e utsch la nd ”  p la rz y . T a  lic z b a  w y d a je  s ię  je d  
s tw ie rd z a : zb ro dn ia  b y ła  m o ż li-  n a k  p ism u  „D eu tsche r O st- 
wa, p on iew aż n ie  w y ko rze n io n o  d ien s t”  n ie  w ysta rcza jąca , 
neonazizm u w  N iem czech za­
chodnich. S ta rzy  i n o w i naziści 
d z ia ła ją  na  k ie ro w n ic z y c h  stano 
w istkach w  a pa rac ie  rządow ym , 
w  M S Z, w  Bundesw ehrze , w  
o rganach  s p ra w ie d liw o ś c i i  szko l 
n ic tw ie .

N IE O M A L  co d z ie n n ie  p ro fa n u je  się  
w  N R F  cm e n ta rze  ż y d o w s k ie , m a lu ­
je  się s w a s ty k i n a p o m n ik a c h  k u  
czci o f ia r  fa s zy zm u . P o lic ja  zaś w  
N R F  z a jm u je  się  n ie  d z ia ła lno ś c ią  
n eo n a z is to w s k ie j N P D , le cz  w y s tę -  
n u je  p rze c iw k o  d e m o n s tra n to m , k tó ­
rz y  d o m a g a ją  się u su n ię cia  N P D  z  
ż y c ia  p u b lic zne g o  N ie m ie c  zac h o d ­
n ic h .

O d czte rech  m ie s ię c y  — pisze  
„N eu e s  D eu tsc h łan d ”  — rzą dz i w  
B onn  n o w a e k ip a . Je d n a k że  n ie  u - 
su nę ła  o n a  a n i Jednego n e o h itle ro w  
ca z ż a d n e j k lu c zo w e j p o z y c ji. N ie  
trzeba się w ię c  d z iw ić , że w  N R F  
d o k o n u je  się zb ro d n i w  s ty lu  h i t ­
le ro w s k im . J a k  d łu g o  d a w n e  elem en  
ty  n a z is to w s k ie  b ęd ą z a jm o w a ły  
w a żn e  p o zy c je  w  N iem cze ch  zachód  
n ic h . t a k  d ługo  n ic  się  n ie  zm ie n i.

J A K  P O D A J Ą  z  F ra n k fu r tu  
nad M enem , w  F u ld e ie  p ow sta ł 
o dd z ia ł o dw e tow ego  „z w ią z k u  
w y s ie d lo n y c h ’',  k tó reg o  d z ia ła l­
ność o b ją ć  m a Hesję.

P IS M O  tzw . z w ią z k u  p rzesie  
d leń có w  „D e u tsch e r O s td ie n s t" 
in fo rm u je  w  num erze  z 18 bm .. 
że w  N iem czech  zachodn ich  
u k a z u je  s ię  w  c h w il i  obecnej 
p ra w ie  300 ty tu łó w  gaze t i  cza­
sopism , za licza nych  do  „p ra s y  
p rzes ied leńców ” . Je dnorazow y 
n a k ła d  ty c h  w y d a w n ic tw  sięga

S m o g  w T @ ic io
T O K IO  P A P . T o k ijs k a  rada m ie j­

ska o strzega od k i lk u  d n i o z w ię k ­
szen iu  się sm ogu (m g ła  p om ieszana  
ze s p a lin a m i) . Z an ie czy szc zen ie  po­
w ie trz a  g aza m i ju ż  d aw no  p rz e k ro ­
czy ło  w s ze lk ie  d opuszcza lne n o rm y .

Zan ie czy szc zen ie  p o w ie trza  stało  
się je d n y m  z n a jp o w a żn ie js zy c h  p ro  
b le m ó w  w spółczesne j J a p o n ii. W  o -  
środ k ac h  p rze m y s ło w y c h  osiągnęło  
ono poziom  z a g ra ża ją c y  bezpośred ­
n io  ży c iu  ludnośc i. W  d n i, k ie d y  
n ad  m ia s ta m i zaw isa  sza ra  c h m u ra  
sm og u , p o w a żn ie  zw ię ks za  się ilość  
lu d z i zg ła sza jąc yc h  się  do le k a rz y  
o ra z  lic zb a  n ie szc zęś liw y ch  w y p a d ­
k ó w  n a  drogach .

G łó w n ą  w in ę  za ten  stan  ponoszą  
p rzed s ta w ic ie le  p rze m y s łu  n a fto w e ­
go i  in n y c h  p rzed s ię b io rs tw , k tó rzy  
n ie  chcą ponosić d o d atko w y ch  k o ­
sztów  in s ta lo w a n ia  u rzą d ze ń , zm n ie j 
sza ją cy ch  zan ieczyszczenie  p o w ie ­
trza .

Tragiczne liczby
N O W Y  J O R K  P A P . P on a d  100 dzie  

e i w  w ie k u  p o n iże j 5 la t u m ie ra  
każdego  d n ia  w  K o lu m b ii z g łodu . 
D a n e  te p o d a je  o s ta tn i ra p o r t  S w ia  
to w eg o  P ro g ra m u  W y ży w ie n ia .

N a  pom oc d la  g ło d u jąc yc h  w  ty m  
k r a ju  p rze zn a c za  się 42 m in  d o la ­
ró w  — b ę d z ie  to  w s p ó ln y  fu nd u s z  
Ś w ia to w e go  P ro g ra m u  W y ż y w ie n ia  
i  rzą d u  k o lu m b ijs k ie g o .
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Taki był Lenin

Sprawiedliwy obrońca
N IE W IE L U  W IE , że W ło d z im ie rz  I l j ic z  L e n in  b y ł ró w n ie ż  

z n a k o m ity m  p ra w n ik ie m  —  adw o ka te m .
E gza m in y  p rze w id z ia n e  d la  całego k u rs u  W y d z ia łu  P ra w a  

W ło d z im ie rz  U lja n o w  zda ł ja k o  c k s te rn is ta  na  U n iw e rs y te ­
cie w  K a za n iu , o trz y m u ją c  w  ro k u  1892 z ło ty  m e d a l i  d y ­
p lo m  p ra w n ik a .

A K T A  S P R A W , ja k ic h  b y ł 
ob roń cą  w  la tach  1892— 1893 w  
Sądzie  O k rę g o w y m  w  Sam arze, 
z n a jd u ją c e  się w  a rc h iw u m  K C  
K P Z R , są ś w ia d ec tw e m  n ie  t y l ­
k o  p ra w n ic z e j e ru d y c ji W ło d z i­
m ie rz a  I l j ic z a ,  a le  i  s tosu n ków  
p an u jących  w  ów czesnym  są­
d o w n ic tw ie  ca rs k im , u k a z u ją  
©ne p ro s tych , b ied n ych  lu d z i i 
Ich  sp ra w ie d liw e g o , ż a rliw e g o  
obrońcę.

W E Ź M Y  P R Z Y K Ł A D O W O  sp ra w ę  
c h ło p a  M u łe n k o w a  oskarżonego  o 
to , że w  s k le p ie  s p o ży w c zy m  o b e l-
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Pomarańcze"
i „Gytrpr

dla filmowców
F R A N C U S C Y  d z ie n n ik a rz e  f i l  

m ó w i p rz y z n a li sw o je  doroczne 
n a g ro d y  w  p os tac i „P o m a ra ń c z ”  
i  „C y tr y n ”  a k to ro m  i  reżyse­
ro m  za p rz y ja z n y  b ądź  n ie p rz y ­
ja z n y  s tosunek do p ra sy . Pom a 
rańczę  o trz y m a ła  m ięd zy  in n y ­
m i po ra z  ju ż  d w u d z ie s ty  F ra ń  
co ise Rosay, zawsze u p rz e jm ie  
t ra k tu ją c a  d z ie n n ik a rz y . R ó w ­
n ież  P om arańczą  obd a row an o  
A z n a v o u ra . C y try n y  n a to m ia s t 
p rzes łano  C a th e rin e  D eneuve, 
L o u is o w i de Funes i  re żyse ro ­
w i  F ra n ça ise  T ru f fa u t .

Z A M E K  -  M U Z E U M  w  
Ł ań cuc ie , n ieczyn n y  od l i ­
stopada ub. ro k u , w k ró tc e  
p rz y jm ie  p ie rw s z y c h  gości. 
T rw a ją  os ta tn ie  p rz y g o to ­
w a n ia  do o tw a rc ia  ła ńcu c ­
k iego  sezonu tu ry s ty c z n e ­
go, k tó ry  rozpoczyna  się w  
p o ło w ie  lu tego . N a  p iękn e  
p osa dzk i na łożono  o ch ron ­
ną  w a rs tw ę  la k ie ru , w y p o  
le ro w a no  s t iu k i,  odśw ieżo­
no  rzeźby i  ży ra n do le . W ie  
le  p ra c y  w ło ż y ła  g rupa  
ko n s e rw a to ró w  w  s k o m p li 
ków ane  zab ieg i m a jące  na  
ce lu  zabezpieczenie ró ż ­
n ych  p rz e d m io tó w  m u ze a l­
n ych, za kup io nych  w  ro k u  
u b ie g ły m  za sum ę ponad  
700 tys. z ło tych .

N a  z d ję c iu : a r ty s ta -p la -  
s iy k  M a r ia  C ich o rze w ska -  
D ra b ik  to czasie ko nse rw a  
c j i  w a zy  n ie b o ro w s k ie j.

(C A F  —  L o k a j)

ż y w ię  w y ra z i ł  się o M a tc e  B o s k ie j 
i  ca rze , k tó ry  —  je g o  z d a n ie m  — 
rz ą d z ił b a rd zo  n ie s p ra w ie d liw ie . D la  
L e n in a  b y ło  rze czą ja s n ą , że d o p ro ­
w a d zo n y  do  ro zp a c zy  M u le n k o w ,  
p rz e k lin a ł za s w o ją  nędzę w s zys tk o  
i  w s zy s tk ic h . Ł ą c z y ła  ic h  św iad o ­
m ość tego , że b ezp o ś red n ią  p rz y  czy  
n ą  n ę d zy  lu d u  ro s y js k ie g o  b y ł  
u s tró j, k tó re g o  s y m b o le m  b y ł z n ie ­
n a w id zo n y  ca r. F a k t  je d n a k  pozo­
s ta w a ł fa k te m  —  M u le n k o w  został 
o s k a rżo n y  i  L e n in  ja k o  je g o  a d w o ­
k a t  m u s ia ł go b ro n ić . M im o  n a g o n ­
k i  ze s tro n y  p ro k u ra to ra , L e n in o w i  
u d a ło  s ię  u zys ka ć  d la  sw o jeg o  
„ k l ie n ta “  w y r o k  u n ie w in n ia ją c y .

S P R A W A  k u pca  K ra s ik o w a  
u k a z u je  je d n a k  in n ą  s tro nę  ro ­
s y js k ie j rze czyw is to śc i i  in n ą  
wobec k lie n ta  postaw ę L en in a .

O tó ż  k u p ie c  ten  n a m a w ia ł L e n in a , 
b y  zo sta ł je g o  s ta ły m  d o ra d c ą  p ra w  
nysn. O s k a rż o n y  w ó w c zas  o  m a ta c ­
tw a  p rz y  s k u p ie  z ie m i od  ch łop ó w  
—  B a s z k iró w  p ro s ił p o n ad to , b y  
L e n in  zo s ta ł je g o  ob ro ń cą , p rz y  czy m  
zn a m ie n n a  b y ła  je g o  a rg u m e n ta c ja . 
„Je ś li p an  b ęd z ie  m n ie  b ro n ił —  
o z n a jm ił L e n in o w i —  to  c h ło p i po ­
m y ś lą , że Ja ic h  n ie  k r z y w d z iłe m ,  
i  n ie  b ę d ą  s k ła d a ć  p rz e c iw k o  m n ie  
żad n y ch  zezn a ń  o b c ią ża jąc yc h . P a n a  
n a zw is k o  —  d o d a ł —  m ó w i sa m o  za  
s ie b ie “ .

L e n in  o  ty m  w ie d z ia ł i  d la tego  
a n i je d n e j, a n i d ru g ie j p ro p o z y c ji  
n ie  p rz y ją ł.

S P R A W , w  k tó ry c h  L e n in  w y ­
s tęp o w a ł w  ch a ra k te rze  o b ro ń ­
cy  za chow a ło  się osiem naście . 
W  ka ż d y m  p rz y p a d k u  chodziło
0 ob ron ę  b ie d o ty  p rzed  bezp ra ­
w ie m  i  c a rs k im  są do w n ic tw e m . 
W iększość o skarżonych  sama 
p ro s iła , b y  ic h  ob roń cą  z  u rzę ­
du b v ł w ła ś n ie  L e n in .

B ro n ią c  b ie d a k ó w  L e n in  n ie  
p o b ie ra ł żadnych  o p ła t, m im o  
że s y tu a c ja  m a te r ia ln a  ro d z in y  
U lia n o w y c h  w  Sam arze n ie  na ­
le ża ła  do n a jlep szych . Zawsze 
też o d m a w ia ł o b ro n y  bogaczy 
p rzed  b iedo tą , choc iaż m og ło  to  
być  ź ró d łe m  n ie m a ły c h  docho­
dów . W  oczach k o leg ó w  po pa- 
le s trze  u ch o d z ił w ię c  za  d z iw a ­
ka.

Z D A R Z Y Ł O  S IĘ  J E D N A K , że 
L e n in  sam o d w o ła ł s ię  do spra  
w ie d liw o ś c i c a rs k ie j. C hodz iło  
w ów czas o jednego  z  n a jb o g a t­
szych k u p c ó w  sa m a rs k ic h  —  
A re fie w a , k tó r y  k u p ił  odc in e k  
W o łg i, z a g ro d z ił go, u n ie m o ż li­
w ia ją c  p rze p ra w ę  p rzez rzekę. 
W  naszym  p rzyp a d ku , z a b ro n ił 
po p ro s tu  p rz e w ie z ie n ia  L e n in a
1 jego  p rz y ja c ie la , Je łiza ro w a , 
na  d ru g i brzeg.

L e n in  w n ió s ł w ów czas sp raw ę  
do sądu z  o skarżen ia  p ry w a tn e ­
go, za rzuca jąc  k u p c o w i samo­
w o lę . Sąd pod w p ły w e m  lo g icz ­
n e j a rg u m e n ta c ji L e n in a  w y d a ł 
w y r o k  sk a z u ją c y  A re f ie w a  na

bezw zg lędny  areszt. B y ł to  je ­
d y n y  w ypadek, k ie d y  L e n in  
sk o rz y s ta ł z c a rs k ie j s p ra w ie d li­
w ośc i.

E. G ŁO G O W S K A

(N ą  p odstaw ie  k s ią ż k i W . S za la -  
giinowa pt. „ O b ra n a  p o w ie rzo n a  U l-  
ja n o w o w i“  w y d a n e j p rzez  za c h o d -  
n io s y b e ry js k i In s ty tu t  W y d a w n ic z y  
— 1968 r .).

P O M N IK  W ł. L e n in a  na  
p la c u  p rzed  D w o rc e m  F in ­
la n d z k im , na  k tó r y  p rz y je  
c h a ł w  1917 r .  z d ług iego  
p o b y tu  na e m ig ra c ji i  gdzie  
p rz e m a w ia ł z sam ochodu  
pancernego do w ita ją c y c h  
m ieszkańców  P io tro g ra d u .

(C A F  -  A P N )

O d p ro je k tu  do o b iektu

Eksperyment 
w  K o ł b a c z u

J A K  ju ż  in fo rm o w a liś m y  w  
Z oo techn icznym  Z a k ła d z ie  D o­
św ia d cza ln ym  K o łb a c z  pow . 
G ry f in o  p rzys tąp io no  do w s tę p ­
n ych  p rac zw ią za nych  z  re a li­
zac ją  p rze m ys ło w e j fe rm y  z w ie  
rzą t. Będzie to  p ie rw s z y  tego 
ro d z a ju  zak ład  w  k ra ju ,  w  k tó ­
ry m  przem ys łow a  tech n o lo g ia  
.p ro d u k c ji”  tu c z n ik ó w  i k ró w  

zostan ie  o p a rta  na n a jn o w o ­
cześnie jszych b adan iach  nauko ­
w y c h  i  dośw iadczeniach  hodo ­
w la n y c h , w yp ró b o w a n y c h  ju ż  w  
w ie lu  państw ach . P rz y p o m n ij­
m y , że ta  p rze m ys ło w a  tu  czar­
n i a  trzody  c h le w n e j dos ta rczy  
ju ż  w  1973 r. 36,5 tys. sz tu k  
tu c z n ik ó w  o  w adze  115 kg  każ­
dy.

O B IE K T Y  przeznaczone n a  
fe rm ę  będą re a lizo w an e  w  o - 
p a rc iu  o za kup io ną  lic e n c ję  
w ło s k ą  o b e jm u ją cą : d o ku m e n ­
tac ję , technolog ię , w yposażenie  
o raz nadzór a u to rs k i p rz y  bu ­
dow ie . T a k  w ię c  pow odzen ie  
tego p rzedsięw zięc ia  je s t uza­
leżn ione  od d o b re j o rg a n iz a c ji 
p ra c y  i  p e łne j o d p o w ie d z ia ln o ś ­
c i p rze ds ię b io rs tw a  re a lizu ją ce ­
go in w e styc ję .

C zy zapew n iono  te  pods taw o­
w e  w a ru n k i d la  K o łbacza?

S T Y C Z N IA  b r . p o w o ła ne  zostało
p rze z  M in is te rs tw o  R oblictrw a p rzed  

" B u d o w y  F e rm  P rz e m y
s łó w y c h . D o p o d staw o w yc h  zad a ń  
tego  p rzed s ię b io rs tw a  n a le ż y :  p e ł­
n ie n ie  fu n k c ji g en e ra ln e g o  re a l!z a  -
to ra  b u d ow y p ro to ty p o w y c h  fe rm  
p rzem ys ło w yc h  w  Z Z D  K o łb a c z , pel 
n ie n ie  ta k ic h  o b o w ią zk ó w  ta k ż e  
p rz y  b u d ow ie  p o d ob n y ch  fe rm  n a  
te re n ie  całego k r a ju  (p o w ta rza n y c h  
n a  w zo rze  K o łb a c z a ), a  ta k ż e  re a ­
liz o w a n ie  w a żn ie js zy c h  b u d ó w  ro l­
n ic zy c h  w  k r a ju . F u n k c ja  teg o  no ­
w e g o  p rzed s ię b io rs tw a  w y n ik a  z za  
d a ń  ja k ie  p o s ta w iła  p rze d  p rze d ­
s ięb io rs tw am i b u d o w la n y m i u c h w a ­
ła  I I  P le n u m  K C  P Z P R . P o lega  
one n a  p rzek szta łce n iu  p ro d u k c ji 
b u d o w la n o -m o n ta żo w e j w  p ro d u k c ję  
to w a ro w ą . O znacza to , że p rzed s ię ­
b io rs tw o  b u d ow lan e  m a  o b o w ią zek  
o d d a n ia  in w e sto ro w i k o m p le tn ie  zbu  
d a w an eg o  i  w yp os ażo n e g o  o b ie k tu  
p rzem ys łow ego , n a  p o d staw ie  do ­
sta rczo n yc h  p rz e z  n ie g o  za łożeń  
tec hn ic zn o -e k o n o m ic zn y c h . N o w e  
przed s ię b io rs tw o , k tó re g o  d y re k to ­
re m  został m g r in ż . S t. M a le c , p rzy  
b u d o w ie  fe rm y  w  K o łb a c zu , zgod­
n ie  z  zaw artą  u m o w ą , b ęd z ie  s p ra -  
w y w o ła lo  w s zy s tk ie  fu n k c je  od po ­
c z ą tk u  do c h w ili p rz e k a z a n ia  g o to w e j 
in w e s ty c ji do e k s p lo a ta c ji. F u n k c je  
te  s p ro w a d za ją  s ię  d o : z a p e w n ie n ia

d o k u m e n ta c ji te c h n ic zn e j, re a liz a c ji  
o b ie k tu  i  p e łn ie n ie  ro li  k o o rd y n a ­
to ra  w  ra m a c h  g e n e ra lne g o  w y k o ­
n a w s tw a , p e łn ie n ie  n a d zo ru  teehn icz  
n ego  i  a u to rsk ie g o , zab ezp ieczen ie  
dostaw  m a te r ia łó w , m a szy n  i  u rz ą ­
d zeń , w re szc ie  p rz e p ro w a d ze n ie  ro z ­
ru c h u  z a k ła d u , ce le m  p rze k a za n ia  
go  do  e k s p lo a ta c ji.

T A K IE  zg ru p o w a n ie  czy n n o śc i w  
rę k u  g en e ra ln e g o  re a liz a to ra  b u d o ­
w y , e l im in u je  z p la c u  b u d o w y  do ­
tyc hc zas o w y ch  t ra d y c y jn y c h  p a rtn e ­
ró w  procesu in w e s ty c y jn e g o . G e n e­
r a ln y  re a liz a to r  je s t  je d y n y m  go­
sp o d a rze m  b u d o w y , o d p o w ie d z ia l­
n y m  za  p rzeb ieg  re a liz a c ji in w e s ty ­
c j i .  O c zyw iśc ie  fu n k c je  te b ę d ą  w y ­
ła m y w a n e  w ła s n y m i s iła m i p rzed ­
s ię b io rs tw a  o ra z  p rz y  p o m o cy  b iu r  
p ro je k tó w , d o staw có w  m a szy n  i  u -  
rzą dze ń .

N O W Y  u k ła d  o rg a n iz a c y jn y  w y ­
m a g a  d o brego  p rzy g o to w a n ia  w stęp  
n e j fa z y  in w e s ty c ji i k o n tro li r y t ­
m icznośc i je j  re a liz a c ji. D la te g o  d la  
b u d o w y  fe rm y  w  K o łb a c zu  op rac o ­
w a n a  zostan ie p rz y  p o m o cy  m aszyn  
lic zą c y c h  ko n c e p c ja  g e n e ra ln a , w  
k tó re j zostaną zb ila n s o w a n e  w s zy s t­
k ie  s iły  i  ś ro d k i pod staw o w e oraz  
pom o cn ic ze , n ie zbę d n e d la  je j  re a ­
l iz a c j i. M a s z y n y  lic ząc e  za p ro g ra ­
m u ją  ró w n ie ż  te rm in y  dostarczania  
n a  bu d ow ę d o k u m e n ta c ji tec hn icz ­
n e j , m a te r ia łó w , m a szy n  i  u rząd ze ń . 
O d p o w ie d n ie  oapro -g ram ow an ie  po­
z w o li b iu ro m  p ro je k to w y m  d o k ła d ­
n ie j o p rac o w ać  d o k u m e n ta c ję , po ­
n ie w a ż  k o le jn o ś ć  s p ły w u  d o k u m e n ­
ta c ji  ja k  ró w n ie ż  m a te r ia łó w  i  e le ­
m e n tó w  b u d o w la n y  cdi zos tan ie  u sta­
lo n a  w e d łu g  rze c zy w is ty c h  potrzeb  
i  te rm in ó w .

B U D O W A  w  K o łb a c zu  b ęd z ie  p ro ­
w a d z o n a  p rz y  u d z ia le  9 p rzed s ię ­
b io rs tw , g łó w n ie  ze  Z je d n o c ze n ia  
B u d o w n ic tw a  R o ln icze g o . D la  po­
trze b  K-o lbacza p ra c u je  ju ż  ta k że  
W o je w ó d z k ie  B iu ro  P ro je k tó w  B u ­
d o w n ic tw a  W ie js k ie g o  w  Szczec in ie , 
k tó re  w  p rzys z ło ś c i b ęd z ie  g łó w n y m  
dostaw cą  p ro je k tó w  p rze m y s ło w y c h  
tu c z a m i d la  k r a ju .

R O B O T Y  P R Z Y G O T O W A W C Z E  na  
p la c u  b u d o w y  w  K -ołbaczu ro zp o cz­
n ą  się ju ż  w  H  k w a r ta le  b r . Z a ­
k o ń c ze n ie  I  e ta pu  in w e s ty c ji p rze ­
w id z ia n e  je s t  pod kraniec 1972 ro k u .

(A. Z.)

Nie stać nas na ulgową taryfę!

Ü  r z t o w n a
h e z c E W M i i o ś ć
P O W S Z E C H N IE  W IA D O M O , Z E  M A Ł O  K T O  M O Z Ę  S O B IE  

P O Z W O L IĆ  N A  N IE O G R A N IC Z O N E  W Y D A T K I.  N A W E T  
N A J Z A S O B N IE J S Z E  K R A J E  M A J Ą  Ś C IS ŁE  K O N T R O L O W A ­
N Y  B U D Ż E T .

P O L S K A  n ie  n a le ży  do  ś w ia ­
to w y c h  k rezusów , n ie m n ie j m a 
ogrom ne  po trze b y  w y n ik a ją c e  
z szy b k ie j ro zb ud ow y  i in te n ­
syw nego ro z w o ju  p rzem ys łu . 
Chcąc pogodzić te  d w a  fa k ty  
trzeba  przede  w s z y s tk im  w  ra ­
m ach m oż liw ośc i najoszczęd­
n ie j gospodarow ać p os ia d an ym i 
ś ro d kam i. N ie s te ty  często n ie ­
k tó re  za k ład y  z a po m in a ją  o ty m  
w a ru n k u  n r  1. Szczególnie  je ś li 
chodzi o im p o rt  z k ra jó w  za­
ch od n ich  m aszyn, urządzeń  i  
sp rzę tu  in w e s tycy jne g o , gdzie 
za w szys tko  trze ba  p ła c ić  d e w i­
zam i.

Od w ie lu  la t  na  za kup y  te 
w y d a je m y  bardzo  pow ażne su­
m y. W śród  k ra jó w  so c ja lis tycz ­
nych  z n a jd u je m y  się na trz e ­
c ie j p o z y c ji pod w zg lędem  w ie l 
kości im p o rtu  m aszyn  z  k ra ­
jó w  zachodn ich . W  ty m  z a k re ­
sie w yp rze dza m y CSRS, N R D , 
W ęgry, B u łg a rię . W  o s ta tn ich  4 
la tach  zakupy  sp rzę tu  in w e s ty ­
cy jnego  z k ra jó w  k a p ita lis ty c z ­
n ych  w z ra s ta ły  roczn ie  o b lis k o  
je dn ą  czw a rtą . W  ty m  sam ym  
czasie e kspo rt n a  te  ry n k i 
zw ię ksza ł s ię  o  o ko ło  16 proc. 
M u s ia ło  to  s tw o rz y ć  n ie k o rz y s t­
ną d la  nas s y tu a c ję  i  p os ta w ić  
wobec kon iecznośc i zastosowa­
n ia  ry g o ró w .

Z A P O B IE G L IW O Ś Ć
N IE  Z A W S Z E  JE ST C N O T Ą

P O S T A W M Y  P Y T A N IE : czy 
zawsze sp ro w ad za liśm y  z zagra ­
n ic y  m aszyny i  u rządzen ia  n a j­
b a rd z ie j po trzebne  i  n a jle p ie j 
odp ow ia da ją ce  naszemu prze ­
m y s ło w i?  Z  ca łą  pew nością  —  
n ie ! Znane są lic z n e  p rz y k ła d y , 
że nas i spec ja liśc i za fascyno ­
w a n i nowoczesnością z a m a w ia li 
u rzą dze n ia  s tan o w ią ce  szczyt 
ś w ia to w e j te c h n ik i, k tó re  je d ­
n a k  n ie  m o g ły  być  u  nas w  
p e łn i w yko rzys ta n e . P o  p ro s tu  
d la tego , że pozostałe  m aszyny  
—  odb iega jące  poz iom em  od n o -

Studium dla Finlandii
W R O C Ł A W S K IE  b iu ro  s tu ­

d ió w  tra n s p o rtu  rzecznego o prą  
cow a ło  na  z a m ó w ie n ie  F in la n d ii 
s tu d iu m  tra n s p o rtu  w odnego na 
ka na le  Saim aa, łączącym  te ry ­
to r iu m  f iń s k ie  i  radz ieck ie . 
T ra n s p o rt te n  m a  zaspokoić po­
trz e b y  lic z n y c h  za k ła d ó w  prze ­
m y s łu  d rzew nego  położonych  
nad  ka na łe m . W ro c ła w s c y  p ro ­
je k ta n c i z a p ro p o n o w a li F in o m  
zastosow anie  b a re k  pchanych , 
nad a jących  się  z a ró w no  do że­
g lu g i po rzece ja k  i  na w odach  
p rz y b rz e ż n y c h  m orza , (ał)

w o  za kup io nych  urządzeń  —  n ie  
m o g ły  się do  n ic h  dos tro ić .

P R Z Y K Ł A D :  z a k u p io n o  za g ra n i­
cą p a k o w a e zk ę  w yp os ażo n ą  w  fo to ­
k o m ó rk ę , k tó ra  ka te g o ry c zn ie  o d rzu  
c a ła  p a p ie ro w e  o p a k o tv a n ia  d e c y d u ­
ją c  się n a w y b ó r ty lk o  bard zo  
n ie lic zn y c h . P o n ie w a ż  f a b ry k a  n ie  
m ia ła  w id o k ó w  n a le p szy p a p ie r , 
zre zy g n o w a ła  z  fo to k o m ó rk i, w y ­
ra  on to w  u ją ć  z m a s zy n y  u rząd ze n ie , 
w  ty m  w y p a d k u  zbędne . N ie  t r z e ­
b a  ch y b a  u d o w ad n ia ć , że p ak o w ac z  
k a  z ta k im  w y p os aże n ie m  b y ła  
znac zn ie  d roższa od p o d ob n e j, n ie  
p o s ia d a ją c e j fo to k o m ó rk i.

A  O TO  in n e  g rze chy  le k k o ­
m yś lnośc i. W iadom o, że ś ro d k i 
n a  im p o r t  są ogran iczone . S k o ­
ro  w ię c  n ie  m a  p ien ię d zy  na 
za kup  ko m p le tnego  u rządzen ia  
czy ca łe j l in i i  p ro d u k c y jn e j,  
p rze ds ta w ic ie le  p rze m ys łu  za­
m a w ia ją  w y b ra n e  m aszyny  w  
m y ś l zasady: o  resztę  będziem y 
się m a r tw ić  późn ie j. A  re z u lta ­
ty ?  P ew na h u ta  sp ro w a d z iła  
c iąg do w y ro b u  b lach y , a le  n ie  
s ta rczy ło  d e w iz  na nożyce.

W ie le  p rzed s ię b io rs tw , z n a ją c  trud  
ności im p o rto w e , a la rm u je  n a w y ­
ro s t —  żąd a  n a  zapas. P ó źn ie j o k a ­
z u je  s ię , że m a s zy n y  będą p o trze b ­
ne do p iero  za k i lk a  a lb o  k i lk a n a ś ­
cie  m ie s ięc y . O d s ta w ia  się je  w ię c  
n a b ok.

ILO S C  n ieczyn n ych  m aszyn 
sp ro w ad zo nych  z  z a g ra n icy  s ta ­
le  s ię  zw iększa. U s ta lon o  n p ;, 
że w  okres ie  9 m ies ięcy  u b ie g ­
łego ro k u  w a rto ść  n ie  w y k o rz y ­
s tanych  urządzeń  i  sp rzę tu  in ­
w estycy jnego , pochodzących z 
im p o rtu  z  k ra jó w  k a p ita lis ty c z ­
n ych , b y ła  o b lis k o  80 proc. 
w yższa  n iż  w  1968 r. O p rz y ­
d z ia ł d e w iz  na  zakup  ty c h  m a ­
szyn d os ło w n ie  d o b ija ły  s ię  re ­
so rty , p rzy  czym  w e  w n io skach  
w szyscy je d n o m y ś ln ie  p o d k re ­
ś la li, że. są to  za k u p y  n ie z w y k le  
p iln e , n ie  c ie rp ią ce  z w ło k i.

IM P O R T  W  R Ę K A C H  B A N K U

D O T Y C H C Z A S O W Y  sy ste m  p rz y ­
d z ia łu  d e w iz  n a im p o rt  d a le k i b y ł 
od doskona łości, n ie  g w a ra n to w a ł 
n a jb a rd e ie j p o trzeb n yc h  za k u p ó w . 
K o m is ja  P la n o w a n ia  p rz y z n a w a ła  
b o w ie m  w s tępne l im ity  im p o rto w e  
d la  poszczegó lnych  re so rtó w . W  o -  
pacciu  o te  u s ta le n ia  z je d no c zen ia  
i  p rzed s ię b io rs tw a  p rz y g o to w y w a ły  
w ła s n e  p la n y  z a k u p ó w , k tó ry c h  
w a rto ś ć  z. re gu ły  p rzew y żs za ła  su­
m y  p rz y z n a n e  n a tera ce l p rze z  K o ­
m is ję  P la n o w a n ia . T a  o b c in a ła  
w ię c  n ie k tó re  p o zyc je  p ro p o no w an e  
pr&ez p rzed s ię b io rs tw a , re s o rty  i 
zje d no c zen ia . N a d rzę d n a , c e n tra ln a  
in s ty tu c ja  p ia n is ty c zn a  n ie  z n a ją c  
rze c zy w is ty c h , szc zeg ó ło w yc h  p o ­
trze b  p rze m y s łu , n ie ra z  d o k o n y w a ­
ła  s k re ś le ń  au to m a ty c zn ie . W  re z u l­
ta c ie  zd arza ło  się, że d o  p la n u  
w c h o d z iły  zakupy^ k tó re  m o g ły  
je szcze poczekać.

O B E C N IE  ten  system  u lega  
zm ian ie . W n io s k i im p o rto w e  na 
zakup  m aszyn  w  k ra ja c h  k a p i­
ta lis ty c z n y c h  akcep tow ać m a 
bank . Jest to  o  ty le  słuszne, że 
po d okonane j o s ta tn io  re fo rm ie ,

a k o n k re tn ie  po łączeniu  N B P  
z B a n k ie m  In w e s ty c y jn y m , p la ­
ców ka  ta  znać będzie  d ok ła d n ie  
dz ia ła ln o ść  p rze ds ię b io rs tw , ich  
po trze b y  in w e s ty c y jn e  i m o ż li­
w ośc i w łą cze n ia  m aszyn  do sy­
stem u p ro d u k c ji.  B a n k  będzie 
ró w n ie ż  k o n tro lo w a ć  s p ła ty  k re  
d y tu  dew izow ego, zw iększoną  
p ro d u k c ję  p rze ds ię b io rs tw a , a 
także  e fe k tyw n ość  w y k o rz y s ta ­
n ia  ś ro d kó w  dew izow ych .

N a le ży  przypuszczać, że n o w y  
system  p o ło ży  kres z b ęd nym  za­
kupom .

K R Y S T Y N A  S Z E L E S T O W S K A

i

G D Y  Z A W IO D Ł A  w ia ra  w  dozo rców  i  M P O  —  pozosta ją  
ju ż  ty lk o  n ie p rze m a ka ln e  kozaczk i. A le  czy nap ra w d ę  n iep rze ­
m a ka lne ?  (C A F  —  M ied za)

Zim ow a sesja na uczelniach

Gil? zapełniają $  indeksy...
N A  O C E N Ę  W Y N IK Ó W  tego roczne j ses ji z im o w e j je s t jesz­

cze za wcześnie, n a to m ia s t na p rz y k ła d z ie  k i lk u  w y d z ia łó w  
u cze ln i w yższych  m ożna s ię  zo rie n to w a ć, czy m łod z ie ż  —  z w ła ­
szcza na p ie rw szych  dw óch  la ta c h  s tu d ió w  —  n ie  zosta ła  p rz y ­
tłoczona  z b ie g a ją cym i s ię  te rm in a m i poszczególnych egza m in ó w  
i  za liczeń.
C iT O Z  s v t u a c i a  t a k a  n ie  W V -  n a m i g ru p  i  la t  o ra z  ra d a m i p e d a -  U i U i  s y t u a c j a  l a t L i  m e  w y  gog iC2.nym i> u tw o rz o n y m i w  b ie ż ą -

tw o rz y ła  się, b o w ie m  szczeciń­
sk ie  u cze ln ie  o p ra c o w a ły  h a r ­
m o n og ra m y  egza m in ó w  w  ten  
sposób, że s tud e nc i m o g li spo-

cy m  ro k u  p rz y  k a ż d y m  ro k u  stu ­
d ió w  p o szczegó lnych  w y d z ia łó w .

W  P O M O R S K IE J  A K A D E M II  M E ­
D Y C Z N E J  — ju ż  po sesji. T rw a ła  
o n a  od 26 I  do  8 I I ,  w  m y ś l śc is łych, . . ' , - • ona oa i  a o  e u ,  w  m y s i sc is iyu ii

k o jm e  p rz y g o to w y w a ć  Się d o  z le c e ń  m in is te rs tw a . N a  p ie rw s z y m  
zd aw a n ia  k o le jn y c h  p rz e d m io - rok-u S tudenci z d a w a li ty lk o  eg ża -  

m in  z  b io lo g ii. W y ją w s z y  5 osób, 
P O L IT E C H N IK A  S Z C Z E C IŃ S K A  k ?6 re  n ie  p rz y s tą p iły  do se s ji, p o -  

p o św ięc ila  w ię c e j u w a g i s tu d e n to m  m e w a ż  z re z y g n o w a ły  ze s tu d ió w  
p ie rw s zy c h  la t , w  w y n ik u  czego m e d y c zn y c h , sesję p o m y ś ln ie  u k o n -  
sesja p rzeb ieg a  bez zak łó c eń , a w  c zy ń  w  s z y s  c y; a k a d e m ic y  to  
in d ek sa ch  z d a ia c v  k o m D le tu ia  le o -  o k o ło  330 osob. N a  d ru g im  ro ­
s z ę oceny  n ^  w  p o p S S ^ e m e -  n a MO s tu d e n tó w  „ o b la ły “  ty lk o  
stra c h . W id a ć  to  ch o ć b y h ,  p r z y -  > « o b y  « W « ,  ro k u  -  -  ~ ~
k ła d z ie  W y d z ia łu  E le k try c zn e g o  te j 
u cze ln i. N a  d łu g o  p rzed  sesją  om ó-

, a  n a  w y żs zy c h  la ta c h  e g za m in y  
zd a li w s zys cy . W y n ik i

w io n o  te rm in y  e g za m in ó w  ze s ta ro - P A M -ie  są w ię c  n a d z w y c z a j d o b re, 
s ta m i poszczegó lnych  g ru p . O u s ta -  T a k ż e  w  te j u c ze ln i te rm in  e g za m i-  
le n iu  k a le n d a rz a  p rzeb ieg u  sesji p o - n u  z n a n y  b y ł k a ż d e m u  . °

s tu d en tó w  dużo w eześ w c ześ n ie j, bo  ju z  od k o ń c a  lis to -in fo rm o w a n o pad a . T o  p ra w d a , że k ie ro w n ic y  
k a te d r m u s ie li d-ziennie p rze e g za ­
m in o w a ć  o k o ło  30 osób, a le  czas 
t rw a n ia  se s ji n ie  m ó g ł b y ć  p rz e k ro ­
czony .

n ie j —  n ik t  n ie  b y ł w ię c  zaskoczo­
n y . Sesję, k tó ra  m ia ła  trw a ć  od 
25 I  do 9 I I ,  p rze d łu żo n o  o  2 ty g o d ­
n ie  z m y ś lą  o eg za m in a ch  p o p ra w ­
k o w y c h  i  k o m is y jn y c h .

Z e  103 s tu d e n tó w  I  ro k u  W y d z ia łu  - E F E K T E M  w s zec h stro n ne j in fo r -  
:E le k try c zn e g o  P S  do sesji p rz y s tą -  m a c ji o  t ry b ie  zd a w a n ia  e g za m in ó w  
p iło  99 osób (3 n ie  dopuszczono a  i u z y s k iw a n ia  za licze ń  n a  p ie rw -  
1 m a  u r lo p  d z ie k a ń s k i). P o w in n y  szych  d w ó c h  la ta c h  s tu d ió w  w y ż -  
otie zdać 3 e g z a m in y  o ra z  u zys ka ć  szych  b y ło  w ię c , w id o c zn e  ju ż , 
5 za licze ń . N a  I I  ro k u  tego w y - ; o p a n o w a n ie  S y tu a c ji podczas sesji, 
d z ia łu  *5 s tu d en tó w  zd a je  4 eg za - .. -,■■■...
m in y  i  z d o b y w a  6 za licze ń . M ło ­
dzież „ z m ie ś c iła  się“  w  te rm in a c h .

O D  25 1 do  9 U  t r w a ła  sesja  w  
W yższe j S zko le  R o ln ic ze j. D la  d w ó ch  
p ie rw szy ch  ła t  w s zy s tk ic h  trzec h  
w y d z ia łó w :  ro ln ic zeg o , zo o te ch n ic z ­
n ego  i  ry b a c tw a  m o rs k ie g o  usta lono  
ta k że  śc is ły  te rm in a rz  eg za m in ó w  — 
p o m y ś la n y  ta k , że m ię d zy  je d n y m  
a d ru g im  e g za m in e m  pozostaw a ło  
3—6 d n i d o  z a ję c ia  s ię  k o le jn y m  
p rze d m io te m . W  ra z ie  g d y b y  k ie ­
ro w n ik  k a te d ry  n ie  zd ą ż y ł w  w y ­
zn ac zo n ym  czasie p rzee g za m in o w a ć  
w s zy s tk ic h  s tu d e n tó w , m ó g ł o n  s-ko 
rzy s tać  z p o m o c y  a d iu n k tó w , s ta r­
szy ch  w y k ła d o w c ó w  i  w y k ła d o w ­
ców . C h o d z iło  o  to , a b y  n ie  p rzes u ­
w a ć  te rm in ó w  i  n ie  s p ię trza ć  egza­
m in ó w .

S tro n ę  o rg a n iz a c y jn ą  s e s ji p rzy g o ­
to w a n o  w  p o ro z u m ie n iu  z  o p ie k u -

M ło d z ie ż  w ie d z ia ła  do  czego je s t  
zo b o w ią za n a  i k ie d y  o b o w ią z k i te  
b ęd ą e g ze kw ow an e . O i le  n a  w y ż ­
szych la ta c h  s tu den tom  m o żn a  po ­
zo staw ić  w o ln ą  rękę w  u s ta lan iu  
te rm in ó w  eg za m in ó w  z  p ra c o w n i­
k a m i n a u k o w o -d y d a k ty c z n y m i, o 
t y le  p o zw o le n ie  na to  sam o s tu ­
d en to m  p o c zą tk u ją c y m  b y ło  d o ty c h ­
czas p rz y c z y n ą  w ie lu  p o tk n ięć  osób  
n ie  u m ie ją c y c h  n a rzu c ić  sob ie  r y ­
g o ró w  w  n auce.

U S T A L E N IE  ścisłego p la n u  
egza m in ó w  je s t pom ocne szcze­
g ó ln ie  m łodz ieży  ze ś ro d ow iska  
w ie js k ie g o , k tó ra  w  n ow ych  
w a ru n k a c h  tra c i w ie le  e ne rg ii 
n a  sam  proces a d a p ta c ji w  d u ­
ż y m  m ieście . O pieka, in fo rm a ­
c ja , w n ik l iw e  o m ó w ie n ie  postę­
p ó w  każdego studenta  p rzez ra ­
d y  pedagogiczne s tw a rza  w a ­
ru n k i do ja k  n a jb a rd z ie j o b ie k ­
ty w n e j oceny każdego m łodego 
cz ło w ie k a  na  p ie rw szych  la ta c h  
s tu d ió w . P ozy tyw ne  s k u tk i m oż­
na  zaobserw ow ać w  n ie d łu g i 
czas po w p ro w a dzo nych  n ie ­
d aw n o  in no w a c ja ch . Ś w iadczą  
one o tym , ja k  po trzebne  b y ły  
p ew ne  z m ia n y  fo rm  p ro w ad ze ­
n ia  począ tku jących  s tud e n tó w  
po a k a d e m ic k ie j drodze.

J O L A N T A  F R Y D R Y K IE W IC Z

W  N A S Z E J  K U C H N I

SiarofioL&kia jioLau/ki
W  P R Z Y P Ł Y W IE  d o b reg o  h u m o ­

ru  i  w  c h w ili w o ln e g o  czasu sp ró ­
b u jc ie  p rz y rz ą d z ić  p o le w k ę . S ta ro ­
p o ls k i te n  n a p ó j, p o d a w a n y  do o- 
b ia d u , d la  ro z g rz a n ia  się zosta ł — 
ja k  w ie le  in n y c h  s p e c ja łó w  p o ls k ie j 
k u c h n i -  za p o m n ia n y . A le  p o le w k i 
n ie  m a  co t a k  b ard zo , ża ło w ać . 
S m a czn a , a le  tu c z y  i  zaw sze  to 
a lk o h o l.

Sowa -  najcichsza
Badania dowiodły, że najc ich­

szym  ze znanych na świecie 
p ta k ó w  są sowy europejskie. 
D z ię k i bezszm erowem u lo to w i 
p o tra f ią  a ta ko w ać  zn ienacka  
n a w e t ta k  czujne stworzenia  
ja k  mysz.

Dy s k u t o w a n y  od dw u
la t  p ro jek t nordyckiej 
un ii celnej I  wspólnoty  

gospodarczej, zw anej w  skrócie 
„N O R D E K ”  jest ostatnio fin a ­
lizow any. N a  18 sesji Rady N or­
dyckiej, k tóra  zakończyła swoje  
obrady 12 bm. w  stolicy Is la n ­
d ii, R e yk jav iku  osiągnięto w  za­
sadzie porozum ienie co do te r­
m inów  wejścia w  życie „N O R - 
D E K ”u oraz zaakceptowano  
podstawowe założenia wspólno­
ty, opracowane przez eksper­
tów.

R A D A  N O R D Y C K A  postanow iła,- 
że „ N O R D E K “  fo rm a ln ie  zrastanie 
p o w o ła n y  d o  ż y c ia  z  d n ie m  l  s ty cz­
n ia  1971 r . ,  n a to m ia s t w  ro k  póź­
n ie j,  a  w ię c  od 1 s ty c z n ia  1972 r .  
zac zn ą  o b o w ią zy w a ć  p ie rw sze  u s ta ­
le n ia  n o rd y c k ie j u n i i  c e ln e j. W d ra ­
ż a n ie  ty c h  p o stan o w ień  pod z ie lon o  
n a  diwa e ta p y , p ie rw s z y  rozp o czn ie  
się 1 s ty c zn ia  1972 r . ,  a  d ru g i 1 
s ty c z n ia  1974 r.

R a d a  z a a k c e p to w a ła  osiąg n ię te  
p rze z  e k s p e rtó w  k o m p ro m is o w e  rraz 
w ią z a n ia  w ie lu  s p ra w  sp o rn y ch . 
T a k  w ię c  w y łą c z o n o  n a  10-15 la t  ze  
w s p ó ln e j t a r y fy  c e ln e j p ew ne  w y ­
roby* j a k  c h e m ik a lia  i  tw o rz y w a

NORDEK” na
sztu czn e , in n e  zaś, ja k  że lazo  i  w y ­
ro b y  e le k tro n ic z n e  n a czas n ie o g ra ­
n ic z o n y . Z a a k c e p to w a n o  ró w n ie ż  za  
ło że n ie , że  w s p ó ln a  ta r y fa  c e ln a  
b ęd z ie  w  m a k s y m a ln y m  s to p n iu  zbH  
żo n a  do s ta w e k  E u ro p e js k ie j-  W spó ł 
n o ty  G o s po d a rcze j.

W  R e y k ja v ik u  za a k c e p to w a n o  t a k  
że ro z w ią z a n ie  d w u  s p o rn y c h  spraw»  
o  k tó re  p rze z  d łu g i czas ro z b ija ły  
się p ro je k ty  s k a n d y n a w s k ie j w spól­
n o ty  g o spodarczej. P o s ta n o w io n o  
m ia n o w ic ie , że za p o trze b o w a n ie  n a  
p ro d u k ty  ro ln e  k r a je  s k a n d y n a w ­
s k ie  będ ą  z a s p o k a ja ć  im p o rte m  n ad  
w y ż e k  ro in y c h  u cze s tn ik ó w  unii»  
ściś lej m ó w ią c , n a d w y ż e k  d u ń sk ich . 
T a k  w ię c  p o s tu la t D a n ii , k tó ra  od  
p o c zą tk u  d o m a g a ła  się o tw a rc ia  ry n  
k u  S k a n d y n a w ii d la  sw o ich  p ro ­
d u k tó w  ro ln o -s p o ży w c zy c h , z o s ta ły  
sp e łn io n e . U w zg lę d n io n o  ta k ż e  In te ­
res N o rw e g ii, k tó ra  d o m a g a ła  się  
w s p ó ln eg o  ry n k u  p ro d u k tó w  r y b ­
n y c h . R y n e k  t a k i  p o w s ta n ie  w  c ią ­
gu  n a jb liż s z y c h  5 !a.t.

R A D A  N O R D Y C K A  Ustaliła,- Że 
w ie lk o ś ć  w sp ó ln eg o  fu n d u s zu  s k a n ­
d yn a w s k ie g o  w y n ie s ie  2,2 m ld  k o ­
ro» szw ed zk ich , p r z y  c zy m  w k ła d y

po szc zeg ó ln y ch  p a ń s tw  będ ą  za leżn e  
od  w ie lk o ś c i dochodu  n a ro d o w e g o . ' 
S zw e c ja  w p ła c i w ię c  46 p ro c . te j 
s u m y , D a n ia  -  24 p ro c ., N o rw e g ia  
— 16 i  F in la n d ia  14 p roc. P o nadto  
p a ń s tw a  s k a n d y n a w s k ie  w p ła c ą  1 
m in  k o ro n  n a  o d d z ie ln y  fu n d u s z  
in w e s ty c y jn y .

B a z u ją c  n a  o s ią g n ię ty m  po ro zu ­
m ie n iu  w  sp ra w ie  „ N O R D E K ”- u  R a  
d a  z a a p e lo w a ła  do k r a jó w  sk a n ­
d y n a w s k ic h  o ro zb u d ow ę w s p ó łp ra ­
c y  w  d z ie d z in ie  k u l tu r y . W ezw a n o  
r z ą d y  do  p o d p isa n ia  od 1 s ty c zn ia  
1971 r .  u k ła d u  o  un ii. k u ltu ra ln e j  
p a ń s tw  n o rd y c k ic h , w  ra m a c h  te j 
tm i-i p o w stać m a  s p e c ja ln y  in s ty tu t  
k u l tu r y , k tó ry  w ra z  z  m in is tra m i  
k u l tu r y  p o szczegó lnych  k r a jó w  m a  
s p ra w o w a ć  n a d zó r n a d  ro zw o je m  
k u l tu r y  i o ś w ia ty , n a u k i '  i s z tu k i  
w  p ań s tw ac h  s k a n d y n a w s k ic h . P ro ­
je k tu je  się, że m ło d z ie ż  z  ka żdego  
k r a ju  b ę d z ie  m ia ła  w o ln y  dostęp  
d o  w s zy s tk ic h  u cze ln i p a ń s tw  s k a n ­
d y n a w s k ic h . R a d a  za a p e lo w a ła  o  u -  
tw o rz e n le  w s pólnego  fu n d u s zu  na  
cele k u ltu ra ln e .

J E D N A  z u c h w a ł R a d y  w z y w a
również rządy państw skandynaw­

s k ic h , a b y  z a p e w n iły  L a p o ń c zy k o m  
szerszy u d z ia ł w e  w ła d za c h  sam o­
rz ą d o w y c h  o ra z  re p re ze n ta c ję  w  R a  
d z ie  N o rd y c k ie j.

P O Z O R N IE  W IĘ C  p a ń s tw a  s k a n ­
d y n a w s k ie  d o b iły  szc zęś liw ie  do 
brzeg u  w  s p ra w ie  „ N O R D E K ” -U , po 
p rze zw y c ię że n iu  w ie lu  sp rze czn o ś ci 
i  rozb ie żno ś c i in te re s ó w . W s zy s tk ie  
u c h w a ły  R a d y  a p e lu ją  o  jedność  
i  w s p ó łp rac ę  p a ń s tw  tego  re g io n u . 
T rz e b a  je d n a k  zdać sob ie  sp ra w ę , 
że p o s ta n o w ie n ia  te  n ie  m a ją  cha­
ra k te ru  w ią żąc eg o , p ro je k t  u n i i  ce l­
n e j i  in n e  in te g ra c y jn e  u c h w a ły  R a d y  
m u szą b y ć  ra ty f ik o w a n e  p rz e z  p a r­
la m e n ty  w s zy s tk ic h  k r a jó w  s k a n d y ­
n a w s k ic h . W  R e y k ja v ik u  p rz y ję to ,  
że ra ty f ik a c ja  p ro je k tu  t ra k ta tu  o 
-,,N O R D E K “ -u  n a s tą p i w io s n ą  lu b  
w c zes n ym  la te m  b r .,  a  w ię c  jeszcze  
p rzed  ro zpoczęciem  ro zm ó w  z  E W G  
n a  te m a t s to w a rzy s ze n ia  się nńekt-ó 
ry c h  k r a jó w  S k a n d y n a w ii z zachod­
n io e u ro p e js k ą  in te g ra c ją . D a n ia  i 
N o rw e g ia  n ie  z re z y g n o w a ły  b o w ie m  
z w e jś c ia  do  E W G , w  S zw e c ji roz­
w a ża  się m o żliw o ść  s to w a rzy s ze n ia  
z  E W G , a le  ty lk o  n a  ta k ie j zas a -

d z ie , k tó ra  n ie  b ę d z ie  k o lid o w a ła  
z  n e u tra ln ą  p o lity k ą  tego  k r a ju .  
N a to m ia s t F in la n d ia  n ie  .m a  z a m ia ­
ru  w ią za ć  się z E W G . O i le  w ię c  
ra ty f ik a c ja  po stan o w ień  w  s p ra w ie  
„ N O R D E K ” - u  w  S zw e c ji, D a n ii  i  
N o rw e g ii p rze b ie g n ie  bez zak łó c eń , 
o ty le  n ie  w ia d o m o  ja k ie  s ta n o w i­
sko  z a jm ie  p a r la m e n t  F in la n d i i, bo­
w ie m  w  p o ło w ie  m a rc a  b r . m a ja  
się ta m  o d b yć  w y b ory , pow szechne . 
F in la n d ia  w y m o g ła  z re sztą  u m ie sz­
cze n ie  k la u z u li  w  p ro je k c ie  t ra k ta ­
tu  o u n ii c e ln e j, k tó ry  p rz e w id u je  
m o żliw o ść  o p u szczen ia  „ N O R D E K ”- u  
lu b  u z n a n ie  n ie k tó ry c h  p o stan o w ień  
t ra k ta tu  za n ie w a ż n e  w  p rz y p a d k u  
w e jś c ia  k tó re g o ś  z  c z ło n k ó w  „ N O R -  
D E K ” -u  do E W G .

T A K  W IĘ C  m im o  o p ty m iz m u  po  
sesji R a d y  N o rd y c k ie j w  R e y k ja v i­
k u  n ad  u n ią  w is zą  je szc ze c iem n e  
c h m u ry , je j  p rzyszłość w c ią ż  n ie  
je s t  p ew na . B e z  u d z ia łu  F in i” -  
s k a n d y n a w s k a  w s p ó ln o ta  g ospodar­
cza n ie  b ęd z ie  b o w ie m  m ia ła  w ię k ­
szego zn a c ze n ia .

A . KILNAR

P O L E W K A  Z  B IA Ł E G O  W IN A

S k ła d n ik i:  4 żó łtka , s z k la n k a  b ia ­
łego  w in a , p ó ł s zk la n k i w o d y , 4 
ły ż k i  cu k ru .

Ż ó łtk a  m o c n o  rozb ić  trze p a c zk ą  
w  g lin ia n y m  garn u s zku , za lać  — 
c ią g le  u b ija ją c  -  w rzą c y m  w in e m  
za g o to w a n y m  z w odą i c u k re m . G d y  
m a sa  s p ie n i się rozlać p o le w k ę  do  
o g rza n y c h  f iliż a n e k  i  p o d aw a ć  n a  
g orąco .

P O L E W K A  P IW N A

S k ła d n ik i:  2 żó łtka , s z k la n k a  ja s ­
nego p iw a , p ó ł s z k la n k i ś m ie tan y ,- 
p ó ł s z k la n k i w ody, 1,5 ły ż k i  cu k ru , 
tro ch ę  cy n a m o n u .

Ż ó łtk a  i śm ietanę m o cn o  ro zb ić  
trz e p a c z k ą  w  p o lew an y m  g arn u s z­
k u , z a la ć  w ą s k im  s tru m ie n ie m  w rz ą  
•cego p iw a , zago tow anego  z w odą, 
c u k re m  i cy n am o n e m . G d y  m a sa  
spieini się, ro z la ć  p o le w k ę  do  f i l iż a ­
n e k  i p o d aw a ć . M o żna  zre zy g n o w a ć  
ze ś m ie ta n y  a le  liczbę żó łte k  n a le ­
ż y  w ó w c zas  zw ię ks zyć  do  cz te rech .

P O L E W K A  Z  P IW A  I  W IN A

S k ła d n ik i:  2 żó łtka , 2 s z k la n k i ja s  
n ego  p iw a , s zk la n ka  cze rw o n e go  w i 
n a , 4 ły ż k i  cu k ru , 5 d k g  ro d zy n e k , 
c y try n a , cy n am o n .

W  w a z ie  rozb ić  ż ó łtk a , z a la ć  je  
-  m ie s za ją c  -  p iw e m  za g o to w a ­
n y m  z c u k re m , cy nam one m  i  sk ó r­
k ą  o ta rtą  z  cy try n y . D o d ać  w in o , 
ro d z y n k i i  sok z je d n e j c y try n y . 
P o le w k ę  sch łodzić 1 p o d aw a ć  n a  
z im n o  z s u c h ark am i z  ż y tn ie g o  
C hleba.

P R Z Y  P R Z Y R Z Ą D Z A N IU  p o le w e k  
n a le ż y  postępow ać os tro żn ie , zw ła s z  
cza  p rz y  łą cze n iu  p ły n u  z  m a są  ja ­
jo w ą . N ie  m ożna d o p ro w a d za ć  je j 
do w rz e n ia  (zag o to w a n ia ), b o  w te d y  
najpój m o że  się zw a rzyć .

Kazimierz Golczewski

SZU NAZACHÛD Z0ENIERZE

WYZWOLENIE POMORZA ZACHODNIEGO 
STYCZEŃ — MAJ 1945

---------------------------------------------------------- 5 2  -----------------------------------------------------------

W  pew nym  m om encie bez kom endy, w  środku nocy, każdy  
z nas stanął na baczność —  oddaliśm y salut polskiemu god­
łu, piastowskiem u orłow i, k tóry  znów po w iekach przylecia ł 
w  te strony. Rano i  in n i salutow ali przed słupem...”.

W  parę dn i później obaw iając się, że słup może być zn i­
szczony ogniem niem ieckiej a rty le r ii, in ic ja to rzy  jego posta­
w ien ia  sporządzili dokum ent podpisany przez wszystkich  
żołnierzy 6 batalionu, dokum ent, k tó ry  m ia ł być świadec­
tw em  w yżej opisanej c hw ili. W  tym , nieporadnie, a le  po 
prostu pisanym  akcie, k tó ry  zna jdu je  się dziś w  M uzeum  
W ojska Polskiego w  W arszaw ie wym ieniono dziewięciu żoł­
nierzy poległych w  w alkach  o now ą granicę i  trzydziestu- 
pięciu tych, k tórzy  odnieśli rany. A  w  końcu dokum entu  
napisano:

„Nasz oddział, jak o  pierwszy oddział W ojska Polskiego, 
który  dotarł do zachodnieh rubieży Rzeczypospolitej Polskiej, 
ku w iecznej rzeczy pam iątce w b ił graniczny slup przy starej 
polskiej rzece —  Odrze.

Staraniem  oficerów, podoficerów i  szeregowych staw iam y  
tę  pam iątkę jako symbol narodu polskiego na granicy O d­
ry . Szczęśliwego znalazcę owego dokum entu uprze jm ie  pro ­
sim y o zaw iadom ienie w ładz miejscowych lub  redakcji, że 
w yże j podpisani byli dotychczas ży w i i  poszli ze zwiększoną  
energią do dalszej w a lk i, aby  pomścić k rew  swych tow arzy­
szy broni.

N ie  rzucim  ziem i skąd nasz ród, ta k  nam  dopomóż Bóg! 
Czelin, 27 lu ty  1945 r .”

T a k  to gdy jedn i z polskich żołn ierzy pod W ięcborkiem  
w  ostatnie dn i stycznia obalali stare slupy n iespraw ied liw ej
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granicy z  1939 roku, drudzy w  m iesiąc później s taw ia li słu­
py na now ej i  s p raw ied liw ej granicy. Ta ka  była  ich w ola  
i  w ola ich narodu.

Dotychczasowe dzia łan ia  w ojenne przeprowadzone w  ope­
ra c ji w iślańsko-odrzańskiej stw orzyły  teraz sprzyjające w a ­
ru n k i do pomyślnego natarcia  na niem ieckie centrum  (B er­
lin ) i  południe (Drezno). H is to ria  przy  pomocy żołnierza ra ­
dzieckiego dala  Niem com  następną drastyczną i  bolesną na­
uczkę, ale nie była  to jeszcze ostatnia lekcja. Chodziło te ­
raz o zaplanowane zniszczenie zgrupow ania wojsk h itle ro w ­
skich na Pomorzu. 8 lutego 1945 roku postawiono p rzed . 2 
Frontem  Białoruskim  zadanie przejścia do natarcia  na za ­
chód od dolnej W is ły  i  z likw idow an ia  n iem ieckiej G rupy  
A rm ii „W is ła”. Natom iast 1 F rontow i B iałoruskiem u kaza­
no przygotować się do uderzenia od południowego skraju  
prow incji Pomorze i w spólnie z  2 Frontem  Białoruskim  roz­
gromić s iły  h itlerow skie. L in ia  frontu  była  w ów czas-w  m ia ­
rę ustabilizow ana, n iepokój budziły  jednak nie załatw ione  
ostatecznie spraw y i  to tak  ważne ja k  podejście w ojsk 2 
Frontu  Białoruskiego pod granice p row incji pom orskiej, 
sforsowanie um ocnień „W a lu  Pomorskiego”, zdobycie tw ie r ­
dzy P iła , ostateczne w yzw olenie Choszczna broniącego się 
jak o  um ocniony punkt oporu, likw id ac ja  hitlerowskiego gar­
nizonu w  Pyrzycach i  niem ieckiego przedmościa w  St. K o - 
strzynku. N iem n ie j jednak działania przeciwko tym  ośrod­
kom  oporu m ożna było uznać za lokalne a pełną parą przy­
gotować się —  pa zebraniu swych sił —  do nowego ataku. 
Czas w ięc teraz dokonać oceny i  bilansu sil po obu stro-
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nach. Z aczn ijm y  od strony n iem ieckiej. H im m ierow ska G ru ­
pa A rm ii „W isła” na początku lutego 1945 roku skupiała  
na teren ie  od Za lew u Wiślanego aż po zachodni brzeg O dry  
a na południu po -nowo utw orzoną lin ię  frontu  —  trzy  a r ­
m ie i  przygotow ywaną jedną a rm ię  pancerną. N a odcinku od 
Zalew u W iślanego po Swiecie w zdłuż lewego brzegu rzeki 
Nogat i  W is ły  i  da le j do miejscowości L ipka  położonej na 
pojezierzu K ra jeńskim  stała 2 a rm ia  palow a dowodzona do 
13 m arca 1945 roku przez gen. p łk  W . Weissa. L r* * ' fron­
tu  od L ip k i poprzez K alisz Pom orski, Pyrzyce aż poza B a­
n ie  bron iły  jednostki pospiesznie form ow anej i  uzupełnianej 
11 a rm ii pod dowództwem  gen. F. Steinera. A rm ia  ta 
składała się w  większości z różnego autoram entu, na­
jem n ików  i  fo rm acji SS. Nad O drą bron iła  się przed 
uderzeniam i 1 F rontu  Białoruskiego 9 a rm ia  połowa dowo­
dzona przez gen. por. T . Bussego. Pocą lin ią  frontu na Po­
m orzu stała jak o  drugi rzu t od Szczecina po Schwedt nawo  
form ow ana 3 a rm ia  pancerna dowodzona przez gen. wojsk  
pancernych E. Raussa, a później przez gen. por. H . M a n -  
teuffla . Początkowo było to ty lko  dowództwo a samą arm ię  
dopiero form ow ano. Sztab G rupy A rm ii „W isła”  m ieścił się 
na jp ie rw  w  Złocieńcu a  potem  w  Prenzlau (dziś N R D ) a 
stanowiska dowodzenia zm ien ia ły  się często, n iem nie j jed ­
nak m ożna ustalić, że na przykład jak iś  czas sztab 11 a rm ii 
Polowej m ieścił się w  Płotach a sztab 3 a rm ii pancernej w  
Nowogardzie. W ym ienione arm ie  posiadały sw ój zasadniczy 
trzon sił składający się z  korpusów lub grup korpusowych  
i  tak  w  skład 2 a rm ii w chodziły 20, .23, 27 korpus a rm ijny , 
46 korpus pancerny, 18 korpus piechoty górskiej i  grupa  
korpusowa „Rappard”.

(Ciąg dałszy nastąpi)
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Na 25-!ecie „Kuriera“

Turniej koszykówki
z u d z ia łe m

clru&ifff Halle
i  m w m

K O L E J N Ą  im pre zą  o rg an izo ­
w a n ą  w  ram ach obchodów  25- 
le c ia  „K u r ie ra ”  będzie m iędzy­
narodowy tu rn ie j koszykówki 
żeńskiej. G łó w n y  o rg an iza to r. 
S K S  C za rn i, o trz y m a ł ju ż  w stęp  
ńe za pe w n ie n ie  o p rz y b y c iu  do 
naszego g ro du  następu jących  
d ru ż y n : A SM S  Ryga, Chem ii i 
P IS K  z H alle . O bie  d ru ż y n v  
n ie m ie c k ie  w y s tę p u ją  w  I  l i ­
dze N RD . Szczecin re p reze n to ­
w a ć  będzie zespół C za rnych. 
T u rn ie j rozegrany zostan ie  w  
d n ia ch  23— 25 k w ie tn ia  w  sa li 
W DS.

W  niedzielę sejmik sportowców motorowych

PZMot ma już 20 lat

T u rn ie j p iłka rs k i o puchar ,.K u rie ra“

II serio spotkań
W  N A J B L IŻ S Z Ą  N IE D Z IE L Ę  

odbędzie  się I I  se ria  spo tkań  
e lim in a c y jn y c h  p iłk a rs k ie g o  tu r  
n ie j u o rgan izow anego  przez 
S O ZPN  o P uch a r „K u r ie ra  
S zczecińskiego” . Zg od n ie  z te r ­
m in a rz e m  odbędzie  się 13 spot­
kań  — je dn a  d ru żyna , Ta no v ia , 
p au zu je . N a jc ie k a w ie j z a po w ia ­
da się p o je d yne k  C za rn ych  z 
I I I - l ig o w ą  Pogonią.

A  o to  ze s taw ien ie  d ru ż y n , na 
p ie rw s z y m  m ie js c u  gospodarze:

Is k r a  M ie rz y n  -  A rk o n ia  Ib  Szcze 
etn , C z a rn i Ib  Szczec in  -  R e p r. ju n . 
O Z P N , C h e m ik  P o lic e  -  P io n ie r  
S zc z., C z a rn i Szcz. — P o goń  Ib  
Szcz., G ru n w a ld  C hoszczno -  S ok ó ł 
P y rz y c e , S ta l L ip ia n y  —  O s a d n ik  
M y ś lib ó rz , B ły s k a w ic a  J a s ien ic a  — 
Ś w it  S k o lw in , In a  G o le n ió w  -  G r y f  
K a m ie ń . S p a rta  G ry fic e  -  P o m o ­
rz a n in  N o w o g a rd , P ia s t C h o c iw e l -  
Ś w ia to w id  Ł o b ez , M e c h a n ik  S ta r­
g ard  -  M e w a  R esko . O rz e ł T rz c iń ­
sko  Z d ró j -  O d ra  C h o jn a , P o lo n ia  
G ry fin o  — D ą b  D ębno.

Statkiem po Dunaju
A T R A K C Y J N Ą  w y c ie c z k ę  n a  W ę­

g ry  i  do J u g o s ła w ii o rg a n iz u je  w  
d n ia c h  10— 1? k w ie tn ia  M ię d zy o d d z ia  
lo w e  B iu ro  O bs ług i R u ch u  T u ry ­
s tycznego  P T T K . J e j tra s a  p ro w a ­
d z ić  b ęd z ie  z W a rs za w y  do  B u d a­
pesztu  i  d a le j p rze z  N o w y  Sad — 
B e lg ra d  -  B u d a p e s z t do  W a rs za w y . 
W  o b ie  s tro n y  e ta p  B u d ap es zt — 
B elg ra d  ucze s tn ic y  p rze p ły n ą  s ta t­
k ie m  po  D u n a ju . W  p ro g ra m ie  w y ­
c ie c zk i p rze w id z ia n o  m . in . zw ie ­
d za n ie  sto lic  obu p ań s tw . K o szt w y  
jazidu w y n o s i 4 200 z ł. Z g łoszen ia  
p rz y jm u je  M B O R T  p rz y  a l. Je d n o ­
śc i N a ro d o w e j 49a. (g)

S P O T K A N I E  
n a u c z y c i e l i  

z dr Z. Ważnym
O K R Ę G O W Y  O ś ro d ek  M e to d y c zn y  

o rg a n iz u je  w  n a jb liżs zą  środę 25 bm . 
o godz. 12 sp o tka n ie  n a u c z y c ie li w f  
z  d r  Z . W a ż n y m  z w a rs za w s k ie j 
A W F . T e m a te m  s p o tk a n ia  będą  
p ro b le m y  w c zes n e j s p e c ja liza c ji sp o r  
(o w e j. (g)

Zapaśnicy walczą 
o mistrzostwo Polski

23-24 B M . o d b y w a ć  się b ę d ą  w  
K ie lc a c h  m is trzo s tw a  P o ls k i w  za ­
pasach  ju n io ró w  s ta rszy ch . B a rw  
o k rę g u  szczec ińskiego  b ro n ić  będą  
n a  te j  im p re z ie  z a w o d n ic y  w o liń ­
sk ie g o  W ik in g a , Z ie lo n y c h  S ta rg a rd , 
S o k o la  P y rz y c e  i  B u d o w la n y c h  
Szczec in .

(g)

Imprezy sportowe
S O B O T A

G o d z. 15 — sta d io n  A r k o n i i  — „ b ia  
l y  tu rn ie j“  ju n io ró w  w  p iłc e  n o ż­
n e j .  —

G o d z. 17 -  sa la  W S M  -  m e c z  ko ­
s z y k ó w k i m ę żczy zn  o m is trzos tw o  
l ig i  m ię d z y w o je w ó d z k ie j A Z S  — W y  
b rze że  G d a ńs k .

G odz. 18 -  h a la  W D S  -  m ecz ko ­
s z y k ó w k i m ę żczy zn  o m is trzos tw o  
l ig i  m ię d z y w o je w ó d z k ie j P o goń  I I — 
S ta r t  G d y n ia .

G o d z . 18.30 -  sa la  W S R  -  m ecz  
s ia tk ó w k i m ę żczy zn  o m is trzos tw o  
l ig i m ię d z y o k rę g o w e j A Z S  — G r y f  
Słupsk.

P O L S K I Z W IĄ Z E K  M O T O R O W I w  najbliższych dniach 
obchodzić będzie 20 la t swego istnienia. W raz z wielotysięcz­
ną rzeszą członków te j organizacji świętować będą także szcze­
c inianie. W  naszym w ojew ództw ie  oddział P Z M o t powołano 
ju ż  w  kw ie tn iu  1950 r.
W  5 Z C Z E C IŃ S K IE M  o rg a n iz a c je  s ła w n y c h  ra jd o w c ó w  i  orossow ców : 

m o to ro w e  p o w s ta ły  w c ześ n ie j -  w  O rze p o w sk ie go , P rz y b y ls k ie g o . D ra - ' 
1946 r. W  w y n ik u  je d n a k  p rz e p ro - gana .
w a d zo n e j 20 la t tem u  re o rg a n iz a c ji , B u jn ie  ro z w ija ła  się ta k ż e  w  n a -  
na b az ie  A u to m o b ilk lu b u  i P o ls k .e -  szy m  w o je w ó d z tw ie  tu ry s ty k a  m o -  
go Z w ią z k u  M o to c y k lo w e g o  u tw o -  to ro w a . N a to m ia s t n a  lic zn e  im p re -  
rzono P Z M o t. k tó re m u  p o w ie rzo n o  zy  spo rto w e  —  w y ś c ig i u lic zn e , m o - 
p ro w a d ze n ie  w s zys tk ic h  s p ra w  z w :ą  tocross — p rzy c h o d z iło  w ię ce j w i-  
zan y ch  z ro zw o je m  s p o rtu  i tu r y -  dzów n iż  n a w e t na p iłk ę  nożną, 
s ty k i m o to ro w e j. W  n as zym  w o je - W  O S T A T N IM  O K R E S IE  
w ó d z tw ie  sp o rty  m o to ro w e  m .a ły  c7C 7pf>iński snnrf m o to ro w y  Drze sw e w ie lk ie  d n i. Z ło ty m i zg ło sk a- szczecinsK.1 sp o rt m o to ro w y  prze  
m : w  k ro n ik a c h  P Z M o t zap isa ł sw ą ż y w a  pow ażny k ryzys . D z ia ła - 
d zia la lno ś ć K M  J u n a k . Z a w o d n ic y  Cze liczą  je dn a k , Że p ow o ła n y  
tego k lu b u  w:^ o k r o t n ie  re p re ze n - k  u b ie g ły m  K l u b  M o to ro -
to w a li b a rw y  P o ls k i, w ie lo k ro tn ie  *?■',, . . ,
ta k że  z d o b y w a li ty tu ły  m is trzó w  w y  „Szczecin n aw iąże  do 
P o ls k i. Do dziś z n a n e  są n a zw is k a  ś w ie tn ych  t ra d y c j i Ju na ka . Jak  

________________ dotychczas, n ie  w s z y s tk ie  sp ra ­
w y  zw iązane  z za pew n ien iem  
w ła ś c iw e j dz ia ła ln o śc i je dyn e m u  
w  w o je w ó d z tw ie  k lu b o w i m o to ­
cyk lo w e m u  zo s ta ły  p o z y ty w n ie  
za ła tw ione . K M  m a  bardzo  po­
w ażne  tru dn o śc i f in an sow e, po­
za sk ro m n y m i d o ta c ja m i z 
M K K F iT  i P Z M o t n ie  o trz y ­
m u je  żadnych fun d uszó w . K lu b  
n ie  m a pa trona . Tym czasem , 
w ła ś n ie  p rzy  ty m  k lu b ie  p la ­
n u je  s ię  u ru cho m ie n ie  w  n ie ­
d a le k ie j przysz łośc i s e k c ji żu ­
ż lo w e j.

A U T O M O B IL K L U B  n a s ta w ia  się 
g łó w n ie  n a tu ry s ty k ę . Szczec ińscy  
a u to m o b iliś c i s ta w ia ją  ta k ż e  p ie rw ­
sze k r o k i w  ra jd a c h . Są to  je d n a k  
s k ro m n iu tk ie  p o c zą tk i, ra c zk o w a n ie .

P Z M o t  p ro w a dz i ta k ż e  sze ro ką  
d zia ła lno ś ć  p o za s p o r to w o -tu ry s ty c z -  
n ą . Jest np . o rg a n iza c ją , k tó ra  m a  
n a jw ię k s ze  osiągn ięcia  w  w o je w ó d z  
tw ie  w  szko len iu  k ie ro w c ó w . W  m i  
n io n y m  20-lecLu n a k u rs ac h  o rg a n i­
zo w a n y c h  p rzez P Z M o t  w y szk o lo n o  
po n ad  55 tys. k ie ro w c ó w . O k rę g  \w e  
B iu ro  T u ry s ty k i o rg a n iz u je  l i . z n e  
w y c ie c z k i k ra jo w e  o ra z  z a g ra n ic zn e  
o b s łu g u je  ta k że  p rz y b y w a ją c y c h  do  
naszego  w o je w ó d z tw a  z m o to ry zo w a ­
n y c h  tu rys tó w  zag ra n ic zn y c h .

W  N A J B L IŻ S Z Ą  niedzielę  
odbędzie się zebranie sprawo­
zdawczo-wyborcze Zarządu O - 
kręgu P ZM ot w  Szczecinie.

W  środę , w  z a le g ły m  m eczu  z 
p ie rw s ze j s e r ii , A rk o n ia  Ib  p o ko n a­
ła  C z a rn y c h  Ib  w  s tosunku  4:2 
(3:1).

G o s po d a rzy  s p o tka ń  p ro s im y  o 
p rz e k a z y w a n ie  w y n ik ó w  w  n ie d z ie ­
lę  w  godz. 19-21 n a  n r  te le fo n u : 
240-28.

W  S a p p o r o  
- fani©|

K o m ite t  O rg a n iz a c y jn y  Z im o  
w y c h  Ig rz y s k  O lim p ijs k ic h  w  
1972 r .  w  S apporo  u s ta l i ł  ju ż  
ceny k a r t  w s tę p u  na zaw ody. 
W ynoszą  one od 500 je n ó w  
(1,39 d o la ra ) do 6 000 je n ó w  
(16,67 d o la ra ). N a jd ro ższe  bę­
dą b ile ty  na  u ro czys to śc i o tw a r  
c ia  i  za m kn ięc ia  Ig rz y s k . M a k ­
sym a ln a  cena na  b i le ty  w  Sap 
p o ro  je s t  n iższa o 2 tys . je n ó w  
od m a k s y m a ln e j ceny k a r t  
w s tę pu  na  o lim p ijs k ie  zaw ody 
w  T o k io  w  1964 r .

O rg a n iz a to rz y  o czeku ją , że 
n a jw ię k s z y m  za in te re sow an ie m  
p u b liczn o śc i c ieszyć s ię  będą 
za w od y w  ły ż w ia r s tw ie  szyb ­
k im ,  tu r n ie j h o k e jo w y  o raz  kon  
k u rs  s k o k ó w  na d uże j skoczni, 
a ta kże  ce re m on ie  o tw a rc ia  i 
z a m k n ię c ia  Ig rz y s k .

Hokeiści jadą
do P o zn an ia

D Z IŚ  ro zpoczyna saę w  P o zn a n iu , 
o rg a n izo w a n y  z o k a z ji w y z w o le n ia  
s to lic y  W ie lk o p o ls k i — tu rn ie j ho ­
k e jo w y . W  im p re z ie  te j  o b o k  gospo  
d a rz y , m ie js co w e j C y b in y  w y s tą p ią  
ró w n ie ż  zespoły — to ru ń s k ie g o  P o ­
m o rz a n in a , Z je d n o c ze n i W rze ś n ia  o - 
ra z  szczecińska S p a rta . (g)

D e legaci d oko na ją  oceny p rze­
b y te j d ro g i, usta lą  także  k ie ­
ru n k i d z ia ła n ia  na n a jb liższe  
la ta . P ro b le m ó w  je s t dużo, są­
d z im y , że d y s k u s ja  s k u p i się 
na  n a jw a żn ie jszych . (Tar.)

Nadsl bsz sukcesów
na F¡S-7 0

W c z o ra j n a m is trzos tw ac h  ś w ia ta  
w  S z ty rb s k im  J e z io rze  o d b y ła  się 
s z ta fe ta  m ę żczy zn  4 X  10 k m . Z w y ­
c ię ży ł w  n ie j Z w ią z e k  R ad z ie ck i 
p rze d  N R D  o ra z  S zw ec ją .

W ie lk ą  sensacją je s t p rzede w szyst 
k im  to , że n a d ru g ie j p o zy c ji u p la ­
so w ała  się d ru ż y n a  N R D . d op iero  
n a  4 s z ta fe ta  N o rw e g u  a n a 7 d ru ­
ż y n a  F in la n d i i. N ie s te ty  słabo  sp isa­
l i  s ię  P o la c y , z a jm u ją c  d a le k ie  XI 
m ie js ce . P o  p ie rw sze j z m ia n ie , na 
k tó re j p o b ieg ł fa ta ln ie  W a w rz y n ie c  
G ą sie n ic a  zespó ł b ia ło -c z e rw o n y c h  
z n a jd o w a ł się  n a w e t n a 14 p o zyc ji 
a le  . p ó źn ie j R y s u la  w y p ro w ad za ł 
nasz zespół n a  12, a n as tę p n ie  G a w  
la k  n a  11 m ie jsce ,

D L A  W Z M O C N IE N IA  p o ls k ie j d ru  
ż y n y  śc iągnięto  s p e c ja ln ie  z Z a k o ­
panego W a w rz y ń c a  G ą s ie n ic ę , k tó ry  
n ie  b y ł w  s k ła d z ie  re p re ze n ta c ji . T a  
p o m o c o k a z a ła  się zgu b na  d la  pol­
s k ie g o  zespołu  a lb o w ie m  W a w rz y ­
n ie c  G ą s ie n ic a  pob ieg ł b a rd zo  źłe. 
P rz y b ie g ł do  s tre fy  z m ia n  n a 14 
m ie js cu  ze s tra tą  2 m in u ty  i 41 sek. 
do p ie rw sze g o  zespołu .

*  *  *
5 Z Ł O T Y  m e d a l re p re ze n ta c ji 

Z S R R  n a m is trzo s tw a c h  ś w ia ta  chy  
b a n ie  je s t os ta tn i. M o żna  n ie m a l 
w  100 p ro ce n ta ch  lic z y ć  n a  to , że 
e k ip ie  ra d z ie c k ie j p rzy b ę d z ie  szósty  
z ło ty  m e d a l w  b ie gu  sz ta fe to w y m  
ko b ie t  3 X 5  km .

Sparta stale
do Czynu Zwycięstwa

S P O R TO W C Y , działacze i tre ­
nerzy szczecińskiej Sparty od­
powiadając na apel górników  
miedziowych podjęli zobowiąza­
nia w  ramach Czynu Zw ycię­
stwa.

Członkow ie koła ZM S  dzia­
łającego przy SKS Sparta na­
praw ią  sprzęt świetlicowy a 
także gruntownie uporządkują  
świetlicę klubową. Zawodnicy  
sekcji: tenisa ziemnego, hoke­
jo w e j i łyżw ia rs tw a  figurowego  
przepracują łącznie 230 godz. 
przy pracach porządkowych na 
kortach i  Lodogryfie.

Ponadto, kolo ZM S  i k ierow ­
nictwo klubu zorganizuje cykl 
prelekcji i pogadanek zw iąza­
nych tem atycznie z obchodami 
25-lecia zwycięstwa nad faszy­
stowskim i Niem cam i i  powro­
tem do M acierzy Ziem  Zachod­
nich i Północnych.

PŁYWANIE
D Z IŚ  u d a je  się do  N R D  re p re ­

ze n ta c ja  p ły w a c k a  O Z P  m łodzików »  
k tó ra  ju t r o  i  w  n ie d z ie le  
się" w  R o sto ck u  ze  s w y m i ró w ieś­
n ik a m i z  tego m ia s ta  i B ydgoszczy.

W  p rzy s z ły m  ty g o d n iu , ta k że  do  
R o sto ck u , udad zą  się m ło d z i re­
p re ze n ta n c i A rk o n ii  n a  m ecz z A S K  
V o rw a e rts . B ęd z ie  to  re w a n ż  za po­
b y t  N ie m c ó w  w  s ty czn iu  w  nas zym  
grodzie .

IK S  wygrywa z AZS
S Z C Z E C IŃ S K IE  zespo ły  ko s zyk ó w  

k i k o b ie t  u cze stn iczące w  ro z g ry w ­
ka c h  lig i m ię d z y w o je w ó d z k ie j A Z S  
i M K S  ro ze g ra ły  a w an s em  p o je d y ­
nek . M e c z  za k o ń c zy ł się zasłużo­
n y m , choć n ie sp o d z ie w a n y m  z w y ­
c ięs tw em  m ło d y c h  k o s z y k a re k  M K S  
55:46 (29:17).

B E Z  S ŁÓ W

GEORGES SIMENON
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—  Z e tk n ą łe m  się z  n im .
—  T w ie rd z i,  że n ic  n ie  w ie . Część nocy spęd z ił u  m n ie .
—  M a  do  pana p re tens ję?
—  W  n ic z y m  się ju ż  n ie  o r ie n tu je . Ja też n ie.
—  M ó j d ro g i, n ie ła tw o  będzie ukazać pańską ro lę  w  sym  

p a ty c z n y m  św ie tle .
—  T o  n ie  z m o je go  p o w o d u  to  w szys tko  się stało.
—  B y ł pan  k o c h a n k ie m  je j  s io s try?
•—  J u ż  n ie  by łem .
—  O d k ie dy?
—  P ra w ie  od ro k u .
—  O p o w ia d a ł p an  tę  h is to r ię  ko m isa rzo w i?
—  T a k .
—  P o łk n ą ł ją?
—  T o  p ra w d a .
—  P ra w d a , czy  n ie p ra w d a , c z y te ln ic y  tego n ie  p rze łkną .

—  N ie  ch od z i o m n ie , a le  o m o ją  żonę. D z iś  zn ow u  będą  
ją  p rze s łu ch iw a ć .

—  Z  pew nością ...
—  C h c ia łb y m , że by  p a n  zo ba czy ł s ię  z  n ią.

—  M a m  te ra z  s p ra w  po uszy, a le  te j n ie  m ogę odm ów ić . 
K tó r y  sędzia  ś ledczy  z o s ta ł w yznaczony?

—  N ie  w ie m .
—  Je s t pan  u  s ieb ie?  N ie c h  pan  n ie  w y c h o d z i z d om u, 

z a n im  n ie  zadzw on ię . S p ró b u ję  dow iedz ieć  się, co s łychać  
w  sądzie.

Z a te le fo n o w a ł do b iu ra .
—  T o  pa n i,  M aud?

B y ła  to  je d n a  z  te le fo n is te k , z k tó rą  zd arza ło  m u  się od  
czasu do  czasu przespać.

—  J a k  się p an  c zu je , szefie?
—  Może się p a n i d o m yś lić , m ó j k ró lik u .  C zy B o rys  ju ż  

przyszed ł?
—  O tw ie ra  pocztę. Łączę  pana.
—■ H a llo , Borys?
—  T a k , A la in .  D o m y ś liłe m  się, że dz iś  ra n o  n ie  p rz y j­

dziesz do re d a k c ji i  z a ją łe m  się pocztą...
N a z y w a ł się M a le s k i i  A la in  m ia n o w a ł go s w o im  naczel­

n y m  re d a k to re m . M ie szka ł na  p rze dm ieśc iu , w  o k o lic y  V iU  
le n e u v e -S a in t-G e o rg e s , z żoną  i  c z w o rg ie m , czy p ię c io r­
g ie m  dz iec i. N a leża ł do  ty c h  n ie lic z n y c h  w  ty g o d n ik u  „T y ” , 
k tó r z y  n ie  t r z y m a li się b an dy  i  po p ra c y  w ra c a li do dom u.

—  P iś m id ło  wysz ło?
—  Z a czą ł s ię  ko lp o rta ż .
—  N ie  b y ło  dziś ra n o  te le fo nó w ?
—  D z w o n ią  bez p rz e rw y . W szys tk ie  l in ie  za ję te . M ia łe ś  

szczęście, że się d od zw o n iłeś  do m n ie .
—  Co m ó w ią ?
—  P rze w ażn ie  są to  k o b ie ty . C hcą  w ie d z ieć , czy to  p ra w ­

da.
—  C zy co p raw da?
—  Ze by łeś  k o c h a n k ie m  s io s try , ja k  p iszą  m ię d z y  w ie r ­

sza m i gazet.
—  N iczego  podobnego n ie  m ó w iłe m  re p o rte ro m .
—  To  n ie  p rzeszkadza im  w y c ią g a ć  w n io s k i.
—  Co im  odpow iadacie?
—  Ze ś le dz tw o  d o p ie ro  się zaczęło  i  że n ic  n ie  w ia d om o.
Z d e n e rw o w a n ie  A la in a  zn a la z ło  w y ra z  w  n a s tę p n y m  p y ­

ta n iu :
—  Co ro b im y  z n a s tę p n y m  num erem ?
—  N ic. Z re sz tą , je ś l i  py tasz  o m o je  zdan ie , o to  ono. Ż a d ­

n e j a lu z j i  do c a łe j a fe ry . T reść n u m e ru  ta k a , ja k  b y ła  p rze ­
w id z ia n a .

—  N a  petono  m asz ra c ję .
—  B ardzo  to  przeżywasz?
—  Z a leży  od c h w ili.  B yć  może. w p ad n ę  w  c iągu  d n ia  na  

u lic ę  M a rig n a n . N ie  m am  o d w a g i siedzieć tu  sam.

W ciąż z a s ta n a w ia ł się, co m ia ł z a m ia r rob ić . W czo ra j zda­
w a ło  m u  się, że jego  d z ień  je s t ta k  w y p e łn io n y , że n ie  ma  
czasu zebrać m y ś li, a o to  te raz  czu je  się w  s w o im  oszk lo ­
n y m  s tu d io  ta k  odosobn iony , ja k  n a  la ta r n i m o rs k ie j.

(Ciąg dalszy nastąpi)



K U R IER  +  POKRÓTCE +  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE +  OGŁOSZENIA +  POKRÓTCE +  OGŁOSZENIA +  S TR . 7

P IĄ T E K  

20 L U T E G O

D Z lS : Leona  

J U T R O : Eleonory

P O G O D A

Z A C H M U R Z E N IE  duże, 
o k re sam i śn ieg  z  deszczem. 
Tem p. od m in u s  3 do p lus  
1 st.

B A D A  D N I A
U w aga k ierow cy: dy- 

^  żurny  synoptyk P IH M  
ostrzega dziś przed gołole­
dzią, k tóra  w ystąpi na te ­
ren ie całego w ojew ództwa. 
Bądźcie ostrożni! K a w a le r­
ska ' -d a  może skończyć 
się szpitalem !

17.30 (p d ą te k );  P IW N IC A  -  a l . N ie ­
p o d leg ło ś c i 19 -  w ie c z ó r poezja wLet 
n a m s k ie j g. 19; so b o ta : d a n s in g  g. 
20; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  -  W o j. Po-1. 
20 -  im p re z a  „ J a k  p o tra fis z , p c h a j 
się n a  a f is z “  g. 18; sobo ta: d an s in g  
g. 20; P A P IE R N I -  S to łc zyń sk a  134 
-  „25 la t  f ilm u  fa b u la rn e g o  w  P o l­
sce“  g . 19; so b o ta : w ie c z o re k  ta ­
n e c z n y  g. 20.

DYŻURY

TEATRY
¿»O LS K I — „ P o  g ó rac h , po  c h m u ­
ra c h “ g. 19.30 (p ią te k  i  s o b o ta ); 
M U Z Y C Z N Y  -  n ie c z y n n y ;  sobo ta: 
j.D z iś  d o  c ieb ie  p rzy jś ć  n ie  m ogę“  
g. 19; K L U B  Z B M  -  B oh. W -w y  
34 -  w y s tę p y  O p e ry  O b ja zd o w e j z 
W -w y  — „ M a d a m e  B u tt e r f ly ”  g . 19 
{p ią te k  1 so b o ta ).

D E L F IN  (te l. 468-78) „O b c y “  g. 15.30,
18 -  w l.  od la t  16; „B łę d n e  g w ia z ­
d y  W ie lk ie j N ie d ź w ie d z ic y “  g. 20.30
— w ł. od la t  18; so b o ta : „O b c y “  g.
10.30, 13, 16.30, 18, 20.30; „ A d o lf“  g. 
22.45 -  f r .  od  la t  18; K O S M O S  (te l. 
355-02) „ D z ie ń  oczy szc zen ia“  g. 9,
11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 -  p o i. od  
la t  14 (p ią te k  i  s o b o ta ); C O L O S -  
S E U M  (te l. 458-18) „ D w o je  n a  d ro ­
d ze “  g. 11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 -  
U S A  — od la t  16 -  p an o ra m , (p ią ­
t e k  i s o b o ta ); B A Ł T Y K  (te l. 733-35) 
^ W ś n ne tou  i k r ó l n a f ty “  g. 9, 11.15,
13.30, 16, 18.30, 21 -  ju g .-N R F  -
o d  la t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  i  so­
b o ta )  ; w  sobotę o g. 23.15 „ P o ra d ­
n ik  żo natego  m ę ż c z y z n y “  — U S A  — 
p a n o ra m .;  P O L O N IA  (te l. 218-34) 
■„Zniicz o lim p i js k i“  g. 10, 12, 14, 16,
18.15, 20.30 -  p o i. o d  la t  14 (p ią te k  
i  s o b o ta ); P IO N IE R  (te l. 475-02)
r, S k a rb y  se zam u “  g. 10; „ F ila o s y  
p a n n y  T h a m ”  g . 11, 13, 15 —  w ie t ­
n am s k i- od la t  11; „ C h w ila  w s p om ­
n ie ń  1950—52“  g. 17; „ S ta w k a  w ię k ­
s za  n i ż . ż y c ie “  g. 18, 20 — p o i. od  
Łat u ;  „ O p e ra c ja  św . J a n u a ry “  g. 
22 -  f r . - w ł .  od  la t  18 (pdątek i so­
b o ta ) ; M A R S  —  „ P rz e c iw  W ra n g lo -  
w i"  g . 16 — ra d ź . od la t  14 — p a ­
n o ra m .;  „B e n ia m in , c zy li p a m ię tn ik  
c n o tliw e g o  m ło d z ie ń c a “  g. 18, 20 — 
f r .  od la t  18 (p ią te k  i  s o b o ta ); F A ­
L A  -  „ Z ło te  c ie lę“  g . 16, 19.10 -  
ra d ź . od la t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  
a s o b o ta ); E C H O  (K rz e k o w o ) — „P o  
ło w a n ie  n a  m ę żc zy zn ę “  g. 18, 20 — 
f r .  od la t  16 (p ią te k  i  sobota) S Z M A  
R A G D O W E  (Z d ro je )  „ N ie z d o ln y  do  
s łu ż b y  l in io w e j“  g . 17.30 — ra d ź . 
od  la t  11 -  p a n o ra m .;  „ W  p e łn y m  
s ło ń c u “ g. 19.30 -  f r .  od  la t  18; so­
b o ta :  „ N ie z d o ln y  do  s łu żb y  lin io ­
w e j“  g. 17, 19; „ Ś m ie rć  w  a m p u ł­
ce “  g. 21 -  N R D  -  Od la t  14; M E ­
W A  (Z e le c h o w o ) „Wdm/nebou i  A p a -  
n a c z i“ g . 17, 19.40 -  ju g . od la t  U
— p a n o ra m . (p ią te k  i  s o b o ta ) ; 
P R Z Y J A Z N  (D ą b ie ) „ T r z y  d n i W ik ­
to ra  C zerńysz-ew a“  g. 17, 19 -  ra dź. 
o d  la t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  i  so­
b o ta ) ; H U T N IK  (Stole?.yn) „ K o lu m  
n a  T r a ja n a “  g. 17, 19.30 -  ru m . od  
ła t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  i  sobo­
ta )  ; B A J K A  (P o lic e ) „ F a n to m  as 
c o n tra  S c o tlan d  Y a r d “ g. 17, 19 -  
f r .  od la t  16 — p a n o ra m .;  sobo ta:
s, k r o n ik a  ro d z in n a “  g. 17, 19 -  w l. 
od  la t  14; S Y R E N K A  (Ja s ie n ica )

P a ź d z ie r n ik “  g. 17 -  rad-z. od  la t  
14; „ P o m y łk a  szp iega“  g. 19 -  rade. 
od  la t  14 -  p a n o ra m , (s o b o ta ) ; B IA  
Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  „ S k o k “  g.
19 -  poi. od la t  16 (s o b o ta ); W E ­
N U S  (G o le n ió w ) „ K o p c iu s z e k  w  po- 
brzasku“ f r . od  la t  16 (p ią te k  i  so­
b o ta ) ;  D A R  (S ta rg a rd ) „ R u d o b ro ­
d y “  g. 17 — ja p . od  la t  16; sobo ta:

K le o p a tra “  g. 17, 20.30 — U S A  — 
od  la t  14 -  p a n o ra m .;  P A N O R A ­
M A  (S ta rg a rd ) „S zó s ty  lip c a ”  —  

. ra d e . od  la t  14 -  p a n o ra m , (p ią ­
t e k  i s o b o ta ); W IS Ł A  (G o le n ió w )

T y lk o  u m a r ły  o d p o w ie “  p o i. od la t  
16 (ip iątek 1 s o b o ta ); G R Y F  (G ry ­
f in o )  „ Z b ro d n ia rz , k t ó r y  u k ra d ł  
zb ro d n ię “  p o i. od  la t  16 (p ią te k  i 
s o b o ta ) ; R O B O T N IK  (P y rz y c e )  
„ W ie c z n y  k a le n d a rz “  b u łg . od lat 
16; so b o ta : „ O te llo  z  p ro w in c ji“  
w ę g . od  la t  14.

S Z P IT A L E
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
W o jc ie c h a  7; W E W N . -  A rk o ń s k a ;  
C H IR . — P io t ra  S k a rg i;  P O Ł O Ż ­
N IC T W O  — P o m o rz a n y ;  P O R A D ­
N IE :  D Z IE C IĘ C A  — u l. W o jc ie ­
ch a  7 -  g. 19 -7 ; O G Ó L N A  -  Jedn . 
N a ro d o w e j 12 -  c a łą  d o b ę; S T O ­
M A T O L O G IC Z N A  -  a l .  P ia s tó w  1 -  
g. 2 0 -8 ;  P R Z Y C H O D N IE  S K Ó R N O -  
W E N E R O L O G IC Z N E  -  u l. H . Poboż  
neg o  14 -  g. 8 -1 7 , aL M . B u c zk a  
40/42 -  g. 8 -17  1 19 -7, u l. W . P o la  
6 -  g. 8-16, u l.  K a p ita ń s k a  -  g 
6-15, a l. W o j. P o ls k ieg o  101 -  g. 
8—17, uL B a ta lio n ó w  C h ło p s k ic h  76 
-  g . 10-18.
S O B O T A
K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  U -  
n ii L u b e ls k ie j: W E W N . — U n i i  L u ­
b e ls k ie j:  C H IR . -  I I  P o m o rz a n y ;  
P O Ł O Ż N IC T W O  -  P io tra  S k a rg i;  
(p o ra d n ie  te  s a m e  co w  p ią te k ) .  
A P T E K I
N R  1 {d o d a tk o w o  o d tru tk i i  t le n ) -  
J a g ie llo ń s k a  I6 a  — te l. 371-65. N R  
34 — D u b o is  1 — te l. 82-41; N R  3 — 
a l. P ia s tó w  60 — te l. 465-17; 
P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K  
N r  11 -  D ą b ie , N r  12 — P o d  ju c h y  f 
N r  62 -  Z d ro je .

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

14.25 i 15 P o lite c h n ik a  T V .  16.40 
D z ie n n ik  T V .  16.50 „ A u la “ . 17.50 
„ S e jm ik  w  ro k u  ju b ile u s z o w y m “ . 
18.05 „ N ie  ty lk o  d la  p a ń “ . 18.25 M a ­
g a zy n  te c h n ic zn y . 18.55 „ G ra m y  o 
te le w iz o r“ . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.30 T e a tr  T V  „ P ra ­
w ie  k o m e d ia “ . 21.45 „ F ik c ja  1 rze ­
czy w is toś ć“ . 22.05 R o zm o w y  o ks iąż  
k a c h . 22.20 D z ie n n ik  T V .  22.35 K ro ­
n ik a  F IS . 23 i  23.35 P o lite c h n ik a  T V .  
S O B O T A

9.20 F ilm  ru m . „ F lim  z  c za ru ją c ą  
d z ie w c zy n ą “ . 10.55 G e o g ra fia  d la  k l .  
V . 12.10 T V  k u rs  ro ln ic z y . 12.45 N a u  
k a  o  c z ło w ie k u  d la  k l .  V I I I .  13.20 
M is trz o s tw a  ś w ia ta  F IS . 16.05 „ W i­
t ry n a  k s ię g a rs k a “ . 16.20 K ro n ik a  
szc zec iń s ka . 16.40 D z ie n n ik  T V .  16.50 
T e a tr  M ło d e g o  W id z a  „ G n ie w k o ,  
s y n  ry b a k a “ . 17.40 „ S p o tk a n ia  z  
p rz y ro d ą “ . 18.05 Z  te k i fo lk lo ry s ty c z  
n e j .  18.25 „T e le -e c h o “ . 19.20 D o b ra ­
n o c . 19.30 „ M o n ito r” , 20.20 P ro g ra m  
r o z ry w k o w y  „ Z  w iz y tą  u  W a s “ , 
21.30 D z ie n n ik  T V .  21.50 K r o n ik a  
F IS . 22.10 F ilm  f r .  ,.K o m is a rz  p ro ­
w a d z i ś le d z tw o “ .
P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.55 W id o w is k o  d la  d z 'e c i. 16.33 
S p o tk a n ie  w  B e r l in ie . 16 .M a g a z y n  
m o to ry z a c y jn y “ . 16.25 „J a o o ń s k a  eks  
p e d y c ja  w  K a ra k o ru m “ . 17.25 W i­
d o w is k o  d la  m ło d z ie ży . 17.55 W ia ­
d o m ośc i. 18 S p a r ta k ia d a  m ło d z ie żo ­
w a . 18.40 G im n a s ty k a . 13.55 P o zd ro ­
w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19 S p o tk a n ie  
w  R osbocku. 19.30 K ro n ik a . 20 „ N ie  
b ies k i  k o n ty n e n t“ .
S O B O T A

8.50 G im n a s ty k a . 9 P o lite c h n ik a  
T V . 9.30 K ro n ik a . 10.05 F ilm  „B ia ła  
k a ra w a n a “ . 11.25 T e la re k la m a . 11.50 
W ido-w isko  d la  d z ie c i. 13.20 P o lite c h  
n ik a  T V .  14.05 L e k c ja  j .  ra s . 14.30 
M is trz o s tw a  F IS . 15.45 W iad o m o śc i. 
16.50 W id o w is k o  d la  m lodz>eży . ‘ 7.45 
W iad o m o śc i. 17.50 S o o rt. 13.5C P o ­
z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19 T e le -  
re k la m a . 19.30 K ro n ik a . 23 P ro g ra m  
ro z ry w k o w y . 21.40 K ro n ik a . 22 F ilm  
f r .  „ K im  p a n  je s t, d r  Sorge?“ .

RADIO
P R O G R A M  I
16.05 „ A lfa  i O m e g a“ . 16.30 P io s e n k i  
z d e d y k a c ją . 17 „ H a s ło : Z M W “ . 18.05 
M a g a z y n  m u z y k i m ło d z ie żo w e j. 19.15

P o ra d n ik  ra d io  -d te le a m a to ra . 19.20 
M o to -s p ra w y . 19.30 K o n c e r t  życzeń .
20.25 K o n tra s ty  n a s tro ju  i  ry tm u .
21 Z e  w s i i  o  w s i. 21.15 T ra n s k ry p ­
c je  p o lsk ic h  p iosenek . 21.25 „5 m i­
n u t o w y c h o w a n iu “ . 21.30 Zespół 
„9“ . 22 M a g a z y n  s tu d en c k i. 23.10
„ O  co tu  c h o d z i“ . 23.15 P o  ra z  
p ie rw s z y  n a  a n te n ie .
P R O G R A M  H

14.45 „ B łę k itn a  s z ta fe ta “ . 15.25 
s ,K a rn a w a ł“  R . S c h u m an n a . 16.05 Ra  
d io re k la m a . 16.15 „W  po rtach  i  na  
m o rza c h  ś w ia ta “ . 16.35 M u z y k a  k ra  
jó w  n a d b a łty c k ic h . 17 P A W . 17.15 
S p ra w y  do  za ła tw ie n ia . 17.25 Szcze­
c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.20 „S o n d a “ .
19.15 L e k c ja  J. a.ng. 19.30 F e s tiw a l 
P io s e n k i M u z y k i W spó łczesne j. 20.10 
D y s k u s ja  lite ra c k a . 20.30 D . c. k o n ­
c e rtu . 21.20 M u z y k a  ro z ry w k o w a . 
23.10 D ź w ię k o w e  w y d a n ie  m ie sięc z­
n ik a  „ J a z z “ . 23.40 K s ię życ o w e m e­
lo d ie . 0.05-3 P ro g ra m  n o cn y . 
P R O G R A M  U l

17.05 „Q u o d lib e t“ . 17.30 ^ Z ie lo n o ­
o k i p o tw ó r“ . 17.40 S alon  m u z y k i  
m e c h a n ic z n e j. 18 Ekspresem  przez  
ś w ia t. 18 05 „ H is to r ia  o  w ro c ła w ­
s k im  s tra ż n ik u , tu re c k ie j b ra n c e  i  
le k a rz u  a ra b iś c ie “ . 18.25 Z  naszej 
ta ś m o te k i. 19 „Z w y c ię s tw o ” . 19.30 
„O d  p ry m k i do  a ra n ż a c ji“ . 19.35 
M in i- m a x  20.05 „ K a w a  -  ra z“ . 20.20 
„ S a ła tk a  po  w ło s k u “ . 20.45 B a je c z k a  
u lt ra k ró tk a . 20.55 U ch e m  s łon ia .
21.15 „ L a w in a “ . 21.25 M u zy c zn e  po­
je d y n k i .  21.50 O p e ra  ty g o d n ia . 22 
F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia zd a  7 w ie ­
czo ró w . 22.15 Ja zz. 23.05 T y lk o  d la  
m e lo m a n ó w .
S Z C Z E C IN  — U K F

16.05 S y lw e tk i lu d z i m o rza . 16.15 
I lu s tr a c y jn a  m u z y k a  f ilm o w a . 16.40 
O p o w ia d a n ia  J . P ach lo w sk ieg o . 
S O B O T A
P R O G R A M  I

7.20 S p o rto w c y  w ie js c y  n a  sta rt.
7.35 S o liśc i w  re p e rtu a rze  p o p u la r­
n y m . 8.10 „ D z ie ń  d o b ry , tu  red. 
sp o łe czn a“ . 8.15 M o za ik a  m u zy c zn a . 
8.44 K o n c e r t  życ zeń . 9 „ U c z y m y  się  
śp ie w a ć “  d la  k l. I I I - I V .  9.20 M e lo ­
d ie  k o m p o z y to ró w  p o lsk ic h . 10.05 
„N o c e  i  d n ie “ . 10.25 A rie  o p erow e. 
11 „S zc zerze  o tru d n y c h  s p ra w a c h “ . 
11.20 G ra  o rk . m andolinis»tów. 11.49 
„R o d z ic e  a d z ie c k o “ . 12.25 K o n c e r t  
z  p o lo n eze m . 12.45 R o ln ic zy  k w a ­
d ra n s . 13 S łuc h o w is ko  „ Z ło ta  stu ­
d z ie n k a “ . 13.25 Z  różnych  R e p u b lik  
Z S R R . 13.40 „ W ię c e j, le p ie j, ta n ie j“ . 
14 „ C z y  znas z tę ks iążkę?“ . 14.30 
T ra n s m is ja  z m is trzos tw  F IS . 15.05 
„ B łę k itn a  s z ta fe ta “ . 15.50 D la  d ziec i 
„ D z ie w c z y n a  i  chłotpak“ . 16.05 P io­
s e n k a  ra d z ie c k a . 16.30 „ L a u r  d la  
z w y c ię z c y “ . 18.05 L is ta p rze b o jó w  
S tu d ia  R y tm . 19.16 „ S p e c ja liz a c ja “ . 
19.30 W ę d ró w k i m u zyczne po  k r a ju .
20.25 P io s e n k i żo łn ie rsk ie . 21 P o d ­
w ie c z o re k  p r z y  m ik ro fo n ie . 22.30 
P rz e b o je  d a w n ie j i  dziś.
P R O G R A M  I I

7.17 In fo rm a c je  n a dz ie ń  d o b ry . 
7.50 M a g a z y n  p o ra n n y . 8.35 „ W ie c z ­
n ie  ż y w y “ . 9 M u z y k a  p o p u la rn a .
9.35 „ K o n c e r t  z im ie n ie m “ . 10.10 W e  
sołe w p ra w k i .  10.25 M a g a z y n  Lite­
ra c k i. 11.25 K o n c e r t  c h o p in o w s k i. 
12.27 R a d io re k la m a . 12.50 K o n c e r t  ży  
ezeń . 13.40 „O d w ró c o n a  k a r ta “ . 14.05 
M u z y k a . 14.30 „ M a ły  re la k s “ . 14.45 
„ B łę k itn a  s z ta fe ta “ . 15 A m a to rs k ie  
zes p o ły  p rzed  m ik ro fo n e m . 15.25 
C z y ta m y  „ R u c h  M u zy c zn y ” , 15.50 O 
c zy m  p isze p ra s a  lite rac ka ?  16.05 
„ M o rz e  w  m u zy c e “ . 16.30 G a w ęd a . 
16.40 „ Z iz i  J e a n m a ire “ . 17 P A W .
17.15 „ J a c y  o n i będą“ . 17.25 „ C z w a r  
t a  z m ia n a “ . 18.10 F elie to n  J. M i­
ch a ls k ie g o . 18.20 W id n o k rą g . 19.15 
L e k c ja  j .  f ra n c . 19.31 „ M a ty s ia k o ­
w ie “ . 20.01 R e c ita l tyg o d n ia . 20.29 
„ S a m o  ż y c ie “ . 20.39 „L a ty n o s i śp ie­
w a ją “ . 21.09 P rze g lą d  f ilm o w y . 21.24 
M e lo d ie  tan ec zn e . 22.45 R a d io k a b a -  
re t. 0.05—3 P ro g ra m  n o cn y  ( I  p r .) .  
P R O G R A M  I I I

17.05 M is trz o w ie  p io se n k i k la s y c z ­
n e j .  17.30 „Z ie lo n o o k i p o tw ó r“ . 17.40 
P io s e n k i z  „w ło s kieg o  b u ta “ . 18 
E k sp re se m  p rze z  św iat. 18.05 „ N a  
co d z ie ń  i  od  św ię ta “ . 18.20 R ad io ­
w e  stu d io  p io s e n k i. 19 „ N a o k o ło  
ś w ia ta “ . 19.15 K lu b  G ra ją ce go  K rą ż ­
k a . 19.55 K a b a re c ik  je dne go  a k to ­
ra . 20.25 M e lo d ie  z  m ałego e k ra n u .  
20.45 Z aw sze  w  sobotę. 21.05 K lu b  
G ra ją c e g o  K rą ż k a . 21.20 K rasno -ludk  
są n a  św iec ie . 21.50 O pera ty g o d ira
22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w iazd a  7 w ie ­
c zo ró w . 22.15 „Z w y c ię s tw o “ . 22.45 
„ W e ź  p an  s ie k ie rk ę “ . 23.05 S p o tk a ­
n ia  z  D a lid ą .

Miejska Komenda Straży Pożarnych
W  S Z C Z E C IN IE

zaw iadam ia , że z  dniem  21. I I .  1970 r. zm ien iony zostaje  

num er telefonu alarm ow ego Sbraży P ożarnej d la  D zie ln icy  

S zczecin-Dąbie z  num eru 32-115 na  num er 62-222

509-K

N A U K A

U D Z IE L Ę  k o re p e ty c ji:  
ch e m ia . T e l . 287-93.

1476-G
K O R E P E T Y C J I z m a te ­
m a ty k i u d z ie la m . T e l. 
268-13, godz. 8-10.

1433-G
W P IS Y  n a zaoczne (k o ­
re sp o n d en cy jn e ) k u rs y :  
k re ś le ń  b u d o w la n y c h , 
m a s zy n o w y c h , k o s z to ry ­
s o w a n ia  i  in w e s ty c ji

p rz y jm u je , szczegóło­
w y c h  in fo rm a c ji  p is em ­
n y c h  u d z ie la  „ W ie d z a ” , 
K r a k ó w , W e s te rp la tte  11 

477-K

N IE R U C H O M O Ś C I

O D S T Ą P IĘ  d z ia łk ę  b u ­
d o w la n ą  n a  P ogodn ie  
w ra z  z  w y b u d o w a n y m i  
fu n d a m e n ta m i pod ’ b u ­
d y n e k  b liź n ia c z y . T e ł. 
242-20. 1539-G

L O K A L  w  śródm ieściu , 
33 m  k w ., ze stry ch e m  
(osobny b u d y n e k ), s i ła  
w o d a , k a n a liza c ja , n a d a  
ją c e  się na k a ż d ą  b ra n ­
żę  usługow ą odstąp ię . 
O fe r ty  B iu ro  O głoszeń  
Szczec in  . pod 1451. 

P R A C A
O P IE K U N K A  do  d z ie c ­
k a  po trzeb n a. Je d n . N a  
ro d o w ej 18/27, te l. 245-86 

1609-0

M A T R Y M O N IA L N E

N A J W IĘ C E J  o fe r t  posia  
d a  p ry w a tn e  B iu ro  M a ­
try m o n ia ln e  „ S y re n k a ” , 
W a rs za w a , E le k to ra ln a
11. In fo rm a c je  10 zł
z n a c z k a m i. 228-K

K U P N O

B O J L E R  ła z ie n k o w y  k u  
p ię . T e l .  207-28. 1450-G

S P R Z E D A 2

T A P C Z A N , 2 fo te le , m a g  
n e to fo n  s p rz e d a m . Szcze  
c in -P o m o  rż a n y , u l. Leg  
n io k a  24/3 1603-G
W Ó Z E K  no w o cze sn y , u -  
n iw e rs a ln y  sprzedam . 
R y n k o w a  33/2 p o  godz. 
16. 1436-G
A K O R D E O N  w ło s k i „So  
p ra n i”  o ra z  p ia n in o  
k rz y ż o w e  „ V o lk e n h a u -  
e r” sp rze d a m . Ł o k ie t ­
k a  8/6. 1442-G
P E K IŃ C Z Y K I d o  sp rze ­
d a n ia . P a rk o w a  65/6.

1445-G
T A N IO  sp rze d am  k o m ­
p le t  m e b li s y p ia ln y c h  
( ja s n y , n o w o cze sn y ) i 
2 fo te le  sp rze d a m . Szcze 
c in , u l.  J a n ic k ie g o  10 6.

1460-G

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo -
w e , sa m o d zie ln e  za m ie ­
n ię  n a  2 -p o k o jo w e  ró w ­
n o rzęd n e , n a jc h ę tn ie j na  
P og o d n ie  lu b  w  śród m ie  
ściu. P a r te r  i  o f ic y n a  
w y k lu c zo n e . K o z io ro w -  
skiego 32/5 (ró g  M ic k ie ­
w ic za ) po  godz. 16.

1578-G
O D N A J M Ę  p o k ó j 2 p a ­
n o m . R o se nbergów  84.

1430-G
3 -P O K O J O W E  m ie s z k a ­
n ie  za m ie n ię  n a  2 m iesz  
k a n ia  1 -p o k o jo w e  z 
k u c h n ią . W iad o m o ść :  
M a łk o w s k ie g o  2/8.

1434-G
2 K A W A L E R K I z  C.O.
za m ie n ię  na d u ż y  po kó j 
z k u c h n ia  lu b  2 z ku c h  
n ią , m o e ą  b y ć  piece, 
u l. F r .  G ila  4/5, t r a m ­
w a j l in i i  „3” , W a w rzy s z  
ko . 1440-G
M IE S Z K A N IE  Spółdziel 
cze M -3  w  S ta rg a rd z ie  
z a m ie n ię  n a  k a w a le rk ę  
w  S zczec in ie . O fe rty  
B iu ro  O głoszeń Szczecin  
pod 1443.
3 P O K O J E , 72 m  k w ., z 
w y g o d a m i, I I I  p ., p iece, 
p iw n ic a  n a d a ją c a  się na  
p u n k t  u s łu g o w y  z a m ie ­
n ię  n a d u ż y  p o k ó j z 
w y g o d a m i lu b  2 m a łe , 
n o w e b u d o w n ic tw o , cen  
t ru m  lu b  n a P o g o d n ie . 
T e l .  351-18 o d  godz. 15.

1448-G
N A U C Z Y C IE L K A  poszu  
k u je  p o k o ju . T e l .  709-06 

1452-G
P O K Ó J  o d n a jm ę  m łode  
m u , k u ltu ra ln e m u  pan u . 
M o d rze w s k ie g o  18/2.

1458-G
M IE S .Z K A N IE  2 -p o ko jo -  
w e  z k u c h n ią , m o ż li­
w ość h o d o w li za m ie n ię  
n a  3 p o k o je  z  c e n tra l­
n y m  i  ła z ie n k ą , n a jch ęt  
n ie j w  ś ród m ieś ciu . 
S zczecin—K rz e k o w o , u l. 
P szenna 41/3. 1457-G
S T U D E N T K A  p o szu k u je  
p o k o ju  z c .o . T e l .  229-23 
proszę d zw o n ić  od godz.
12. 1461-G
2 P O K O J E  z  k u c h n ią  za  
m ie n ię  n a  M -3 . G u m ie ń  
ce, u l. P iń s k a  8/3. ,

1464-G

Z G U B Y

Z G U B IO N O  p ie c zą tk ę  o 
treś c i: „ R e jo n o w y  D o ­
z ó r  T e c h n ic zn y  w  Szcze  
c in ie , R zec zo zna w c a  m g r  
in ż . A .  B o b e c k i”  .

145-G

17 lu te g o  1970 r .  po  d łu g ic h  i  c ię ż ­
k ic h  c ie rp n ia c h  z m a r ł w  w ie k u  

la t  45

ś.tP.

Marian Komorkiewicz
N a ju koch a ńszy  m ąż, n a jd ro ższy  oj­
ciec. E k s p o rta c ja  z w ło k  na  C m en­
ta rz  C e n tra ln y  z  kośc io ła  Z b a w ic ie la  
n a s tą p i 20. I I .  1970 r. o  godz. 12.30 
o czym  z a w ia d a m ia ją  w  g łę b o k ie j 

ża łob ie

Ż O N A  Z  D Z IE Ć M I I  R O D Z IN Ą

1625-G

17 lu teg o  1970 r. z m a rła  po d łu g ic h  
i  c ię żk ich  c ie rp ie n ia c h  p rzeżyw szy 

la t  79

Jadwiga Maciejewska
z d. K araśkiew icz

D łu g o le tn ia  dz ia łaczka  p o lo n ijn a . 
Pogrzeb  odbędzie  się 21. I I .  1970 r. 
o godz. 12.45 na  C m en ta rzu  Cen­

tra ln y m ,

o czym  z a w ia d a m ia  pogrążona 
w  sm u tk u

R O D Z IN A

16 lu te g o  1970 r. z m a r ł n ag le  d łu g o ­
le tn i ce n io n y  p ra c o w n ik  O ddzia łu  
R e ionow ego  P U P iK  „R u c h ”  w  Szcze­

c in ie

Jan Kasela
W yrazy  głębokiego współczucia 

Rodzinie

s k ła d a ją

D yrekcja , Rada Zakładow a  
i  współpracownicy.

Przetną
W o je w ó d z k ie  P rze d s ięb io rs tw o  T e k s ty ln o -O d z ie ­
żo w e , Szczec in , u l. T k a c k a  19/22. ogłasza p rze ­
ta rg  n ie o g ra n ic zo n y  n a  re m o n t s k le p ów  n r  227 
ł  237 p rz y  a l. W y z w o le n ia  5 -7 . Ś lep e  k o s zto ry sy  
i  b liżs ze  in fo rm a c je  m o żn a  o trzy m a ć  w  D z ia le  
In w e s ty c ji i R e m o n tó w . K o m is y jn e  o tw a rc ie  o -  
f e r t  n as tą p i 26.11.1970 r .  o  godz. 10 D o  u d z ia łu  
w  p rze ta rg u  zap ra sza się p rzed s ię b io rs tw a  p ań ­
s tw o w e , sp ó łd z ie lc ze  o ra z  osoby p ry w a tn e  po ­
s ia d a ją c e  n ie zbę d n e  u p ra w n ie n ia . Z as trzeg a się  
p ra w o  dow o ln eg o  w y b o ru  o fe re n ta  b e z  p o d an ia  
u za s a d n ie n ia . 585-K

U C Z E Ń  Z S B O  B o g us ła w  Z G U B IO N O  p o rtm o n e t-  
Z b o ro w s k i z g u b ił p rz e - k ę  b eżo w ą z p ie n ięd z-  
p u stkę  s to czn iow ą s ta lą  m i. Z n a la zc ę  p roszę o 

1435-G z w ro t :  te l. 470-72. 
M A R E K  M a z u rk ie w ic z  14G2-G
zg ła sza za g u b ie n ie  p rze  Z G U B IO N O  p rze p u s tk ę  
p u s tk i s to c zn io w e j. s to czn iow ą  na n a zw is k o

1447-G J e rz y  J a b ło ń s k i. 1466-G

[■PPR -  W o j. P o l. 66 -  f i lm  „S lo ń -  
;e obcego niefba“  g. 18, 20 — ju g . 
id la t  16 (p ią te k  i  s o b o ta ) ; B U D Ó W  
.A N Y C H  -  B o h . W -w y  34 -  w y ­
l i  ad  „ F ilo z o f ia  m a rk s is to w s k a “  g.

W Y D A W C A :  S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A “  w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S zczec in , p l H o łd u  P ru s k ie g o  8‘ , I ń i r t ^ T F L E -
w  sk ła d z ie :  Z . C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y );  A . K i ln a r  (z -c a  re d . n a c z e ln e g o ), T .  R e k . M . S z y m c z y k  (s e k r . re d a k c ji)  L  W ię c k o w s k a  i E  W tu s zy ń s k i T E L E
F O N Y :  c e n tra la  430-21; s e k re ta r ia t  re d . n ac zelnego  457-41; zas tępca re d a k to ra  nac ze lne g o  478-21; s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21; s e k r e ta r ia t  430~3* o ^ ^ a i f k n’n R v ł 2 « M 8
s k l 462-35: d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  37-950; d z ia ł łą czn o śc i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  god:zim ę 6) 240-28. d alert>pis> . £
P re n u m e ra tę  n a  k r a j  p rz y jm u ją  u rz ę d y  po czto w e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i d e le g a tu ry  „ R u c h * . M o żn a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  ^ o n to  F K D  F r̂ẑ s u-
b ło rs tw o  U p o w s ze c h n ie n ia  P ra s y  3 K s ią ż k i „ R u c h “  w  S zczec in ie , a l . N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do 1» d n ia  0  ,  „  m  K
m e ra ty . C ena p re n u m e ra ty :  k w a r ta ln ie  -  38.50 z ł ;  p ó łro czn ie  -  77 z ł ;  ro c zn ie  -  154 z ł. P re n u m e ra tę  n a  za g ra n ic ę , k tó ra  je s t o  40 Proc- ”  / T a r t  G ra f  7 -1
p o rtażu  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h “ , W a rs za w a , u l. W ro n ia  23. T e l .  20-46-88, ko n to  P K O  N r  1-6-100024. D r u k .  Szczec. ż a r t  G ra f  Z
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KURIEREM 
PO MIEŚCIE

P R Z Y G O T O W A N IA

♦  N a  O d rze  ł  R e g a lic y  w  
o k re s ie  z .m y  c u m u ją  b a rk i  
rze czn e  W o sta tn ic h  d n iac h  za 
o b s e rw o w a liś m y  je d n a k  p ie rw  
sze o b ja w y  p rz y g o to w y w a n ia ' 
b a re k  do now ego sezonu że­
g lu gow ego . W ie le  załóg  rozpo­
częło  p rac e  p o rzą d k o w e  : n a ­
p raw cze . W id o m y  to  znak-, że 
w io s n a  p o w o li z b liża  się a b a t  
k i  n ie b a w e m  w y ru s za  w  re js y  
po O d rze .

D L A C Z E G O ?

♦  W ie lu  C z y te ln ik ó w  sygna­
liz u je  n a m  fa k t  b ra s u  w  sk le  
p ach  b a te r y je k  do ra d io w y c h  
a p a ra tó w  tra n zy s to ro w y c h . Coś 
z ty m  za o p a trze n ie m  n ie  je s t  
w  p o rzą d k u . W id o c zn ie  d ec yd u  
je  tu  p ra w o  s e r ii . J a k  są b a ­
te r ie  p ła s k ie , to  n ie  m a  o k rą g  
ły c h  iibd.

P O R Z Ą D K I

♦  W c z o ra j z a o b s e rw o w a liś m y  
k i lk a  p rz y k ła d ó w , k tó re  św iad  
czą o trosce gosp o d arzy  do­
m ów - o b ezp ie cze ń stw o  p rze­
ch o d n ió w . N a  u l. W ie lk ie j i aL 
M a r ia n a  B u czk a  p rzys tąp io n o  
do  oczy szc zan ia  ry n ie n  z lodu  
i  n a g ro m a d zo ne g o  śn iegu . P rz y  
c zy n i się to do  ła tw ie js ze g o  
s p ły w u  w o d y  z bopnieiąeęgo  
śniegu zg ro m ad zo n e go  na d a­
chach. W res zc ie  z n ik n ie  n ie ­
bezp ie cze ń stw o  s p a d an ia  sopli 
lo d o w y c h  n a  g ło w y  p rzechod­
n ió w .

K O S M E T Y K A  D R Z E W

♦  W zd łuż  a l. N iep od leg łośc i 
p rz y s tą p io n o  do  o b c in a n ia  ga­
łę z i d rz e w . P ra c o w n ic y  Z7.M  
u s u w a ją  s ta re  g a łę z ie  a część 
z n ic h  p rz y c in a ją . K o s m e ty k a  
ta  m a ta k ż e  na celu p rzy g o ­
to w a n ie  m ie js ca  do  za k ła d a n ia  
siec i t ra k c y jn e j d la  l in i i  t ra m ­
w a jo w e j.  (Z)

Pokłosie „godzin szczerości”

« 1  PILNIE POSZUKIWANE

N o ta tn ik
s s c s o e i ń s k i

W  U B IE G Ł Y M  T Y G O D N IU  podczas kolejnych „godzin szcze­
rości” na cenzurowanym  znalazły  się usługi świadczone m ie­
szkańcom naszego m iasta przez instytucje państwowe, spółdziel­
czość i rzem ieślników  pryw atnych . Niejako „przy o kazji” spo­
ro skarg zgłosili nasi czytelnicy na jakość gazu. Zagadnienie to 
potraktow aliśm y oddzielnie ze względu na jego wagę. Dziś na­
tomiast zajm iem y się sprawą usług, a właściw ie ich kom plek­
sowego w ykonyw ania.

W IE L U  C Z Y T E L N IK Ó W  te­
le fon ow a ło  podczas „g o d z in ” , 
d o p y tu ją c  się o za k ład  lu b  rze­
m ieś ln ika , k tó ry  s o lid n ie  i ta ­
n io  w yko na  k ilk a  d ro bn ych  
p ra c  w  dom u. N a  p rz y k ła d  u - 
szcze ln i k ra n y  w odociągow e, 
przeczyści p ie c y k  gazowy, w y ­
m ie n i w  ty m  p iecyku  zużytą  
m em branę , n ie  żąda jąc p rzy  
ty m  k ilku se tz ło to w e go  w y n a ­
grodzenia.

W  P U N K C IE  u s łu g o w y m  Z a k ła ­
d ó w  P rze m y s łu  T e re n o w e g o  p rzy  
u l. K rzyw ou s te g o  za  w y k o n a n ie  b la  
tu  do s to lik a  pod te le w iz o r  żą d a ­
no  od k lie n ta  800 z ł podczas, gdy  
ca ły  s to lik  ko s ztu je  w  s k le p ie  n ie ­
w ie le  w ię c e j. W  p u n k c ie  p ra ln ic zy m  
„ P ra k ty c z n a  p a n i“  N r  8 p rzy  al, 
W y zw o le n ia  p rz y jm u je  się do  p ra ­
n ia  ty lk o  b ie lizn ę  pośc ie low ą i  rę c z ­
n ik i,  a  np . z b ru d n y m i ko s zu lam i 
trze b a  szukać in n e g o  z a k ła d u . Pan i 
M a r ia  K . k u p iła  w  s k le p ie  „E ld o -  
m u ”  b o jle r  do g rza n ia  w o d y  i po 
szła szukać rze m ie ś ln ik a , k tó r y  b y  
go za in s ta lo w a ł, p o n ie w a ż  „E ld o m “  
n ie  w y k o n u je  ta k ic h  usług , a  ekspe  
d ie n tk a  w  s k le p ie  n ie  p o tra f iła  

ka za ć  odpow ied n ie g o  fac ho w ca .

♦  K O L E J N E  z a ję c ia  S tu d iu m  W ie  
d zy  o A fry c e  o d będą się w s a li p r  
je k c y jn e j W D K  w  Z a m k u , dziś, c 
godz. 19.30. W y k ła d  p t. „ R o la  A f r y ­
k i  w  h a n d lu  ś w ia to w y m  i je j  k o n ­
t a k ty  z P o ls k ą “  w y g ło s i m g r  R o­
m a n  G liń s k i. W stęp  w o ln y .

♦  K O R E S P O N D E N C Y J N Y  K lu b  
P io s e n k i p rz y  K lu b ie  „P od  6 - tk ą “ 
w  Z d u n o w ie  za w ia d a m ia , t e  aziś , 
o godz. 19.30, o d b ęd z ie  się z a k o ń ­
cze n ie  P le b is c y tu  P io s e n k i do lis ty  
17 R o zg łośn i P o ls k ieg o  R a d ia  na  
m ie s iąc  lu ty .

♦  K L U B  „ P iw n ic a “  zap ra sza  d z i*  
n a  k o le jn y  „ P ią te k  te a tra ln y “ , po 
ś w ięc o n y  W ie tn a m o w i, pt. „ J a c y  on i 
b y l i ,  ja c y  są“ . P o c zą te k  o godz. 19.

♦  S P O T K A N IE  z  c y k lu  „ A u to r— 
k r y t y k “  o d b ęd z ie  się dziś, o  godz 
19, w  K lu b ie  „13 M u z “ . Tw ó rc zoś ć  
J a n a  P a p u g i o m ó w i T ad e u sz  G r a ­
b o w s k i, a sp o tka n ie  o ooro  w a d z i 
m g r E ra z m  K u ź m a . W stęp  w o ln y .

♦  K O N C E R T  fo r te p ia n o w y  od b ę­
d z ie  się w  K lu b ie  M P iK  „ R u c h “  
ju t ro , w  sobotę o godz. 18. W y k o ­
n a w c ą  k o n c e rtu  b ęd z ie  L u d m ira  
G ru s zczy ń sk a . S łow o  w ią żą c e  Z b ig ­
n ie w  P a w lic k i. Im p re z a  p o łączona  
b ęd z ie  ze  sp rze d ażą  p ły t  z  n a g ra ­
n ia m i u tw o ró w  C h o p in a . W stęp  w o l­
n y .

Zakład Doskonalenia Zawodowego

F A C H O W C Y
dla przedsiębiorstw
Z A K Ł A D  D O S K O N A L E N IA  

Z A W O D O W E G O  z a jm u je  się 
ksz ta łcen ie m  fach o w ców  d la  
p rz e d s ię b io rs tw  Szczecińskiego. 
W  m in io n y m  ro k u  1969 zorga­
n iz o w a ł on aż 385 ró żn o ro d nych  
ku rs ó w , na k tó ry c h  p rzeszko lo ­
no  n ieb a ga te lną  liczb ę  ponad 
12 490 osób. Znaczną  część 
o w y c h  k u rs ó w  u ru ch o m io n o  na 
z lecen ie  za k ła d ó w  p ra cy , in s ty -

K r o n i k  ta
M JtJtggB otS kabw tJ

D O  S Z P IT A L A  k lin ic zn e g o  p rzy  
«1. U n ii  L u b e ls k ie j p rzy w ie z io n o  
w c z o ra j d w ie  16 -le tn ie  ucze n n iee  z 
P o lic , k tó re  —  z  p rz y c z y n  n a  ra z ie  
n ie  u s ta lo n y c h  — ta rg n ę ły  się n a ży  
c le . D z ie w c zę ta  z ja d ły  w ię k s zą  ilość  
ta b le te k  ró żn y c h  le k ó w  i  p o p iły  je ...  
s ilu x e m . P ie rw s ze j p o m o cy  u d z ie lo ­
n o  n ie do s z ły m  sa m o b ó jc zy n io m  w  
a m b u la to r iu m  p o g oto w ia , g d z ie  w y ­
p łu k a n o  im  żo łą d k i.

W  S K Ł A D N IC Y  z ło m u  p rz y  u l. Po  
m o rs k ie j zo s ta ł p rzy g n ie c io n y  p ó łto -  
ra to n o w y m  c ię ża re m  je d e n  z ro b o tn i 
k ó w , 39 -le tn i A d a m  G . L e k a rz  po ­
g o to w ia  s tw ie rd z ił z ła m a n ie  k i lk u  
że b e r i  in n e , p o w a żn e  o b raże n ia . 
R a n n e g o  s k ie ro w a n o  do I I I  k l in ik i  
c h iru rg ic z n e j P A M .

N A  T R A S IE  C y e h ry  — D a rg o -  
m y ś l p o w . D ęb n o , ro z b ił się o d rze ­
w o  sam ochód m - k i  „ N y s a ”  n r  re j. 
M B  1816, w łasność Z a k ła d ó w  D rze w  
n y c h  w  D ęb n ie . K ie ro w c a  zb ieg ł, po 
zo s ta w ia ją c  ro z b ity  w ó z . M il ic ja  u -  
s ta liła , iż  s p ra w c ą  w y p a d k u  je s t  b y  
ly  p ra c o w n ik  za k ła d ó w , M ie c zy s ła w  
K o w a le w s k i, z zaw o du  k ie ro w c a , k tó  
re go  przed  k i lk u  m ie s ią c a m i za w y ­
k ro c ze n ia  zw o ln io n o  z p ra c y  i pozba  
w io n o  p ra w a  ja z d y . K o w a le w s k i za ­
b r a ł s a m o w o ln ie  sam ochód  z  b a zy  
p rze d s ię b io rs tw a

t y  D Ę B N IE  p o w ie s ił »ię n *  s try c h u  
B5-letni A d o lf  M ., n aro d o w o ś c i cy ­
g a ń s k ie j, p ra c o w n ik  m ie js c o w e j p rze  
t w ó m i ow o có w . P rz y c z y n y  sam obó j 
Btwa —  n ie zn a n e .

P A T R O L  M O  z a trz y m a ł w c zo ra j 
18-letn iego L es zk a  K o z ła , za m . p rz y  
u l. B a z a ro w e j, k tó ry , będąc pod  
w p ły w e m  a lk o h o lu , o b rz u c ił o b e lg a -

rii pers o n e l s k le p u  p rz y  u l. W ie l-  
le j. K o z io ł o c ze k u je  n a  ro zp ra w ę  
g tryb ie  przyspieszonym, (ap)

tu c j ł ,  zaś pozosta łe  —  z in ic ja ­
ty w y  ZD Z . D z ię k i d z ia ła ln o śc i 
te j p la c ó w k i 543 szczecin ian  
zdoby ło  fach , a ponad 9 ty s ię ­
cy osób podn ios ło  posiadane ju ż  
k w a lif ik a c je  zawodowe.

Suche lic z b y  n ie  o d zw ie rc ie ­
d la ją  w  p e łn i p ra c y  Z D Z . N a ­
leży  b o w ie m  w sp om n ieć  w  ja ­
k ic h  k ie ru n k a c h  ksz ta łcono  s łu ­
chaczy. T a k  w ię c  np. ponad 
1000 osób uczes tn iczy ło  w  k u r ­
sach m e ch an iczn ych , 332 —  na 
e le k try c z n y c h , 783 —  na  e ne r­
g e tycznych , 700 —  n a  b u d o w la ­
nych, 120 —  n a  k re ś la rs k ic h . 
A  za tem  ksz ta łcono  szczecin ian 
w  zaw odach  p oszu k iw a n ych  
przez lo k a ln e  p rze ds ię b io rs tw a . 
Z D Z  o rg a n iz o w a ł w  u b ie g ły m  
ro k u  także  k u rs y  z zakresu 
bhp . O db y ło  się ic h  ponad  160 
i  p rzeszko lono  6 280 osób.

A  ja k ie , są zam ierzen ia Z a ­
kładu Doskonalenia Zawodow e­
go w  roku bieżącym?

Z a k ła d  u ru c h o m i w  ty m  ro k u  
351 k u rsó w , w  k tó ry c h  u czes tn i­
czyć będzie  ponad 10,5 tys. 
m ieszka ńcó w  Szczecińskiego. W  
ty m  ro k u  rozpoczn ie  szko len ie  
s p e c ja lis tó w  m . in . z  zakresu 
sp aw a n ia  s ta li s top o w ych  i m e ­
ta l i n ieże laznych  w  o s łon ie  a r­
gonu, spaw an ie  w  o s łon ie  d w u ­
t le n k u  w ęg la , o bs łu g i ż u ra w i i 
m a ły c h  urządzeń ch łod n iczych . 
W  d a lszym  c iągu o rg an izo w an e  
będą ku rs y , za ró w no  w yu cza ­
ją ce  ja k  i podnoszące k w a l i f i ­
kac je , z dotychczas p ro w ad zo ­
n ych  d z iedz in , m . in . :  spaw an ia , 
ś lu sa rs tw a , e le k tro m e c h a n ik i, 
c ies ie ls tw a , in s ta la c ji s a n ita r­
n ych , d e k a rs tw a  itp .

(zdań)

Kto zgubił?
D W A  k lu c z e  p a te n to w e  n a  c lu *ym  

k ó łk u  m e ta lo w y m , d w a  k lu c z e  na  
m a ły m  k ó łe c zk u  m e ta lo w y m  o ra z  
te c zk a  szk o ln a  z  c za rn e j d e rm y  1 
zes zy t do  o d e b ra n ia  w re d a k c ji,  
p o k . 46.

m a c ji o s ieci i  rozm ieszcze­
n iu  poszczególnych p u n k tó w , 
ścisłego p rzestrzegan ia  zarzą­
dzeń W o je w ó d z k ie j K o m is ji 
Cen p rz y  u zga dn ia n iu  z k lie n ­
tem  należności za w yko na n ą  
usługę, a szczególn ie w  p rz y ­
padku  p rac  n ie o b ję tych  ce nn i­
k iem . W  ZSP n a s il i także  wsze l­
k ie  fo rm y  re k la m y  sw o ich  p un k  
tów , a  także  o rg an izo w ać będzie 
pokazy, w y s ta w y , k o n k u rs y  i 
ró żn oro d ne  ekspozycje.

S Ą D Z IM Y , że p rzedsięw zięc ia  
te  w  p ew n ym  stopn iu  p rzyczy ­
n ią  s ię  do .p o p ra w ie n ia  pozio­
m u  usług , ja k k o lw ie k  sp ra w y  
jeszcze n ie  ro zw ią zu ją . C zekam y 
na  w y p o w ie d z i p rz e d s ta w ic ie li 
pozosta łych  in s ty tu c ji,  u czes tn i­
k ó w  o s ta tn ic h  „g o d z in  szczero­
śc i” . (dym )

P o d o b n ie  rzecz m a  się  z lo d ó w k a ­
m i, k tó ry c h  fa b ry c z n a  in s tru k c ja  gło  
s i, że m uszą b y ć  u s ta w io n e  d o k ła d ­
n ie  w  p ionie . A le  k to  to  m a  z ro ­
b ić . U ż y tk o w n ik  u s ta w ia  lo d ó w k ę  
p rze w a żn ie  „ n a  o ko “ , bo  tru d n o  
a b y  z  lo d ó w k ą  ku p o w a ć  z a  k 
set z ło tyc h  p o z io m n ic ę  do  je d n o ­
ra zow eg o  u ży tk u .

A  JU Ż  N A JG O R Z E J , gdy 
n ie typ ow e, lu b  k u p io n e  p rzed 
k i lk u  la ty  u rządzen ie  zepsuje 
się. U ż y tk o w n ik  sam w ów czas 
najczęście j w ę d ru je  od sk lepu  
do  sklepu , b y  w reszc ie  po w ie ­
lu  perype tiach  zepsutą  część 
dostać (a lbo i n ie ), zanieść ją  
do zak ładu  napraw czego, k tó ry  
d op ie ro  w ów czas w y k o n a  u s łu ­
gę.

C IE S Z Y  N A S , że W o je w ó d z k i 
Z w ią ze k  S p ó łd z ie ln i P ra cy  ju ż  
us to su nko w a ł s ię  do p rzedsta ­
w io n y c h  podczas „g o d z in  szcze­
ro ś c i”  skarg i  w n io s k ó w  c zy te l­
n ik ó w . M . in . czy tam y  w  p iśm ie  
sk ie ro w a nym  do nasze j re d a k ­
c ji,  że zobow iązano k ie ro w n i­
k ó w  za k ład ó w  i p u n k tó w  u s łu ­
gow ych  do rzeczow ej i rze te lne j 
in fo rm a c ji o zakres ie  św iadczo ­
n ych  usług i  p o p ra w ie  in fo r -

Barbara Barska
Nadodrzańskiej”w

C O R A Z  W IĘ C E J szc zec ińskich  lo ­
k a li  gas tron o m iczn yc h  o rg a n iz u je  u  
s ieb ie  n a jp rze ró żn ie js ze  w ie c z o rk i 
a r ty s ty c zn e  i w o k a ln e  — co z je d ­
n e j s tro n y  za p e w n ia  zw ię k s zo n ą  f re  
k w e n e ję  i o b ro ty , z d ru g ie j — m iłe  
sp ędzen ie  czasu p rze z  b y w a lc ó w .

O b o k  „T e n is o w e j” , gdzie  o rg a n i­
zo w a n e  są co c z w a rte k  ta k ie  w ie ­
czo ry , z podobną in ic ja ty w ą  w y s tą ­
p iło  k ie ro w n ic tw o  re s ta u ra c ji , ,N a d -  
o d rza ń s k a ” p rz y  u l. K o śc ie lne j (S tó ł 
c z y n ). Już w  n a jb liżs zą  sobotę, 21 
b m . o godz. 19 w y s tą p ią  tu  —  te ­
go ro czn a  la u re a tk a  k o n k u rs u  o „ B u r  
s z ty n o w y  p ie rśc ień”  B a rb a ra  B a r ­
sk a  o ra z  J e rzy  D z ia n y s z , soliści O - 
p e re tk i Szczec ińsk ie j. A k o m p a n iu je  
Id z i Iz y d o re k .

Sylwetki budowlanych

Bronisław Krassowski
C IĘ Ż K A  Z IM A  n ie  d a je  spo­

k o ju  szczecińsk im  b ud ow la nym . 
K ażdego d n ia , w  zależności od 
p a n u ją ce j a u ry  n a le ży  zm ien iać  
decyz je  o k o le jn o śc i pod e jm o ­
w a n ia  p rac. T a k  je s t n iem a l 
wszędzie, gdz ie  p raca  o db yw a  
s ię  na o tw a r ty c h  budow ach. 
P rzy  u l.  M a z o w ie c k ie j, gdzie  
p o w s ta je  1 1 -kon dyg n acy jn y  b u ­
dynek , za s ta je m y k ie ro w n ik a  
b u d o w y  Bronisław a Krassow­
skiego, k tó ry  w y d a je  dyspozy­
cje . Dziś p ra c u je  tu  ty lk o  20 
ro b o tn ik ó w . R odza j p ra c  z ko ­
n iecznośc i m u s i być  ogran iczo ­
ny.

— T E M P O  zw ię k s z y m y  d o p ie ro  po  
u s tą p ie n iu  f a li  m ro z ó w  — m ó w i k ie  
ró w n ik  B . K ra s s o w s k i. — Z im a  w  
zn a c zn y m  sto p n iu  o p ó źn ia  postęp  
p ra c  n a te j b u d o w ie . D o ło ż y m y  je d  
n a k  s ta ra ń , a b y  o b ie k t ten , b u d o ­
w a n y  d la  sp ó łd z ie ln i „ K o tw ic a “ , od  
dać w  p la n o w a n y m  te rm in ie , t j .  w  
I V  k w a r ta le  b r.

B . K ra s s o w s k i je s t  d o św iad c zan ym  
k ie ro w n ik ie m  b u d o w y . U m ie ję tn ie  
o rg a n iz u je  p ra c e  n a w e t w  ty c h  trud  
n yc h  w a ru n k a c h . Jest sp o k o jn y m , 
a le  w y m a g a ją c y m  p rze ło żon y m . 
S w o im  e n tu z ja zm e m  do  p ra c y  d a je  
p rz y k ła d  w ie lu  p ra c o w n ik o m .

Z w ią z a ł się z m ia s tem  i  b u d o w ­
n ic tw e m  ju ż  od 1950 ro k u , k ie d y  to 
ro zp o czą ł p rac ę  w  S P B M -l.  P o  p ię ­
c io le tn im  stażu o b e jm u je  p ie rw sze  
sa m o d zie ln e  s ta n o w is k o  k ie ro w n ik a  
b u d o w y . P ra c o w a ł n a  w ie lu  p lacach  
b u d o w y  S zczecina.

P o c z ą tk i je g o  p ra c y  zaw o d o w ej 
b y ły  p o p rzed zo n e  n a u k ą  w  T e c h n i­
k u m  z a ra z  w  p ie rw s zy c h  la ta c h  po 
za k o ń c ze n iu  w o jn y . D o  k r a ju  po­
w ró c ił z tu ła c z k i w o je n n e j i p rz y ­
m u so w yc h  ro b ó t n a  te re n ie  N ie ­
m ie c .

— T A M T E  L A T A  w  b u d o w n ic tw ie  
b y ły  n ie z m ie rn ie  t ru d n e  — m ó w i B  
K ra s s o w s k i. — Z a c z y n a liś m y  od ło ­
p a t, k ie ln i 1 ce g ie ł. D ziś  n ie  ma 
s k a li p o ró w n a w c ze j. N a  n as zy m  p' 
cu b u d o w y  p ra c u je  now oczesny  
d źw ig , a  ś c ia n y  m o n tu je m y  z go to ­
w y c h  p re fa b ry k a tó w . W p ra w d z ie  da 
le k o  jeszcze do  p e łne go  u p rz e m y ­
s ło w ie n ia , a le  dziś p ra c a  d a je  o wi« 
le  w ię c e j s a ty s fa k c ji. N o w e  w a ru n ­
k i p ra c y  w y m a g a ją  ta k ż e  od nas, 
b u d o w la n y c h  w ię k s zy c h  k w a l i f ik a ­
c j i  i  c ią g łe j k o n tro li sw o ich  u m ie ­

ję tn o ś c i. O c zyw iśc ie  są  też  tru d ­
ności. W ie le  s ta ra m y  się sa m i usu­
w a ć . D u żo  p rzec ież za le ży  od nas 
s a m y c h , od  n as zej in ic ja ty w y  i  n a ­
sze j w e w n ę trz n e j d y s c y p lin y .

(z)
(F o to : S t. C ie ś la k )

Uchem słoniu

Dwie godziny
z  „ D ż a m b la m i"
P R Z E Z  K IL K A  O S T A T N IC H  D N I  lo y s tęp o w a la  w  S zc zec in ie  g ru p a  

m u zyc zn a  „ D ż a m b le ”  .

M u z y k a , k tó rą  u p ra w ia ją  D é a m b le  je s t t ru d n a  w  o d b io rze , g ra ­
n ic z y  często z  ja z z e m . Je s t to  je d n a k  m u z y k a  c ie k a w a , w a r ta  p o ­
s łu ch an ia  N a le ża ło  się uHęc sp o d z ie w a ć , że zespó ł p rze d s ta w i 
n a p ra w d ę  d o b ry  p ro g ra m . N ie s te ty , m ło d z ie ż  zg ro m a d zo n ą  n a  
p ie rw szy ch  k o n c e rta c h  w  k a w ia rn i „ J e d y n k a ”  s p o tk a ło  ro zcza ro ­
w a n ie . P ra w ie  d w u g o d z in n a  s k ła d a n k a  n ie  n a le ż a ła  d o  n a jle p s zy c h . 
Z ło ż y ły  się n a  n ią  w  w ię ks zo śc i u tw o ry  z re p e r tu a ru  zac h o d n ich  
w y k o n a w c ó w  rh y ih m  a n d  b lu es o w y ch . K o n tra s t m ię d z y  o ry g in a ­
łe m  a tym  co p o d a ł k r a k o w s k i zespó ł b y ł z b y t  ra ż ą c y , a b y  z y ­
sk a ło  to a p ro b a tę  s łu ch ac zy. M a ło  b y ło  u tw o ró w  in te re s u ją c y c h , 
d a ją c y c h  o b ra z  rze czy w is te g o  p ro f i lu  te j  g ru p y . „ D ż a m b le ”  stać  
n a  coś lepszego. Ś w ia d c zą  o ty m  c h o ć b y  ta k ie  k o m p o z y c je  ja k  
„W y m y ś li łe m  c ie b ie ”  czy „O p u ść  m o je  s n y ” .

-„Dżaim blom ”  b ra k  je s zc ze  ta k ż e  w y ro b ie n ia  es trad o w e g o. O dnosi 
się to  p rzede w s z y s tk im  do  s o lis ty  — A n d rz e ja  Z a u c h y , k tó ry  sw o­
j ą  n ie po ra d n o ść p o k ry w a ł n ie m o d n ą  dziś n o n s za la n c ją . M o żn a  m ie ć  
ta k ż e  zas trzeże n ia  do u b io ru  p o szc zeg ó ln y ch  m u z y k ó w . W ra że n ie  
w iz u a ln e  to p rzec ie ż  p o ło w a  sukcesu  e s trad o w e g o . (jas )

Amatorzy-muzycy
i p iosenkarze

n a  s t a r t !
S Z C Z E C IŃ S K I K L U B  P IO S E N K I  

d z ia ła ją c y  p rz y  W o je w ó d z k im  D o­
m u  K u ltu r y , a pod p a tro n a te m  T o ­
w a rzy s tw a  P rz y ja c ió ł Szczec ina o r ­
g a n iz u je  p rzeg ląd  a m a to rs k ic h  zespu  
łó w  w o k a ln o -in s tru m e n ta ln y c h  is t­
n ie ją c y c h  p rz y  ró żn yc h  p la có w k ac h  
k u ltu ra ln y c h  naszego m ia sta .

P rze g lą d  rozp o czn ie  się w  n ie dz ie ­
lę  22 lu teg o  b r . i trw a ć  będzie  p rzez  
cały m a rzec . Z es p o ły  chcące w z ią ć  
w  n im  u d z ia ł p o w in n y  zgłosić sw a  
ucze stn ic tw o  d o . k o m ite tu  o rg a n iz a ­
c y jn e g o  p rzeg ląd u , k tó ry  m ieśc i s;ę  
w  W o je w ó d z k im  D o m u  K u ltu r y  (Z a  
m e k ) p . 210, te ł. 349-71. T e rm in  zg ła  
sze n ia  u p ły w a  d n ia  28 b m . N a  prze-» 
gląd  m ogą się  zg łaszać ty lk o  zespo­
ły  d z ia ła ją c e  w  S zczec in ie . W a ru n ­
k ie m  u cze stn ic tw a  je s t  zap re ze n to ­
w a n ie  30 -m in u to w e g o  p ro g ra m u , któ  
r y  oceni ju r y .  D ro g ą  e lim in a c ji do  
f in a łó w  zostaną w y b ra n e  t r z y  n a j­
lepsze zes p o ły , k tó re  o trz y m a ją  n a ­
grody.

P ie rw s ze  e lim in a c je  p rzeg ląd o w a  
odbędą się w  n a jb liżs zą  n ie dz ie lę  
22. I I .  o godz. 11 w  s a li k a m e ra l­
n e j Z a m k u  K s ią żą t P o m o rs k ie j. W y  
stą p ią  n as tę p u jąc e  zes p o ły : „S to -  
w a rs “  -  g ru p a  d z ia ła ją c a  p rzy  Szcza, 
c iń s k ie j S toczn i im . A . W a rs k ie g o  
i  zespól c y g ań s k i „A m e s a m “  z  D o ­
m u  K u ltu r y  B u d o w la n y c h . B ile ty  
n a  im p re z ę  są do n a b y c ia  w  „ O rb i­
sie“ , a w  d n iu  w y s tę p ó w  w h a llu  
Z a m k u . (ru )

Dziś w Filharmonii
D R U G I ko n c e rt  s y m fo n ic z n y  % 

c y k lu  „ R o k  B e e th o v en a“  o d b ędzie  
się dziś , w  p ią te k  o godz. 19.30, w  
sa li F ilh a rm o n ii  p rz y  p ł. D z ie r ż y ń ­
s k ie g o  2. W y k o n a w c a m i b ę d ą : O r­
k ie s tra  s y m fo n ic zn a  P F S  pod d y ­
re k c ją  ru m u ń s k ie g o  d y ry g e n ta  H e n  
r y  S e lb in g a  o ra z  s k rz y p e k  K rzy s z ­
to f  J a k o w ic z .

W  p ro g ra m ie : U w e r tu ra  „L e o n o ra  
m “ , K o n c e r t  s k rz y p c o w y  D -d u r  a p . 
61 i  I I  S y m fo n ia  B -d u r  op . 36.

P o w tó rz e n ie  k o n c e rtu  — w  sobo­
tę  21 bm . o  godz. 18. (j>

Uwaga,
ormowcy Pogodna!

D Z IE L N IC O W Y  S po łe czn y  K o m ite t  
O R M O  Szczec in—Pogodno  za w ia d a ­
m ia , iż  w  z w ią z k u  ze  z b liża ją c ą  się  
X X I V  roczn icą  p o w o ła n ia  o rg a n iza ­
c ji, w  k lu b ie  f a b r y k i  P O L M O  p rz y  
A l. W o js k a  P o lskiego  186 o d b ęd z ia  
się w  n a jb liżs zą  n ie dz ie lę , 22 b m .
0  godz. 17 u ro czy sta  a k a d e m ia , po­
św ięc o n a  o m ó w ie n iu  dotychczaso ­
w y c h  osiągn ięć i  p la n ó w  o rg a n iza ­
c j i  n a  n a jb liż s z y  o k re s . W stęp  — za  
o k a za n ie m  w a ż n e j le g ity m a c ji cz łon  
k a  O R M O .

K o m u n ik a t  MPK
J U T R O , 21 b m . t ra m w a je  l in i i  „3’'

1 „4”  k u rs o w a ć  b ę d ą  w  k ie ru n k u  
P o m o rza n  je d y n ie  do d ro żd żo w n i 
p rz y  u l. K o lu m b a . Z a k łó c e n ia  w  ru ­
chu  sp o w o d o w a n e  są n a p ra w ą  ru ­
ro c iąg u  n a  d a ls zy m  o d c in k u  tra s y -


